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zdrowia Jej ces. i król. Wysoko- 

rn m ' l J°jni«jsze^ Arcyksiężnej M a r y i
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Stan
?Cl Najdost,
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- i y jest zupełnie zadawalający, 

diczk- , Wiauie NMdost° jnieJszej Arc)'księ-
H e n r y l f i  p o s tę p u je  d o ty c h c z a s  do-

WiedKń, dnia 36 lutego i 884. 
Or. C. B r a u n v. F e r n w a l d  id. p. 

Dr. H e i m  in. p. 
c. k. radca dworu.

Jegoo- ces. i król Apostolska Mość ra- 
Łył Najwyższem postanowieniem z dnia 1 
dego b. r. zwyczajnemu profesorowi um 
ersytetu w Innsbrucku, drowi Ferdynan- 
0v?i S c h o t t ,  w u znaniu jego pożytecznej 
ziałalnośei na polu nauczycielskim  i uau 
°weiu, jakotei w zakresie publicznej s uz 
y sanitarnej, nadać najmiłościwiej tytu 
tdcy rządu z uwolnieniem od taksy.

Jego ces. i król. A p o s to lsk a  Mość ra- 
ył Najwyższem postanowieniem z dnia 1!) 
'eg o  b. r. nadać c. k. lekarzowi powiato 
•mu w Ołomuńcu, dr. Robertowi S 
tuł radcy cesarskiego 
ksy-: .

Jeg o

Jngo znakomitej w zawodzie nauczycielskim 
1 Wnuków ym działalności, nadać najmiłości- 
vvieJ order żelaznej korony trzeciej klasy z

owolnienitun od taksy.

Jego ces. i kroi. Apostolska Mość ra- 
czy ł  Najwyższem postanowieniem z dnia 10 
lutego b. r prywatnemu docentowi na fa
kultecie medycznym c. k. uniwersytetu kra
kowskiego, prymaryuszowi drowi Stanisła
wowi P a  r e ń s k i  em u  w uznaniu jego po
żytecznej działalności w zawodzie nnuczy- 
cielskim nadać najmiłościwiej tytuł nadzwy
czajnego profesora uniwersytetu.

Jego c. > król- Apostolska Mość raczył 
Najwyższym  własnoręcznie podpisanym dy
plomem c. k. sekretarzowi gabinetowemu, 
radcy rządu W ilhelm ow i S m o l u :c h o w -  
b k i e ni u, jako kuwalerowij orderu żelaznej 
korony trzeciej klasy nadać najmiłościwiej 
w myśl statutów orderu stan szlachecki, -

P^ydomkiem „ S m o l a n 1.

Dodatek na ażio
do oj)łat na jazdę i  frachty na audryaclcich 

kolejach eelaetiych.
  IK#

c h o f 1, 
z uwolnieniem od

m  ces. i król. Apostolska Mość ra- 
'i Naj wy z szyiń własnoręcznie podpisanym 
[domem majorowi piechoty pułku barona 
Uy nr. 103, Ludwikowi L e r c h ,  nadać 
imiłościwiej stan szlachecki z godnością 
ller.

Jego ces. i król. Apostolska Mość raczy 
wyższem postanowieniem z dnia 18go 
'-go b. r. zwyczajnemu profesorowi medy- 
ly sądowej w uniwersytecie wiedeńskim, 

i F.dwardowi I l o f m a n u ,  w uznaniu

N o s a c i z n a  u k o n i :  w D ytiatynie, 
Babińcach i Korbutowie (pow. rohatyński) i 
w Ilkowicach (pow tarnowski).

Ś w i e r z b  u k o n i :  w Wojniczu iSzczu- 
rowej (pow. brzeski), w Staruni (pow. bo- 
korodezański), w Sliwnicy (pow. brzozowski), 
w Kościelcu (pow. chrzanowski), w Czaba- 
rówce (pow. husiatyński), w Horodnicy i 
Czarnolicy (pow. horodeński), w Sieklówce 
górnej i Krajowicach (pow. jasielski), w mie
ście Lwowie, w Justynówce (pow. podhaje- 
eki) w Zawadce, (pow. pilzneński), w Zwię- 
czyey i Krasnem (pow. rzeszowski), w Soka
lu i Pieczygórach (pow. sokalski), w J iv- 
mnicy (pow. stanisławowski), w Jarczow- 
cach (pow. złoczowski), i w Stulsku (pow.
żydaczowski). . , . ,Z c. k. Namiestnictwa.

Lwów, dnia 19 lutego IBS!.

CZĘŚĆ JHEURZĘDOWA

Takżo począwszy od Jgo marca 1884 
r - aż Jo dalszego rozporządzeniu  nie będzie 
P o b ieżn y  na kolejach żelaznych dodatek na 
ażio^do opłat, w srebrze w yrażonych. 

Wiedeń, 23 lutego 1884.

< ’ - .  dnia 13 do IV mtego b. r ,  sprawdzo
no w kraju następujące choroby stadne:

R ó ż ę  w ą g l i k o w ą :  w Zapuście ad
P rzyszó w  kameralny (pow . niski).

N o s a c i z n ę  u k o n i :  w Rożnowie 
(pow. śniatyński) i w Dzikowie (pow. tar
nobrzeski).Ś w i e r z b  u k o n i :  w Koropcu (pow. 
buczacki), w Słobodzie i Tryhubowie (pow. 
brzeżańsiki), w Łazach (pow. bocheński) i w
Nnhnczowio (pow. jaworowski).

Nadto panują w kraju następujące cho

roby s tad n e .

Lwów, 28 lutego

W edług ostatnich doniesień z Kon
stantynopola, otrzym ała P orta  od sw e
go posła w Londynie zupełnie jufc 
niedwuznaczne oświadczenia o inten- 
cyach Anglii w spraw ie wezwania 
Turcyi do współudziału w  pacyfikacyi 
Sudanu. Oświadczenia te nie pozw alaja 
się dłużej łu d z ić , że Anglia nie nul 
ani chęci, ani zam iaru wzywać su ł
tana do współakcyi. Lord Granvil- 
le okazał naw et jaw ną niechęć 
poruszania ponownego tej kwestyj. 
M usurus-basza przyszedł juz  do przeko
nania, że próżne są wszelkie usiłow a
nia, by przekonad rząd angielski o 
pożyteczności wspólnej tureckiej in- 
terw encyi zbrojnej w  Sudanie. Poseł 
tu recki w  Londynie doniósł zarazem 
sw em u rz ą d o w i, że pod tym wzglę
dem Porta nie m ogłaby się spodzie- 
wad odmiennej polityki i "ze strony 
dzisiejszej opozycyi angielskiej, gdyby 
się je j udało obalić gabinet Gladstona

i objąć ster rządów. Polityka dzisiej
szego kanclerza w Egipcie doznała 
porażki w środkach działania, lecz 
n je w  zasadzie. T urcya zatem  nie 
zyskałaby nic wcale w razie upadku
dzisiejszego gabinetu.

Charakterystycznym też objawem 
jest okoliczność, że p rasa  angielska 
wszelkich odcieni, mówiąc o spraw ach 
eg ipsk ich , unika starannie wzmianki 
o sułtanie lub o jego praw ach zwierz- 
ehniczych. W Turcyi widzą w tem 
pewien system, m ający na  celu od
zwyczaić opinię publiczną w Anglii 
od poczytywania su łtana  za legalnego 
zwierzchnika Sudanu i Egiptu . Lord 
Dufferin, poseł angielski w K onstan
tynopolu, skoro go zagadną o Egipt, 
zwykł odpowiadać z pozornem ubole
waniem, że nie pojm uje powodów, dla 
których rząd jego  zachowuje milcze
nie co do dalszych swoich zamiarów 
w kwestyi przyw rócenia norm alnego 
stan u  w Egipcie. Obawiając się tej 
drażliwej kwosryi, lord Dufferin unika, 
też starannie m inistrów  tureckich, a 
taktyka ta  nie uchodzi ich uwagi, i 
wzmaga mocno obawy su łtana  i sfer 
rządowych, które widzą, że Anglia ko
sztem rozlewu krw i i w ew nętrznych 
wichrzeń w Sudanie, dąży do prote
ktoratu nad Egiptem  i całera w ybrze
żem morza Czerwonego. Co m a uczy
nić Porta, ażeby zastrzedz swoje le
galne praw a, naradzają się nad tem 
rady m inisteryalne, raz po raz odby
wane na W ysokiej Porcie, ale do ża
dnych praktycznych rezultatów  nie 
dochodzą. Cała czynność ogranicza się 
dotychczas na tem, że T urcya wzm a
cnia swoje załogi zbrojne nad wy
brzeżami morza Czerwonego. P rzygo
tow ania te podejmowane są  na w y
padek rokoszu plemion a rabsk ich , 
k tó re żywo są poruszone wypadkami 
w  Sudanie.

k r o k  d a l e j
C z ę ś ć  p i e r w s z a .

(Ciąg dalszy.)

XI.
Cz*  ucieka się przed samym sobą?

CdyW śmierć gnała księcia, nie ucie- 
]ai‘ zAbciej. Był pewnym, że każdy krok, 

J$cy go od n iej, oddalała go tym ra- 
jed Zawsze. Gdy twarzy jej widzieć nie 
*Vs Za'knie i czar złowrogi.... dlatego, 
aj  Zy wieżyce rodzinnego zam ku, ode- 
- Pełną piersią ze swobodą człowieka, 
*iWydoby| się nareszcie z ciemnicy na 

Powietrze.
s^ ‘e ,zachodząc do swych pokojów, po- 

do m atki\ z niezwykłą czułością u- 
t Jej ręce, a potem, zwracając się do 
i j . Czytającej głośno matce gazetę, za-

[ k>ziś na mnie kolej Anno — ty
Jiejf> r̂asz * zaśpiewasz. A odtąd mam 

*’ T‘C będziemy częściej razem !
5a Cz ^ eszy mnie, że nareszcie będę mógł 
if0r Sem P0gawądzić— odezwał się hrabia 
r2 > siedzący dalej przy oknie — 

Oiarr1 Zawsze wielka radość w domu, 
____ u°trawny syn powraca.

księŻJf ! niei mój bracie — odparła ży- 
a, a ~r porównanie to nie dla inego
rawdz' ni'. 011 uig d j do tego powodu.... 
'arPni*e kilku miesięcy bywa czasem 
wa I* ? ' cz.ęsto smutny, ale młodość 
'ej ^  oje tajemnice, które ja  przynaj- 

ouale pojmuję. Moje dziecko, do

brze, żeś przyszedł właśnie, bo zbieram się 
;uż od dawna na zapytanie ciebie o radę.

— Czyli, że ja  zapewne niepotrzebna 
zawołała wesoło księżniczka A n n a , powsta
jąc i uśmiechając się do matki.

— Chodź ze mną droga Anusiu —
zbliżył się hrabia — zaśpiewasz mi moje dumy 
ukraińskie, których się nigdy dosyć nasłu
chać nie mogę.

— I  brat będziesz nam potrzebny
rzekła księżna z przyciskiem-

— Powrócę, a teraz pójdę z moją An
ną, bo już później, gdy się goście zjadą,

Bodzie, ani Anna ud-u 'i! —ani czasu n a to nie będzie,
Wil£ ' £ a ,śPi0w nie znajdzie.

• , .* księżniczce ramię i oboje, mó
wiąc uo siebie po cichu , śmiejąc się, wy-

i rzekł*1' ^  ^ dam przysunął krzesło bliżej

  f j ^ e m  na rozkazy mamy.
nornówić,

Jestem  na rozkazy m » u v  ,. . .

• Przyznaj sam.
tys

u bv^
mie, a choć wspominałam 
hrabiemu . lecz badź co bądź, 
rodziny.

Nie, mamo, zawsze tylko wykonaw
cą twej woli.

— Dobrze, dobrze moje dziecię, ale 
tak je s t , jak mówię. Przedewszystkiem po
wiedz bezstronnie, nie jak brat — jak ci się 
podoba Anna.

Prześliczne, rozumne i takie dobie 
dziecko, że tylko zazdrościć temu , kto jej 
rękę otrzyma.

— Przyznać muszę równie bezstron 
nio, o ile bezstronna mogę być w tym wy
padku, że podzielam twoje zdanie. Pan Bóg 
pobłogosławił mi, bo je s t piękną, ale że jest 
szlachetna, aż do gotowości do poświęceń, 
a przytera roztropną, bystrą i bardzo inte
ligentną, to wprawia mnie w słuszna dumę, 
lubo i nabawia troski

— Domyślam się dlaczego, ale wszak
ona jeszcze tak m łoda!

— Praw da, jednak wiesz dobrze, że
o partyę dla niej nie łatwo i że dziś już 
bacznie naokoło rozglądać mi się trzeba— 
Powiedz sam, zastanowiwszy się rozważnie, 
czy w naszej okolicy mogłabym z czystem 
sumieniem znaleść dla niej ze wszech miar 
godnego człowieka ? Niestety ! za niższego 
stanowiskiem w świecie wyjść niepodobna 
córce naszego domu , a jacyż są równi jej 
rodem i znaczeniem ? 1 Książę Paweł bez 
ukształcenia, próżniak, niepojmujący ża
dnych obowiązków, nieumiejący nawet admi
nistrować swoim wielkim majątkiem ; jednem 
słowem pasożyt. Książę Zdzisław, liczący 
więcej głośnych skandalów, aniżeli lat ży
cia — hrabia A nton i, człowiek dobry i ła 
godny, ale miękki i bez charakteru; hrabia 
Zygm unt, spekulujący na giełdzie. Nie, nie
stety, tu dla niej nie widzę nic, boć prze
cie mojej Anny drogiej nie oddam za miliar
dy człowiekowi, któregoby szanować nie mo

na....
— Tak — odrzekł zamyślony z mimo

wolną goryczą książę Adam. — Wybór bę
dzie nie łatwy...

— Nie uprzedzajmy się jednak Ada
mie zanadto; są i zacni, i żleby było, gdy
by ich nic było wielu ; mówiłam ci tylko o 
bliższem uaszem otoczeniu: o innych, mie
szkających od nas daleko, nie wiem nic, do
wiadywać mi się nie przystoi, a zresztą in 
formaeye nie zastąpią osobistego przeko
nania. Zaczekajmy mamo; gdy Anna wej 
dzie w świat — wszak dotąd nie zna go 
prawie — zniknie przyczyna twoich niepo
kojów.— Otóż właśnie, że zaszedł wypadek, 
o którym pomówić z tobą pragnę. Przed 

i kilku dniami otrzymałam list od księżnej

Izy, naszej przyjaciółki i krewnej. Pisze mi, 
że oczekuje u siebie w gościnie lorda Sidne- 
j a ,  z którym się zna od dawna, a który ze
szłego roku w Biarritz, ujrzawszy Annę, gdy
śmy już byli na wyjezdnem, marzy odtąd o 
niej nieustannie i błaga Izę o pośredni
czenie.

— Jak się ten lord zowie ? — zapy
ta ł książę, trąc czoło i chcąc sobie coś przy
pomnieć.

— Sidnej.
— Dziwna rzecz.... nazwisko, zdaje mi 

się, znam, ale zkąd ? .. lecz mniejsza o to, 
cóż więcej pisze Iza ?

— Wychwala jego osobę, ukształcenie, 
ród, znaczenie i m ajątek , dając mi do zro
zumienia delikatnie, że byłaby to wyborna 
partya dla Anny. Dodaje, że nie jest już on 
pierwszej młodości, ale zawsze bardzo przy
stojny, a w naszym k ra ju , który polubił, 
pragnąłby się na pół osiedlić, przez zaku- 
pno ogromnych dóbr ziemskich. Jakkolwiek 
znam Izę z egzaltacyi, lecz przyznasz, żo 
zastanowić się warto....

Wydawać Annę za cudzoziemca? 
nie, nie, z zasady już jestem temu prze
ciwny

I ja  nie jestem za tem; jeżeli je 
dnak sprawdzi s ię , że człowiek ten, oprócz 
powyższych warunków, posiada istotne za
lety....

— Przecież i u nas, droga mamo, znaj
dzie się jeszcze zacny młodzieniec, a pozba
wiać ją  rodzinnego k ra ju , stosunków, do 
których od dzieciństwa przywykła; nie — 
mnie to sprawia ogromną przykrość, a jej, 
ręczę, sprawi jeszcze większą.

- -  Jeżeli się on jednak jej podoba?
— Ha.... w takim razie.... lecz dotąd 

mamy jeszcze czas.... ona ma zaledwo lat 
ośmnaśeie.



Sprawy krajowe.
( W  spraw ie wychodźtwa ludności w iej

skiej za  zarobkiem  za  granicą).
( T  P.) Zarząd dóbr Bohorodczańskich 

przedłożył jeszcze w r. 1882 c. k. M inister
stwu rolnictwa raemoryał, w którym przed
stawia, iż jedną z przyczyn smutnych sto
sunków gospodarskich w Galicyi jest brak 
robotnika, jakiego doznają większe posiadło
ści, które w skutek tego nie mogą uprawiać 
roli w sposób należyty i nie mogą oddzia
ływ ać pomyślnie przykładem swoim na 
mniejsze gospodarstwa.] Ow brak robotnika 
zaś zdaniem zarządu wspomnianego, ztąd po
chodzi, że wielka część robotników opuszcza 
co roku kraj tutejszy, udając się za namo
wą ajentów na całe lato do robót polnych 
do sąsiednich prowincyj, pod berłem rossyj- 
skiem zostających.

W skutek owego memoryału, Prezy- 
dyum c. k. Namiestnictwa zażądało od sta
rostów sprawozdań w tym przedmiocie ce
lem zbadania faktycznego stanu rzeczy, oraz 
jego przyczyn w rozmaitych okolicach kraju, 
zalecając zarazem starostom, aby postępo
wali z oględnością przy wydawaniu paspor- 
tów zagranicznych, aby śledzili za nieupo- 
ważnionemi ajenturami i chronili ludność od 
zgubnych częstokroć ich podszeptów. Równo
cześnie, chcąc uzyskać w tej sprawie infor- 
rnacye, oparte na doświadczeniu stron inte
resowanych, odniosło się Prezydyum c. k. 
Namiestnictwa do komitetu c. k. galicyj
skiego Towarzystwa gospodarskiego z prośbą
0 objawienie swego zdania:

o) czy praktykowane dotąd udawanie 
się ludności rolniczej na zarobek za grani
cę kraju daje się uczuwać dotkliwie tutej
szym, szczególnie większym gospodarstwom, 
w jakich rozmiarach i z jakiego powodu; a 
w tym razie

b) jakie przedstawiają się środki za
radcze, aby udzielić należytej opieki, tak in
teresom większych posiadłości, jak również
1 robotników?

Komitet c. k. galicyjskiego Towarzy
stwa gospodarskiego zebrawszy szczegółowe 
daty o wychodzeniu ludności na zarobek za 
granicę kraju, tudzież o zostających z tern 
w związku stosunkach i zestawiwszy je  z 
udzielonemi mu w streszczeniu informacya- 
mi władz rządowych, złożył w tej sprawie 
następującą opinię:

Jak we wszystkich, krajach tak i w Ga
licyi, część ludności wiejskiej przyzwyczajo
ną jest oddawna szukać zarobku po za okolicą, 
w której jest stale osiedloną. W zachodniej 
części kraju, z okolic nadwiślańskich, tudzież 
położonych nad Wisłoka i Sanem, wycho
dzą ludzie z wiosną na flis, zwłaszcza na 
spław  drzewa budulcowego do Gdańska, a 
obok tego znaczna część ludności włościań
skiej z nad Wisły i Sanu i z przyległych 
powiatów wychodzi co roku za zarobkiem 
do Królestwa Polskiego, szczególnie w żni
wa. Niektórzy udają się za zarobkiem na

— To też ten lord Sidnej przyjedzie 
do Izy dopiero na przyszłe lato.

— Mamy więc czas.... A czy wuj wie 
co o tern?

— Lekko mu tylko napomknęłam ; zna
jąc go wszakże, nie wątpię, że będzie za tem, 
o n , dla którego arystokracya całego świata 
jest jedną tylko rodziną.

W tej chwili dał się słyszeć turkot za
jeżdżającego powozu — a wkrótce potem 
wesołe głosy w dalszych salonach przerwa
ły rozmowę matki z synem.

— Poznaję głos Brodeckiego i Farm e
ra  — z a w o ła ł książę.

— Al poczciwe chłopcy, lubię ich bar-
dzo l — rzekła z wypogodzonem czołem 
księżna.

— Ucieszyłby się Farmer,gdyby posły
szał, że go mama chłopcem nazywa.

— Prawda — rzekła księżna, powsta
jąc — Farm er nie jest już chłopcem , ale 
człowiekiem , którego dzielność i energię 
brać wam wszystkim za przykład

— Wierz mi mamo — odrzekł książę, 
podajac jej ramię i prowadząc do salonów, 
zkąd słychać było głosy — że podziwiam 
go" i wielbię, ale przykład nic nie pomaga, 
z energią urodzić się trzeba.

Posępny obłok spadł mu na czoło.
Nie, Adamie — energię się wyrabia — 

mówiła gorąco m a tk a , jakby idąc za swą 
tajemniczą myślą — zdobywa się trudem 
strasznym", męką, poświęceniem, ale dlatego 
właśnie jest ona zasługą.

Kiedy weszli do frontowego salonu, 
wychodzącego na wspaniałą, szeroką terasę, 
z której widok daleko rozciągał się na oko
liczne pola i wioski — Brodecki stał z h ra
bią Symforyanem we drzwiach oszklonych, 
rozmawiając żywo półgłosem, a księżniczka, 
siedząc przy fortepianie, słuchała z niezmier- 
nem "zajęciem opowiadania Farmera.

Męzka jego twarz, ocieniona krótką, 
przystrzyżoną brodą, oświetlona blaskiem

całe lato do Rossyi a naw-et do Mołdawii. 
Po części w skutek tego wychodzenia miej
scowej ludności za korzystniejszym zarob
kiem w inne strony kraju a nawet za gra
nicę, po części w skutek niemożności do
stania należytej ilości robotnika w czasie 
robót polnych, kiedy włościanie miejscowi 
zajęci są przedewszystkicm pracą na swoich 
gruntach, właściciele i dzierżawcy większych 
posiadłości zmuszeni są sprowadzać sami 
lub przyjmować do roboty ludność z podgó
rza karpackiego lub z gór, która szukając 
najkorzystniejszego zarobku, schodzi w ró
wniny i zarabia przy żniwach, a następnie 
powraca na żniwo we własnych gospodar
stwach, które przypada później z powodu 
ostrzejszego w górach klimatu, a następnie 
pozostaje w domu podczas zimowych robót 
leśnych. Prócz tego często zdarza się, że 
ludność z gór lub podgórza nietylko scho
dzi w równiny w obrębie Galicyi, zastępu
jąc czasowy ubytek rąk w tamtych stronach, 
ale wprost wychodzi za zarobkiem za g ra
nicę, posuwając się nieraz daleko w głąb 
Królestwa Polskiego.

To posuwanie się ludności wiejskiej za 
zarobkiem od południa ku północy, t. j. od 
gór ku równinom, rozciągając się aż po za 
granicę państwa, powtarza się z małemi 
zmianami także i w środkowej części kraju, 
chociaż nie dosięga tych co na zachodzie 
rozmiarów.

Ludność górska środkowej części kraju 
schodzi w lecie na zarobek w żyzne okolice 
nad Sanem, mianowicie w Przemyskie, gdzie 
żniwa znacznie wcześniej się zaczynają, po
dobnie znowu dalej ku wschodowi ludność 
górska t. z. Bojki schodzą w równiejsze o- 
kolice powiatu stryjskiego, w powiaty żyda 
ezowski, kałuski, rohatyński, przemyślański 
i w dalsze okolice dawnych obwodów brze- 
żańskiego i stanisławowskiego. Natomiast 
ludność wymienionych dopiero co okolic u- 
daje się podczas żniw na Podole, które tak 
tych jak i górskich robotników przyciąga 
wyższym zarobkiem, a przedewszystkicm za
płatą w pewnej części plonu zebranego (dzie
wiąty, dziesiąty, jedenasty snop itp.), ta bo
wiem zapłata wypada znacznie wyżej od płacy 
dziennej, praktykowanej w miejscu zamiesz
kania. Mieszkańcy gór sanockich wychodzą 
gromadnie na letni zarobek do Węgier, zaś 
pod zitnę dużo ludzi, mianowicie bezżennych, 
udaje się z powiatów krośnieńskiego, brzo 
zowskiego i sanockiego, na Podole oraz do 
Mołdawy i Wołoszczyzny, aby tam zarabiać 
przy gorzelniach, wołowniach itd. W końcu 
z nadgranicznych okolic Podola galicyjskiego, 
pomimo znacznego popytu za robotnikiem, 
wiele ludzi wychodzi corocznie na robotę do 
Bessarabii i innych prowincyj rossyjskich, 
guźie o robotnika jeszcze trudniej, a tem sa
mem i ceny znacznie wyższe.

Przyczyną wymienionych tu wędrówek 
dorocznych wiejskiej ludności roboczej, tak w 
kraju jak i po za jego granice, jest tedy, jak 
już z poprzedniego wynika, po części brak 
zarobku w miejscu zamieszkania, połączony 
z niemożnością utrzymania się na własnych, 
zbyt lichych lub zbyt rozdrobnionych grun
tach, po części zaś nadzieja znacznie wyż*
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wielkich, przenikających a przy tem smut
nych oczu, odbijała dziwnym kontrastem od 
rysów twarzy księżniczki regularnością ide
alnych prawie, a mimo to nie surowych, 
lecz przeciwnie porywających nadzwyczajnym 
wdziękiem dobroci i pogody.

Wdzięk ten płynął z uśmiechu niepo 
równanego czaru, z ciemnoniebieskich oczu, 
drgających śmiechem młodości, a przecież 
w chwilach wzruszenia lub uniesienia zmie
niających się błyskawicznie w łzę lub iskrę, 
z czegoś, co określić się nie dając, zachwyca 
jednak urokiem przeczystej dziewiczości.

Patrząc na nią i słuchając je j, miało 
się wrażenie jakby jakiejś muzyki słodkiej 
a wspaniałej, dolatującej ucha naszego z wy
soka, z za obłoku, uspokajającej błogo i uwe- 
selającej tak, jak uwesela czyn piękny, roz
grywający się przed nami malowniczo.

Czuło się, że ona dzieckiem w nauce 
życia, ale że w chwili próby stanie od razu 
bez powolnych przekształceń, jak kobieta 
dzielna w eałem znaczeniu tego słowa.

Cała jej postać tchnęła niezwykłą go
dnością, nie tłumiąc radości niewinnych roz
kwitającego dziewczęcia. Głos jej niezmier
nie śpiewnego brzmienia, dźwięczał w uszach 
jak dogasająca melodya cudownej piosenki, 
a śmieszek jej, perląc się jak kaskada, po
rywał za sobą, podsuwając obrazy szczęścia.

Dziwny zaiste, nieprzeparty urok przy
kuwał najobojętniejszych do tego zjawiska 
niewinnego, roztaczającego naokoło według 
kaprysu czy usposobienia, smutek lub wesele. 
Mężczyzna i najzepsutszy odejśćby od niej 
musiał z mimowolnem westchnieniem, żalem 
i tęsknotą, że stoi od niej tak daleko, a naj
bliżsi, ci co znali duszę jej nieskażoną na
wet przeczuciem zła, wielbili ją  tak, jak się 
wielbi dzieło Stwórcy doskonałe.

F dw ard  L ubowskj.
(C iąg dalszy n a s tąp i.)

szego zarobku w owych dalszych okolicach 
lub zsigranicą. W obu wypadkach są owe 
wędrówkilekonomicznie usprawiedliwione i tak 
samo jak nie godzi się przeszkadzać robot
nikowi, aby w miejscu swego zamieszkania 
szedł na zarobek do tego, który mu korzyst 
niejsze, zdaniem jego, ofiaruje warunki, tak by
łoby zekonomicznego stano wiskaniewłaściwem 
ii przytem w znacznej części bezskutecznem, 
chcieć zapobiegać owym wędrówkom za za
robkiem w dalsze okolice kraju, a nawet i 
zagranicę państwa. Wychodzący za tym za
robkiem zyskują na tej drodze niejednokrot
nie możność wyżywienia siebie i rodzin swoich 
a zatem czerpią w nim niezbędne środki u- 
trzymania, w innych wypadkach, szukając 
wyższego zarobku, niż go w domu znaleść mo
gą, poprawiają swoją egzystencyę, a wracając 
do swej okolicy z zasobami, które tu dopiero 
spożywają, przynoszą niewątpliwą korzyść 
rodzinnym stronom swoim.

Wprawdzie zdarzać się może i czasem 
zapewnie się zdarza, że robotnicy, wychodzą
cy na zarobek w dalsze strony kraju lub 
za granicę zostaną zawiedzeni w nadziejach 
wyższego zarobku lub że go po drodze zmar
nują, są wreszcie zapewne i tacy którzy, jak 
donoszą z niektórych okolic, nie tyle dla 
lepszego zarobku jak raczej dla zamiłowania 
w włóczędze idą na robotę w dalsze okole- 
ce. Jednakże wszystkie te wypadki nie mo
gą żadną miarą stanowić reguły aui nawet 
być zbyt częstemi skoro, owe wędrówki za 
zarobkiem stale w roku powtarzają się od
dawna i skoro tak liczna ludność bierze w 
nich udział. Okoliczność zaś, że w miejscach, 
zkąd ludność liczniej wychodzi za zarobkiem 
ci którzy potrzebują najemnika, muszą pła
cić wyższe ceny robotnikom albo sprowa
dzać ich z dalszych stron, nie wystarcza sa
ma przez się, aby stawiać przeszkody owym 
wędrówkom i utrudniać, naturalne wyrów
nywanie się płac w rozmaitych okolicach, o- 
raz korzyści, jakie ztąd ludność robocza mo
że odnosić. Nic stanowi tu wgruncie rzeczy 
różnicy, czyli ludność szuka zarobku po in 
nych okolicach kraju, czy też za granicą 
państwa. I w jednym i drugim wypadku po
wody, wywołujące opuszczenie czasowe miej
sca zamieszkania, są te same a skutki wy
nikające stąd dla ludności roboczej także je 
dnakie; w końcu zaś i dla tych, którzy 
przez to trudniej znajdują robotnika i dro
żej muszą go płacić, obojętnem jest, czy 
dzieje się to w skutek tego, że część robo
tników wyszła w inne okolice kraju czy też 
w skutek tego, że wyszła za granicę.

Jedna tylko okoliczność w tym osta
tnim wypadku, t. j. co do robotników wy
chodzących za graaice, może dać słiiszuy 
powód do interwencyi "wład rządowych. Zda
rza się nie tak rzadko, że robotnicy, którzy 
wyszli za granice państwa, zgodziwszy się 
poprzód z wysłannikiem najmujących lub co 
najczęściej z pośredniczącym ajentem, do
znają zawodu w spełnieniu poczynionych im 
obietnic lub też że ajent, który ich sprowa
dził, odbywa licytację z tamtejszymi wła
ścicielami majątków o zgodzonych przez sie
bie robotników, zatrzymuje dla siebie całą 
przewyżkę uzyskanej przy licytacyi ceny po 
nad pierwotną ugodę. Ponieważ w takich i 
tym podobnych wypadkach wyzyskiwania, 
robotnicy w obcem państwie mogą mieć 
trudności w uzyskaniu należytej ochrony 
prawnej, przeto obok opieki ze strony orga
nów konsularnych, która już z powodu wiel
kiego n a jc z ę śc ie j  oddalenia nie może być
wystarczającą, należy działać zapobiegawczo 
a to przez rozciągnięcie należytej kontroli 
nad ajentami, zamawiającymi robotników do 
robót za granica państwa, tudzież przez 
przestrzeganie ludności przed udawaniem się 
na zarobek za granicę w te strony, gdzie 
częściej zdarzały się wypadki zawodów lub 
wyzyskiwania.

SPRAWY ZAGRAIICZUE
J ę z y k  p a ń s tw o w y  w Ito N sy i).
Nowosti zamieszczają artykuł zbijający 

fałszywe pogłoski o mieszkańcach Królestwa 
Polskiego, którzy według tego dziennika zu
pełnie są spokojni. Dalej poruszają Nowosti 
kwestyę języka w szkołach ludowych Króle
stwa w pensjonatach i tak p iszą:

„Celowi temu, narzucania języka ros- 
syjskiego i wynaradawiania Polaków, nieje 
dnokrotnie zaprzeczano w drodze urzędowej. 
Dla czegóż tedy miałoby być niemożebnem 
zrzeczenie się takich n. p. zbytnich troskli
wości o język rossyjski, jak wymagania, aby 
on był językiem wykładowym w wiejskich 
szkołach Królestwa dla dzieci, które muszą 
zaczynać jednocześnie uczyć się i czytać i 
rozumieć język zupełnie im nieznany; — 
albo nakaz, by w prywatnych szkołach przy
gotowawczych w miastach Królestwa Pol
skiego wszystkie wykłady odbywały się ko
niecznie po rossyjsku; albo rozporządzenie, 
aby ulice miasta Piotrkowa, niedaleko już od 
granicy austryaekiej, otrzymały nowe rossyj- 
skie nazwy? Czyż naprawdę takiemi drobnost

kami można osiągnąć wielkie cele państwo 
Czyż naprawdę taka powierzchowna rus®̂ 0. 
kacya rzeczy polskich w Polsce, ifl°że 0 " 
wiadać poważnej myśli politycznej?

„Koniecznym jest system. Bez sy ^ e®g 
nie ma nic trwałego, a system nie nioze 
składać z kmtradykcyj. I  tak n. P-: 
wykład w wiejskich szkołach dla P°‘s, 
chłopa po rossyjsku, chociaż dlań ®iestos0.jg 
ny, można jeszcze podciągnąć pod zasa^  
jedności języka państwowego, dla tego, 
te szkółki są państwowe, to w moc tejże s _ 
mej zasady właśnie nie można wy©aga,Lj 
aby w pensyonatach prywatnych wykład 0 

' bywał się koniecznie w języku państwowy > 
rossyjskim, gdy państwo na te pensyo°ft.J 
nic nie łoży. Albo całej Polsce, Warsza"'  ̂
i wszystkim innym miejscowościom n o s ^  
cym miana polskie, trzeba nadać nowe i°‘a_ 
na rossyjskie w imię zasady, albo nie ° aje_ 
ży przemianowywać po rossyjsku ulic P*° ■ 
kowa, w celach jakoby jedności państwowej;

Nie trzeba w ogóle nazbyt przesadź* 
wymagań, wynikających niby z pojęcia o j? 
zyku państwowym. Samo to pojęcie nie je? 
tak dalece bezwzględnem, jak to wiele oso 
mniema. Podczas niedawno odbytych rozpra. 
nad językiem państwowym w parlam efl^ 
austryackim, dep. Gregr zrobił bardzo s*u' 
szną uwagę, że pojęcie to nie jest wcale ab 
solutnem.“

Powoławszy się na szczegóły mowy 
Gregra, na przykłady przezeń przytacz*°e 
o Szw ajcaryi, Belgii i inne, tak ko°cza 
Nowosti:

„Powołaliśmy się tu na powyższe &  
zumowania nie dlatego, abyśmy mieli 2*' 
przecząc, że jedność języka państwoweg0 
jest konieczną w celach jedności adnii01' 
stracyjnej, lecz tylko w celu udowodnień1?’ 
że zasada jedności języka państwowego01® 
jest ani tak bezwzględną, ani tak powsze' 
chnie uznawaną, aby nie można było P1-??" 
puścić pewnych od tej zasady wyjątków, R°' 
nieczność, aby akta koronne i papiery urz?' 
dowe pisane były w jednym języku państw0' 
wym, słuszną jest i racyonalną, skoro W* 
na celu wygodę ludności, lecz traci te z*' 
lety, gdy pociąga za sobą owszem niewyg0' 
dę dla tejże ludności.

„Wychodząc z tego, jak nam się zda
je, bardzo jasnego punktu zapatrywania f?  
na rzeczy, pozwalamy sobie wyrazić mnie
manie, że używanie języka polskiego w niż
szych szkołach Królestwa, w prywatny0 , 
pensyonatach, a nawet na katedrze polskiej 
literatury w uniwersytecie warszawskim, mo
głoby hyc dopuszczanem bez żadnego dla 
zasady jedności państwowej uszezerbku, a 1 
wielką korzyścią dla utworzenia raz nare
szcie "tak pożądanych ludzkich stosunków  
między Rossyanami a Polakami, dla stanow
czego uspokojenia umysłów. Wszak od »P0' 
koju“ na ziemi, sam Kościoł czyni zależuem 
błogosławieństwo niebios, gdy mówi „błog0' 
sławieni pokój czyniący. “

(Z  Petersburga).
Do Presse piszą pod dniem 20  b. m•
„Zmiany w ciele dyplomatycznem zwra

cają na siebie ogólną uwagę i powszechni? 
też przypisują im doniosłe znaczenie. 
pierwszym rzędzie zmiany te wywołane zo
stały naturalnie powodami politycznemi. S*' 
burow nie tylko nie umiał stać się rzeczni; 
kiem zainieiowanej przez p. Giersa polityk1 
pokojowej i przywrócić tyle pożądane prz°2 
cara Aleksandra dobre porozumienie z Niem
cami, lecz prócz tego popełnił kilka błędó#" 
które utrudniły jego stanowisko w Berlinie- 
Stosunki osobiste, kilka usterek przeciw tak 
przestrzeganym na dworze berlińskim f°r' 
malnościom, dopomogły do podkopania j eg)1 
pozycyi. Ks. Orlow, który zajmuje jego miej' 
sce, jest mężem zaufania cara par cxcellence 
a oprócz tego nadzwyczaj dobrze widziany10 
tak w Berlinie, jak Friedrichsruhe. Baron 
Mohrenheim z niechęcią udaje się do Pary' 
ża i jak mówią zostanie zastąpionym przez 
Wałujewa Pierwej jednak ma być obsadzoną 
ambasada angielska przez barona Uexkiill?J 
a posada w Rzymie zostanie na razie opróż' 
nioną. Saburow, wbrew zwyczajowi, nie zo
stał powołany do rady państwa, lecz o trzj' 
mai tylko nom inację na senatora.

Obiegają także pogłoski o zmianach m>' 
nisteryalnych, lecz są one bezpodstawne- 
Przedewszystkiem z gruntu fałszywą jest po
głoska o hliskiem ustąpieniu m inistra spra; 
wiedliwości Nabokowa. Gwałtowne wycieczki 
Katkowa przeciw instytucyi sądów przysi?' 
głych nie mogą, być powodem do usunięcia 
z urzędu sprawiedliwego i sumiennego ffl1' 
nistra sprawiedliwości. Wprawdzie tutejszy01 
sądom przysięgłych wiele i bardzo wiele by* 
łoby do zarzucenia, gdyż np. uwolnienia n°' 
torycznych przestępców są na porządku dzieli' 
nym, jednakże nie winien temu minister, 0 
na usunięcie złego i wprowadzenie zdrowych 
reform wiele potrzeba czasu.

Utworzenie ministerstwa handlu jest 
podobno w toku; o nową tekę, jak mówi?> 
ubiega się przedewszystkiem dwóch kandy
datów : hr. Ignatiew i były m inister skarb0 
Abaza.
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Przed kilkoma dniami zatwierdził car 

postanowienia komitetu ministrów o udzie* 
laniu pozwoleń na zakładanie towarzystw 
strzeleckich. Odnosi się to jedna,; tylko do 
gubernij wewnętrznych carstwa, 1,0 Kio e- 
et\vo Polskie, Litwa, Wołyń, Podole i Ukraina 
*ą wykluczone z pod tego postanowienia.

(^ędza w I.ondyiiie )
Na iednem z ostatnich posiedzeń an

ie lsk ie j lzbv lordów poruszono z in icjaty
wy lorda Salisburyego sprawę mieszkań klas 
ahogieh, która należy w Anglu do najbar
dziej piekących , a nad rozwiązaniem której 
Pracuje od dawna wielu filantropów. Lord 
-tlisbury  postawił wniosek o złozeuie 
zwanej komisji królewskiej, i zażądał, aby 
jej polecić gruntowne zbadanie mieszkań 
'‘bogich w gęsto zaludnionych miejscowo
ściach Anglii. Lord Carriugton oświadczył 
w imieniu rządu , że wita z radoscia wnio
sek przewódey opozyoyi, a książę Walu, na 
stępca tronu, obecny na posiedzeniu, poparł 
w o-oracyeh i przekonywujących słowach 
wywody ' obydwóch poprzednich mowcow. 
Zażądał on. aby go wybrano do komisji, 
powołał się na to, że od lat wielu zajmuje 
się gorliwie badaniom tak żywotnej dla klas 
ubogich kwest.yi, i d o d a ł, że właśnie przed 
kilkoma dniami zwiedził dwie najuboższe 
dzielnice Londynu. a znalazł tam taki stan 
rzeczy, któregoby żadne pióro opisać nie
zdołało Mnwmam — zakończył książę —
że badania komisyi dadzą nam podstawę do 
zalecenia parlamentowi,tak stanowczych i|ra- 
dykalnych zarządzeń, któreby nietylko mia
ły na celu ulepszenie mieszkań , lecz ogól
nego stanu i położenia ubogich". Słowa 
księcia znalazły pożądany odgłos w Izbie 
lordów, która jednogłośnie przyjęła wniosek 
' powołała do kom isyi, obok księcia V\ aln, 
kilkunastu najwybitniejszych członków oby
dwóch stronnictw, polecając jej zarazem, 
aby bezzwłocznie rozpoczęła swoją działal
ność. Według jednomyślnego zdania dzien
ników angielskich , czas był już największy 
zająć się spraw ą, ooruczoną właśnie komi
sy i‘królew skiej,'gdyż złe wzrosło do roz
miarów zagrażających na prawd- całemu 
społeczeństwu. Przy tej sposobności przypo
minają dzienniki dz.ełko , jakie ukazało się 
Przed kilku miesiącami w Londynie, zawie
ra ono spostrzeżenia wielu mężów zajtnują- 
< j-cli poważne stanowiska i należących do 
stowarzyszenia „Congregational Union , ze
brane w wędrówet po najuboższych za
kątkach olbrzymiej metropoli. Pomiędzy 
mnemi znajdują sio tutaj następujące prze
rażające obrazy. „W każdej izdebce tych 
mijacyeh i walących się domów mieszka po 
dwie i trzy rodzinv W jednym z lochow 
Podziemnych znaleźliśmy rodzinę z pięciu 
Ułów złożoną, a obok chorego na ospę nę
dzarza jego żonę i kilkoro dzicc. zupełnie 
Hagich i pokrytych skorupą błota, W innem 
ztiowu miejscu w podziemnej izdebce mie
ściło się siedmioro iudzi obok trupa, spoezy 
dającego na tapczanie. W pewne, komórce 
Zaleźliśm y biedna wdowę z trojgiem dzieci, 
z któryeb jedno zmarło przed trzynastoma 
dniami i leżało taiu mepogrzebane. Mąz tej 
kobiety zgnębiony tęd zą , odebrał sobie z y  
cie przed°t\godnieiT, Gdzieindziej w małej, 
dusinej komórce mieszka ojciec, matka i 
Sześcioro dzieci, z których jedno kona na 
szkarlatynę. W tych wszystkich przybytkach 
ńędzy ó najniezbęoniejszych nawet sprzę
tach nie może być nawet mowy. Lupa bru
dnych łachmanów i zgniłej słomy zastępuje 
łóżiia. Głód trawi tych nędzarzy i popycha 
do ohydnych zbrodni”. Dziełko, o ktorem 
Ulowa, zawiera mnóstwo takich przerażają
cych szczegółów, które nie przedstawiają 
hynujmn'mj wyjątkowych wypadków, lecz 
kreślą obraz nędzy, gnębiącej całe dzielnice
'dbrzyrniego miasta i setki tysięcy miesz
kańców. , . u

Wobec tak strasznych a prawdziwyen 
°brazów wobec wymownych słów następcy 
Gonu i Óo-ólnego poparcia ze strony Izby
fordów, nie ulega wątpliwości, że wszystkie 
Warstwy społeczeństwa angielskiego pójdą 

głosem swego królewskiego księcia i po- 
T,rą gorliwie intencje tych ludzi dobrej woli, 
kG>rzy podjęli zadanie złagodzenia losu nę
dzarzy Cała też prasa nawołuje lo popio- 
Guia wsielkiemi siłami działalności kom -
B.y> królewskiej i wzywa rząd, aby me cofał 
s!  ̂ przed ofiaram i, gdyż idz e tu o P0^ '  
s'enio znacznej części społeczeństwa, kton 
Znajduje się już na drodze do zupełnego 
opadku i zdegenorowania.

Ochrona przestępców polltycw ycli 
w A m crjO P.

Od dość dawna toczą się rokowania 
^m iędzy rządem angielskim a Stanami / je  
duoczonemi Ameryki, o wydawanie przostęp- 
e° w politycznych , lecz teraz dopiero poru- 
Sz°no tę sprawę w parlamencie Izba repre- 
-(*ntantów, zgodnie z opinią swej komisyi do 

^Praw zagranicznych, wezwała prezydenta,
^ Jy 3e,i przedstawił korespondencję Stanów

Anglią, dotyczącą przestępców. W opinii
„Gazeta Lwowska" z dnia %

tej między innemi powiedziano : „Ostatnie
wypadki w Irlandyi nakazują Izbie repre
zentantów poznać w tej mierze sposób za- •••    1 „

/.WU11C, itUJ -
wet rowolucyi, spisku lub cywilnych rozru
chach któryb7 tu znalazł schronienie, a 
przez swój rząd był obwiniony, że dąży do 
obalenia instytucyj swego kraju lub spełnił 
czyn niemający charakteru pospolitej zbro
dni czy występku, był wydawany przez rząd 
amerykański. Sądy krajów domagających się 
wydania, nie mogą być dosc bezstronne w 
tego rodzaju procesach."

K E 0 I I K A
  j^ l  u dworu. W Wiener Ztg. czv-

,  m  apartam entach  cerem ouijnych c. k.
„  «"„arskie6 » . d b j l  1 ,  dn ia  2 6  l .  m. b . l  

u dw oru o godzinie 8 1/ ,  p rzy b y li; N ajj. P an  
i N a i i  Pani Tch c> k ’ w ysokości N ajdostojniej
s i  N a s t ę p c a  Tronu A rcyksiążę R udolf i Najd. 
NT t „ n i  Tronu A reyksiężna S tefania, N ajd.Następczyni ^  L M  FerdJy.
n a n d o S ere ic li-D ^ te , Otton, Ludw ik W iktor, 
Karol Salwator, Leopold Salw ator, Eugeniusz, 
W ilhelm  i R a in e r; Najd. A rcyksięźniczki M arya 
in. , j yfarya Terezya i M arya ; dalej leli król. 
w  u ■* i książę L udw ik baw arsk i i ks. M i
e n i  ]S('dT'SBraganza, le li W ysokości; książę, księ- 
?  i..:..a*icznv książę i księżniczka N assauscy,żna, dziedziczny Książę i księżniczka Nassauscy 
książę Filip i księżna Ludwika Saclisen-Ooburo-’ 
Przed rozpoczęciem balu kilka dum przeds f  
wionych zostało Najj Pani w komnacietajnych 
radców. Następnie Najjaśniejsi i Najdostojniejsi 
laństwo udaii się do sali coremonijnej w na
stępującym porządku: Najj. pan z NajjJ 
Następca Tronu Arcyksiążę Rudolp 2 mat£™ ki 
Swoją Arcyks.ężną Stefanią; Arcyksiążę Ludwik 
Wiktor z Acykliczną Maryą Teresą; AroyksnU
Karol L u d w ik  z  Aroyksiężną Maryą; książę

XT 1- ■ L

v Karol S alw ator z księżną Ludw iką 
c ^ l L - C o b u r g ; A rcyksiążę Leopold Salw ator 

v«ieżnic*ka Hildo N assauską, W ieczerzę spo
żywano w czasie od godziny 11 do pó ł do 
- : \y  salach zw ierciadlanej i - ictradury
Ń a i . i  N ąjdostotniejsi Państw o zajęli m iejsca u 
dziesięciu stołów w raz z am basadoram i i m ał
żonkami tychże, w ielkim i dygnitarzam i dwor
skim i, dam am i pałacow em i. tajnym i radcam i 
tsi,auu książęcego, panom prezydentem  m inistrów , 
arcybiskupem  k s . G ang lbauerem , kap itanam i 
tw a rd y  i i ounenilnyni adjutantoin generałom  
broni br. Mendlem. W  kom nacie P ie tradu ry  
przew odnictw o u pojcdyńczych pięciu stołow  ob
ję li: Najj. Pan, A reyksiężna M arya ie re sa , ^Ar- 
cyksiąże Franciszek F erdynand  O esteneich-L ste, 
A rcyksiążę L udw ik W iktor i A rcyksiążę Leo
pold S a lv a to r ; w sali zw ierciadlanej zas p rze
w odniczyli u  pojedynczych pięc.iu sto łów ; N a 
stępczyni T ronu  A reyksiężna Stefania, N astępca 
T ronu A rcyksiążę Rudolf, Arcyksiążę Karol L ud
wik, A reyksiężna M arya i Arcyksiążę Kaio a 
w ator. U  sto łu , zastawionego w antekam erzo 
objęła przew odnictw o w. ochmistrzyń'i 1 >r. oes8-
R eszta tow arzystw a zasiad ła  u sW r oic
zastaw ione b y ły  w wielkiej sali cerem onijnej,w  
apartam encie Radeckiego i w wielkim  apar a 
meuoie cudzoziemskim. B al skończył się ® P , 
nocy." _  N adm ieniam y, że w program  tancow  
w chodziły dw a walce, dwie polki francus * 
dw a kadrylu  i kotylion przed w ieczuzą, a je 
den w alc i jeden kadryl po wieczerzy.

— N ty p o u d y * . 0  stypendya, Których
rozdaw nictw o w ykonyw a W ydział k ra jó w ), 
b iegało się w bieżącym  roku szk o ln y m  . -
c.zmów, podań zaś w płynęło 8 7 3 ,  P § 
dzy tem i było 185 podań uczniów w ydziału 
p raw a i adm inistracy i, 32 uczniów J
filozoficznego, 102  uczniów  W y d zia łu  lekarskie
go, 33 uczniów  wyższych szkół techniczn ie  b '- 
uczniów szkoły sz tuk  pięknych, 40  m z
szkół g im nazyainych, 56  uczniów szkół rea ,
19 uczniów szkół rolniczych, 13 uczniów s 
ludow ych, w reszcie 24  podań innyc 8 
specyalnyeh. VImyśl postanow ień listów tun  ■ 
cyjnycn i przepisów  obow iązujących, rozd , ^  
dzia ł krajow y uchw ałą  z dnia 18 stycznia 
walcujące stypendya jak  n a s tęp u je : A. Z " a  a 
cyi śp. J a n a  Zurakow skiego o trzym ali; a) s i j-
pendya p0 262  zł. 50  ct., przeznaczone ma 
mfodzieży pochodzenia szlacheckiego, z Pie
w szeństw em  dla krew nych śp. fu nda to ia , 
R om uald Ż urakow ski z I. k lasy g im na/yuin  w 
S tan isław ow ie, k tóry  udow odnił pokrewiens wo 
z śp. fundatorem , i 2. M aryan Konstanty Bo e 
sław  3 im Ł opuszański, z 5 klasy  g im nazjum  
w Sam borze, którv  pob iera ł dotąd stypendyum  
niższe z fundacyi konwiktowej śp. Franciszka 
Zawadzkiego, przeznaczono dla ucznia pochodzę 
n ia  szlacheckiego, a  w ykazał obecnie, że w a
runk i, na których podstaw ie owo niższe stypen
dyum  otrzym ał, pozostały niezm ienne, b) 8 ty - 
pendyn po 2 10  zł. przeznaczone dla młodzieży, 
nic należącej do szlachty  o trzym ali: 1 Antoni
K arbow iak z 3 roku filozofii w Krakowie, 
szczególnie polecony przez grono profesorów

lutego 1884

w ydziału, syn ubogich rodziców, k tó ry  złożył 11 
kollokwiów z postępem celującym  i bardzo do
brym  i b ra ł gorliw y udzia ł w dw óch semina- 
ryach filozoficznych, i 2 . W ład y sław  G aw aóski 
z 8 klas gim nazyum  F ianc iszka  Józefa we Lw o
wie, który w poprzedniej klasie o trzym ał sto 
pień celujący lok. 1 na  42  lokow anych uczniów. 
Jako  ubogi uczeń i siero ta, pob iera ł on dotąd 
stypendyum  niższe z fundacyi śp. Sam uela G ło
w ińskiego w kwocie 157 zł. 5 0  ct. c) W reszcie 
otrzym ali stypendya po 157  zł. 5 0  ct. 1. Leon 
J a n  D ominik Franciszek 4 im. N ow ak, z 8 ki. 
g im nazyum  w Rzeszowie, k tó ry  ukończył po 
przednią klasę celująco lok. 2 na 24  uczniów  i 
jes t synem urzędnika sądow ego w  Rzeszow ie o- 
barczonego 10 dziećmi, 2. M ieczysław  Wojciech 
2 im Szeliga z 5 ulasy  g im nazyum  w P rze 
myślu, polecony na 1 m iejscu, przez D yrekcyę 
szkolną. — U kończył 4 klaso z postępem  ce
lującym lok. 1 na 29  uczniów  i jes t synem  u- 
bogiego rzem ieślnika. 3. A rtu r S tan isław  A u
gust 3 im., B araniecki z 1 roku m edycyny w 
Krakowie, który  złożył egzam in dojrzałości z 
odznaczeniem. Je s t on sierotą  bez m ają tku , u- 
trzym uje się w łasną pracą. 4. S tan isław  Karol 
2 im.. Bielecki z 2 roku p raw  we Lwowie, 
który się utrzym uje z w łasnej p racy i w ykazał 
odpowiednie postępy w naukach . U. d. n.

— Towarzystwo M iłosierdzia. Waluo 
zgrom adzenie tow arzystw a M iłosierdzia pod go
dłem  „O patrzności", odbędzie się w  niedzielę, 
dnia 9 b. m. o godzinie pół do 1 w  południe, 
w wielkiej sali radnej w ra tu szu . Porządek 
dzienny: i .  Spraw ozdanie z czynności z a ' rok 
ubieg ły  (spraw ozdaw ca1 p. J .  N ow ak). 2. S pra
w ozdanie komisyi kontrolującej i w niosek o 
udzielenie zarządowi ahsolutoryum  (spraw ozda
wca p. St. M arkiewicz). 3. S p raw a kupna na 
własnooć tow arzystw a realności na ..Dom p racv “ 
(spraw ozdaw ca p J . Lewicki). 4. W ybór no
wego zarządu z 15 członków. 5. W nioski 
członków.

_  Z Koła literack iego . N a piątko- 
wem posiedzeniu ..Koła literackiego" d r 'T a 
deusz R utow ski czytać będzie k a rtk ę  z dziejów 
odrodzenia politycznego i ekonomicznego W ę
gier p. t- „Stefan hr. Szobenyi" Początek o go
dzinie 7 wieczorem.

Repertoar teatra ln y . D zisiaj we 
•zwartek *28 b. m P ierw szy  w ystęp  pn y. Pan- 

liny Rossini nowo angażow anej prim adonny, w 
operze Gounoda Faust w p a rty i M tdgorm iy, w 
•oli F au sta  w ystąpi p. Myszuga, w roli Meli- 
jta , p. Zawadzki,' a w roli W alentego p. Iżak. 
Ju tro  w p iątek  29 b. m. po taz trzeci P<>- 
streelony kom. w 4 akt przez K onrada. W so
botę l m arca Hugenoci opera w 5 il Mayer- 
beera P ierw szy gościnny występ p L  lirou lika. 
Pierwszego tenora opery cesarskiej w W ia n iu  
w party i R aula  i drug i w ystęp pannj R o ,s im  w 
party i W alentyny. -  Królową będzie P J^  sk a i- 
ska  —  Paziem  pna Szlezyger ~  M p“
Zaw adzki -  St B ris p. Pozzi. hr. N ^ r 8 P 
Iżak  i t. d. W  niedzielę 2 m arca p° U ' udam  
po uunacli zniżonych: Straszny dto( f  °P 
aktach  St. M oniuszki, wieczorem po rw  p ie rw - 
s z y . Na oben ziemi obraz j
ak tach  W ł. D unina. W przyszłym  tygodniu na  
benefis pani Józefiny W olcńskiej. przedstaw ioną 
b ęd z ie : Hrabina Somerwe.

§ l ł u c ł l  c h o r y c h  w krajowym szp ita lu  
powszechnym we Lwow ie wykazuje w m iesiącu 
styczniu  1884  roku  las tęp u jące  cyfry- on" 
cem g rudn ia  było chorych 490 , Pr , y L 0 w 
styczniu 8 7 8 ,  było przeto ogółem leczonych 
1 .3 0 8 . Z liozby tej w ydalono; wyzdrowiałych 
562 , z polepszeniem zdrow ia 137, nieu eezo- 
nych 23, um arło  7 4 ; ubyło tedy^ razem yt>. 
Pozostało z końcem stycznia 573 _c l0ryc . 
W zakładzie położniczym pozostało z koncern g ru 
dnia położnic 2 1 , dzieci p łc i męzkiej , eń- 
gkięj 5. P rzyby ło  w styczniu położnic >s, 
dzieci p łci m ęzkiej 25 , żeńskiej 36. By o Ogó
łem  leczonych położnic 89 , dzieci p ł c  Ie| 
30 , żeńskiej 41 , wydalono w yzdrowiały' i po 
odbytym  połogu po łs tn ic  58 , dzieci p C1 m?z 
kjej 18, żeńskiej 25 , um arło  położnic H.
płci męzkiej 3 , żeńskiej 1, ubyło raze^  p0 r° ni( 
58 , dzieci p łci męzkiej 2 1 , żeń«kiej 2b. ozo- 
stało  z końcem stycznia położnic 31, "zmci 
płci męzkiej 9, żeńskiej 15. — W  szpita liku  sw 
Zofii pozostało z końcem grudn ia  dzieci płci 
męzkiej 2 5 ,  żeńskiej 3 7 ,  razem  62. I rzy- 
było w styczniu dzieci płci męzkiej 40, żeń
skiej 25 , razem  71 . Było ogółem leczonych 
dzieci płci męzkiej 71 , żeńskie, 62 razem  133.
Z liczby tej w ydalono : w yzdrow iałych dzieci
Płci męzkiej 28, żeńskiej 22 , razem oO, me 
uleczonych p łci męzkiej 2 , żeńskiej , razem  4 , 
um arło  dzieci p łci męzkiej 5, żeńskiej <, ra- 
em J 2 , ubyło razem  dzieci płci męzkiej do , 

żeńskiej 3 1 ,  razem  6 6 . Pozostało z końcem 
stycznia dzieci płci męzkiej 36, żeńskiej 3 ] ,  
razem  67.

— Koronneya królow ej Madaga
skaru. W listopadzie r. z. odbyła się w sto 
lic? M adagaskaru , A ntanauarivo, ko ronacja  m ło
dej królowej R anavolany U L  Stosownie do b a r 
barzyńskiego zwyczaju Howasow, m łodziutka, 
bo zaledwie. 22 la t licząca krolowa, Poś["h ie  
m usia ła  pierwszego swego m in istra , sta ica , ry  
już od pół w icku zajmuje ten wysoki urząd. 
Sam akt ko ronacji by ł dziw ną m ieszaniną ce- 
rem onij pogańskich i chrześciańskieh. Krolowa 
spoczyw ała w lektyce, w cieniu szkarłatnego

parasola, tej odznaki godności królew skiej na 
Madagaskarze. U boku jej je ch a ł na koniu sę
dziwy pan m ałżonek i pierw szy m in ister Ravo- 
ninah strin iarivo , który  następn ie  zaprow adził 
ją  za rękę do świętego kam ienia , gdzie w ywo
ływano naprzód po nazw isku w szystkie poprze
dnie, zm arłe królowe, a w końcu teraźniejszą. 
Mimo młodości swojej, królow a z w ielką po
wagą przedstaw iła się potem ludow i. M iała 
ona na sobie nader kosztowną haftow aną suknię 
atłasow ą z d ługą, aksam itną pow łoką barw y 
czerwonej, którą niosło sześciu dygnitarzy  p ań 
stwa. Następnie jeden z książąt k rw i, 7-letn i 
chłopczyk, m ia ł do królowej przem owę, w cza
sie której wszyscy upadli na kolana. Orszak 
cały udał się po tem do drugiego św iętego k a 
mienia, nad którym  rozpięty b y ł w span ia ły  n a 
miot. Tu R anavolana III m iała  pierw szą swą 
mowę tronową, w której ok reśliła  obowiązki 
swoje w obee ludu i ludu  w obec tronu , zarę
czając w końcu uroczyście, że piędzi ziemi m a- 
dagaskarskiej nie odstąpi nikom u za żadną cenę, 
przyczem złotą laseczką dotknęła ziemi, w o ła 
j ą c : „Ozy nie tak, mój lu d u ? "  — a lud  chórem 
odrzekł „Tak je s t" . N areszcie głosem  podnie
sionym oświadczyła, że wyznaje jednego tylko 
Boga Jehowę.

— Napad rozbójniczy w Stuttgarcie,
0 którym  doniósł nam  telegram , popełniony zo
stał na niejakim  R einhardzie, wypożyczającym 
pieniądze na zastaw y, wśród następującycli oko
liczności; B yła godzina kw adrans na  10 wie
czór, kiedy pani R oinliardtow a x m ieszkania 
swojego na pierwszem  piętrze usłyszała  dzwo- 
uck u bram y W yglądnęła  więc oknem na ulicę
1 ujrzawszy stojącego przed bram ą nieznajomego 
mężczyznę, pow iedziało m u, że mąż jej je s t w 
sklepie. Po chw ili rozległ się znowu odgłos 
dzwonka. R einharć tow a w yjrzaw szy ponownie 
oknem usłyszała  głos z d o łu : „Nikogo nie ma 
w sklepie. Mógłby w as kto okraść z kretesem ". 
W mówiącym poznała tego samego mężczyznę, 
w ysłała więc 1 0 -letniego synka swego na dół, 
ażeby popatrzył za ojcem, po chw ili jednak, 
dręczona niepokojem, zbiegła sam a do sklepu. 
Św iatło  było tam  zgaszone, a kiedy zaśw ieciła 
zapałkę, okropny p rzedstaw ił się jej widok. 
Mąż jej leża ł w  kałuży  k rw i ju ż  n ieży w y ; sto ły  
i szafy były porozbijane. P rzyw ołan i lekarze 
mogli jedynie stw ierdzić śm ierć R einhard ta . Jak  
się okazało, m orderca z a b ra ł ze sto lika około 
170 m ark w złocie i srebrze, natom iast nie r u 
szył zegarka i łańcuszka  złotego, oraz 160  m ark, 
które zam ordowany m ia ł przy  sobie. R einhard t 
oprócz wdowy pozostaw ił sześcioro drobnych 
dzieci.

— T ru ciciclk i K atarzyna F ian n ag au  i 
M ałgorzata H iggins, jak wiadomo, skazane zo
sta ły  przed k ilku  dniam i przez sąd przysięgłych 
w Liworpoolu na karę śm ierci. Ohydne prak tyk i 
tych kobiet w yszły na jaw  w następujący  spo
sób ; We wrześniu r. z. Tomasz H iggins, mąż 
M ałgorzaty, a szw agier K atarzyny, zachorow ał 
nagle i, pielęgnowany w chorobie przez obie, 
um arł wśród strasznych boleści. Lekarz śm ierć 
jego przypisał dysenteryi i w ydał już pozwole
nie na pochowanie zwłok, gdy wtem szw agier 
nieboszczyka, zdziwiony całym  szeregiem na
g łych  zgonów zaszłych w rodzinie, w yjednał u 
coronera rozkaz dokonania autopsyi na zw ło
kach. W ciele nieboszczyka znaleziono znaczną 
ilość arszen iku , a  zarazem  wyśledzono, że To
masz H iggins by ł ubezpieczony na 2.000 fr ., 
które już odebrała  K atarzyna F iannagau  W y
dobyto zw łoki poprzednio zm arłych  w śród po
dobnych okoliczności członków rodzin H iggin- 
sów i F lannaganów . a  chem iczna analiza  wy- 
kry-ta w nicli równioż otrucie arszenikiem . K a
ta rzyna  F lannagan  zniknęła  w pierwszej zaraz 
chw ili, ale ją  odszukano i uwięziono. W ciągu 
procesu nastręczało  się pytanie, zkąd zbredniarki 
m ogły mieć taką ilość arszeniku, bez zw rócenia 
na siebio podejrzenia. Otóż pokazało się, że im 
go dostarczał papier na m uchy P ap ie r ten, 
używ any w A nglii, powleczony je s t pewnym 
rodzajem gum y z cukrem , na który  m uchy są 
chciw e; co k tóra siądzie ua  tak im  papierze, 
przylepia się do niego i skonałaby  tam  powolną 
śm iercią, gdyby „lito śc iw y” fab rykan t nie po
sypa ł po w ierzchu pewnej dozy arszeniku, 
w celu skrócenia m ąk  biednego ow adu. Otóż ta  
litość nad m uchą dostarczyła trucicielkom  w y
godnego narzędzia do zadania strasznej śm ierci 
k ilku , je ś li nie k ilkunastu  ludziom.

Chartum.
Krwawe zapasy, toczące się od < 

szego już czasu w podzwrotnikowych p 
dłolciach Egiptu, a grożące panmuzuł: 
ską zawieruchą, która nieobliczone możi 
ciągnąć następstwa, zwracają dziś pov 
chną uwagę na ten odległy teatr wi 
nie będzie więc może od rzeczy podi 
bliższe szczegóły tak o samym kr»ju i 
mieszkańcach, jakoteż o powodach i pc 
ko wy m przebiegu groźnego dziś zabun 

Wicekrólestwo E gipskie, pozos! 
jak wiadomo pod opieką mocarstw eui 
skieh a pod bezpośrednią władzą khe 
opłacającego haracz Porcie Ottomański 
bej m uje prócz właściwego Egiptu, jeszcze



4
rozległe prowincyę, ciągnące się mniej wię
cej od zwrotnika Raka aż po równik.

Są to Nubia i Sudan wschodni czyli 
egipski. O obu tych prowincyaeh mamy 
dość dokładne wiadomości dzięki pracom 
wielu uczonych podróżników, a zwłaszcza dr. 
Junkra, J. M. Schuvera i innych, którzy do 
tej chwili nieustający w swych poszukiwa
niach w Sudanie. Z ich to cennych zapisków 
niejednokrotnie przyjdzie nam tu korzystać.

Nubia, rozpostarta nad średnim bie
giem Nilu, jest w swej północnej części p ra
wie nagą pustynią, a to skutkiem zupełnego 
braku deszczów w tych okolicach przy skwar
nym klimacie tropikalnym. Tylko nad sa
mym Nilem, zwłaszcza po prawym jego 
brzegu, stosunki są nieco korzystniejsze; tu 
więc też rozsiadło się kilka ludniejszych 
miejscowości jak np. Korosko i inne. Na po
łudniowy wschód atoli legła straszna i nie
przystępna, najgorętsza ze wszystkich pusty
nia Nubijska, ciągnąca się aż do krainy 
Dongola, gdzie Nil zakreśla wielkie kolano. 
Odtąd zaczyna się południowa część Nubii 
docierająca do wybrzeżów Morza Czerwo
nego i wystawiona już na zbawienną dzia
łalność deszczów podzwrotnikowych, a dla
tego też wielce różna od części północnej. 
Chociaż klimat i tu wogóle jest niezdrowy, 
roślinność jednak wcale obfita a zaludnienie 
o wiele gęstsze. Mieszkańcy tutej ~i są bar
dzo różnorodnego pochodzenia ; prócz Nubij
czyków znajdujemy tu Arabów, Koptów, Tur
ków i Murzynów, a po miastach, jako oży
wionych stacyach handlowych, wielu Euro
pejczyków. Do znaczniejszych miast tej czę
ści kraju należy ważny port nad Morzem 
Czerwonem Suakim  miasto Berber nad Nilem, 
a wreszcie stolica prowincyi Chartum.

Dzięki rozległemu handlowi płodami 
natury, szczególniej zaś kością słoniową, a 
do niedawna także niewolnikami, wzboga
ciło się to miasto dość znacznie i liczy o- 
becnie przeszło 40.000 mieszkańców. Jest 
ono zarazem, jako ważny punkt wyjścia dla 
wszystkich wypraw naukowych, misyonar- 
skich, handlowych i zaborczych na południe, 
ku źródłom Nilu, siedzibą konsulów znacz
niejszych państw europejskich. Ostatniemi 
czasy, a mianowicie w lecie ruku l>y2, na 
u s iln e j żądanie zamieszkałych w Chartum 
Europejczyków, którzy już wówczas mieli 
przedsmak zrywającej się od południa burzy, 
zbudowano pięć fortów, połączonych z sobą 
szańcami a zasłaniających miasto od strony 
południowej, i uzbrojono je działami. Wyzy
skano też w celach militarnych naturalne 
położenie miasta, aby je  uczynić o ile mo
żności nieprzystępnem. Chartum leży u zlewu 
obydwóch ramion Nilu t. j. Rzeki Białej i 
Niebieskiej, wewnątrz trójkąta przez oba stru
mienie utworzonego, jakby półwysep oblany 
od zachodu, północy i wschodu. Otóż aby 
miasto, zasłonięte z trzech stron przez samą 
naturę, ubezpieczyć także od południowej 
strony, bronionej tylko szańcami, wybudo
wano z końcem ubiegłego roku kanał na 7 
metrów szeroki a 4 metry głęboki, łącząc 
za jego pośrednictwem powyżej miasta Nil 
Biały z Niebieskim, tak, że odtąd Dhartum 
jakby wyspa, ze wszech stron wodą jest o- 
blane. Nie da się zaprzeczyć, że wobec nie
dostatecznie jeszcze uzbrojonych i w sztuce 
oblęgania zapewne nie bardzo wprawnych 
hord Mahdiego, środki te postawiły miasto 
w stanie wcale obronnym, i tern zapewne 
tłómaczy się, że nieprzyjaciel nie pokusił się 
dotąd o jego zdobycie, chociaż zagony swoje 
posuwa w najbliższe sąsiedztwo stolicy.

Na zachód i wschód od miasta, wzdłuż 
lewego brzegu rzeki Niebieskiej, ciągną się 
rozległe ogrody, szczególnie palm daktylo
wych; na południu jednak zupełny brak we- 
getacyi skutkiem całego szeregu obfitych 
wydm piaszczystych. W niezbyt wielkiem 
oddaleniu, na północ od Chartum, na lewem 
brzegu właściwego Nilu leży wśród piasków 
nowozałożony obronny obóz. Tak przedsta
wia nam się Chartum i jego najbliższa oko
lica wedle oryginalnej mapki naszkicowanej 
w marcu r. 1883 przez wzmiankowanego 
wyżej podróżnika J M. Schuvera.

Na południe od Nubii ciągnie się wresz
cie szerokim pasem Sudan wschodni czyli 
egipski, obejmujący wszystkie nowsze zdoby
cze wicekróla egipskiego. Sięgają one na 
wschód pomorze Czerwone i granice Abis- 
synii, na południe zaś aż po równik. Sudan 
egipski obejmuje tedy krainę Kordofan z 
miastem El-Ohetd, krainy Sennaar, Dar For 
i prowincyę ekwatoryalną. Będąc zarówno 
urodzajny jak południowo wschodnia połać 
Nubii, mógłby się stać Sudan, wedle zgo
dnego mniemania najkompetentniejszych 
znawców tamtejszych stosunków, Samuela 
Bakera i generała Gordona, niewyczerpa
nym spichrzem zbożowym całego świata, a 
należycie urządzony mógłby z czasem sku
tecznie rywalizować z Ameryką, co do pro
dukcji zboża i bawełny. Prócz tego obfitują 
te prowincyę w kość słoniową, strusie pió
ra, gumę a gdzieniegdzie i w złoto. Łatwo 
więc pojąć, że wobec takich przyrodzonych 
bogactw, Sudan przy swej rozległości jest 
silną podstawą ekonomicznego rozwoju E gi
ptu, że przeto na jego utrzymaniu zależy

tak dobrze rządowi egipskiemu, jakoteż wy
zyskującym go Anglikom.

Atoli zamiast doznać opieki ze strony 
swych eksploatatorów, któraby podniosła 
przyrodzone bogactwa i znaczenie Sudanu, 
krainy te były od lat prawie GO widownią 
najstraszniejszej grabieży i ucisku. Zamie
szkałe tu plemiona, wyssane do ostatka, 
postanowiły w końcu zrzucić uciążliwe ja rz 
mo i podniosły rokosz, który już blisko od 
trzech lat zaprząta władze egipskie i coraz 
groźniejsze przybiera rozmiary.

Już rokosz Solimana-baszy, słynnego 
handlarza niewolników, który po długich do
piero walkach został ostatecznie w r. 1880 
pokonany, wskazywał jak głęboka panuje 
niechęć do rządu pomiędzy Arabami i mie
szkańcami Dongoli. Mimo to jednak rząd 
egipski przypatrywał się temu z prawdziwie 
wschodnią obojętnością i nic nie przedsię
brał, coby na przyszłość podobnym rozru
chom zapobiegło.

To też nie długo trzeba było czekać 
na wybuch ponownego rokoszu tein groź
niejszego, iż zażegniętego pod pozorem woj
ny religijnej. Pora okazała się ku temu bar
dzo przychylną, gdyż wedle powszechnie 
pomiędzy muzułmanami znanego podania, 
miał sam Mahomet przepowiedzieć, że z u- 
pływem 13 stulecia ery mahometańskiej, po
jawi się nowy prorok i odbuduje potęgę 
Islamu. Dzień 12 listopada 1882 r. był wła
śnie 1 Moharrem 1300 r., t. j. początkiem 
XIV stulecia tejże ery. I oto właśnie na 
krótki czas przed zapowiedzianem przyjściem 
proroka, bo już w bpcu 1881 r. pojawił się 
na wysepce Aba na Białym Nilu, leżącej 
mniej więcej pod 13° płn. szer., pustelnik, 
który już od dłuższego czasu słynął pomię
dzy okolicznemi szczepami z swej rzadkiej 
świątobliwości. Był to Mohamed Achmet, ro
dem z krainy Dongola. Jakiś czas przeby
wał on w Chartum jako cieśla, gdzie nau
czył się czytać i pisać, aby wystąpić potem 
jako fakih, t. j. głosiciel Koranu w Sudanie. 
W tym zamiarze powrócił na wysepkę Aba, 
gdzie skutkiem swego ascetycznego życia 
zwrócił na siebie powszechną uwagę, a 
wreszcie ogłosił się na mocy znanej już prze
powiedni, Mahdim czyli Mahadim, t. j. 
„przez Boga na właściwą drogę sprowa
dzonym." (D. n.)

R. St .

GOSPODARSTWO I HANDEL
£ K olej K a ro la  L u d w ik a . Od 11 do

20 grudnia wynosiły przychodynalinii Lwów
kiraków 211.784 zł. 71 c t . ; na linii Lwów- 
Brody-Fodwołoczyska 51.278 zł. 72 ct. ; 
ogółem '263.063 zł. 43 ct Od 1 stycznia 
zaś do 20 lutego wynosiły przychody na 
pierwszej linii 1,053.202 zł., na drugiej 
244.772 zł. 58 ct. Ogółem 1,297.974 zł. 
58 ct. W tym samym zaś czasie roku ze
szłego wynosiły przychody na pierwszej li
nii 1.060.814 zł. 43 ct., na drugiej 238.472 
zł. 93 ct. Ogółem 1,299.287 zł. 36 ct.

OSTATNIA POCZTA
Na przedwczorajszym b a l u  d w o r 

skim byli pomiędzy innym i, także wicepre
zydent ks. C z a r t o r y s k i ,  prezydent Izby 
deputowanych dr. S m o l k a  i hr. W o- 
d z i c k i. Dzienniki donoszą , że Najjśn. 
Pan zaszczycił dłuższem przemówieniem dr. 
Smolkę.

Połączona p r a w n i c z o - p o l i t y c z n a  
o m i s y a  Izby panów poruczyła referat o 

rozporządzeniach wyjątkowych hr. Ryszar
dowi Pelcrediemu.

Komisya b u d że t o w a Izby deputowa
nych zbierze się jutro lub w sobotę dla wy
słuchania wypracowanego już sprawozdania 
referenta generalnego hr. Clam-Martinitza i 
przyjęcia projektu ustawy finansowej na 
rok 1 “84.

Pnssz pisze: Nie ma dnia, aby ten lub 
ów dziennik nie wystąpił z jakimś nowym 
p r o g r a m e m  p r a c  R a d y  p a ń s t w a .  
Dzisiaj znowu donoszą ze Lwowa, że przed 
rozprawami budżetowemi zostanie załatwio
ną tylko ustawa o eksploatacyi oleju skalne
go i ustawa gorzelniana, a po świętach 
wielkanocnych Izba już nie będzie obrado
wać. Samo się przez się rozum ie, iż więk
sza część tych doniesień p lega na dowol
nych kombinacyach. Jak się dowiadujemy, 
odbędzie się w tych dniach k o n f e r e n c y a  
p r e z e s ó w  w s z y s t k i c h  k l u b ó w ,  ce- 
em ułożenia ostatecznego programu prac, 

ogólnem zaś jest życzeniem, aby jeszcze na 
sesyi bieżącej zostały załatwione niektóre 
socyalno - polityczne przedłożenia, o ile mo
żności ustawa o zabezpieczeniu robotników.

Na pierwszem posiedzeniu ko m i s y  i 
c e n t r a l n e j  d l a  s p r a w  i s z k ó ł  p r z e 
m y s ł o w y c h ,  które odbyło się w ponie
działek w ministerstwie oświaty, pod prze
wodnictwem szefa sekcyi F id le ra , nie przy
szła pod obrady k w e s t y a u t w o r z e n i a  
k o m i s y  i k r a j o w e j  w Galicyi dla szkół 
fachowych i rękodzielniczych, utrzymywa
nych kosztem funduszu krajowego. Na wnio
sek hr. Dzieduszyckiego cofnięto ten pier
wszy przedmiot z porządku dziennego, gdyż 
galicyjscy członkowie komisyi oświadczyli, 
iż pragną poprzednio porozumieć się wr tej 
sprawie z delegatem Wydziału krajowego 
dr. W ereszczyńskim, tudzież z referentem 
br. Dumreicherem i z reprezentantem mini
sterstwa handlu dr. Thaa.

Przedwczoraj z m a r ł  w Nicei jeden 
z najstarszych członków Izby panów, hrabia 
Franciszek Harrach, urodzony w r. 1799. Hr. 
Harrach został jeszcze w r. IStil mianowany 
dożywotnim członkiem Izby panów; w roz
prawach parlamentarnych rzadko brał udział 
i głosował zawsze ze stronnictwem konser- 
watywnem. Najstarszy syn zmarłego, Jan 
Nepomucen, który zajmie obecnie miejsce 
w Izbie panów, należy do stanowczych zwo
lenników partyi czesko-narodowej i był do
tychczas członkiem Izby deputowanych.

W części tylko wczorajszego nakładu 
mogliśmy podać depeszę berlińską streszcza
jącą artykuł Nordt. Allg. Z ‘g., w którym 
powiedziano, iż artykuły Kury era Poznańskie
go o k a r  d y n a l  e L e d ó ch  o w s k i m wzma
cniają tylko przekonanie, że przywrócenie 
ks. Ledóchowskiego na stolicę arcybiskupią 
w Poznaniu, jest absolutnie niemożliwem 
nietylko w interesie pruskim, ale również ze 
względu na zaprzyjaźnione kraje sąsiednie, 
a mianowicie na Austryę i Rossyę.

Znany korespondent watykański do 
Polit. Corresp. pisze pod dniem 23 b. m.:

„Niedawno donoszono, że I z b i e  p r u 
s k i e j  zostanie przedłożony nowy projekt 
ustawy, który złagodzi surowość ustaw m a
jowych. Niewiadomo tu wcale, o ile pogło
ska ta  jest prawdziwą. W każdym razie Wa
tykan przyjmie z wdzięcznością to wszyst
ko, co może się przyczynić do polepszenia 
stosunków religijnych w cesarstwie niemie
ckim. Przy tej sposobności należy jednak u- 
czynić uwagę, że skoro dwie strony, t. j. 
Kościół i państwo są tutaj interesowane, nie 
da się sprowadzić ostatecznego uregulowa
nia sprawy w sposób jednostronny. W  ka
żdym razie Stolica św. ożywioną jest jak 
najlepszemi inteneyami, a popierając intere
su religijne, oddaje niespożyte usługi inte
resom rządów.

Na n a j b l i ż s z y m  K o n s y s t o r z u ,  
który odbędzie się w marcu. O j c i e c  ś w. 
przemówi prawdopodobnie o sprawach pro
pagandy i szkodach wyrządzonych tej insty
tucji w skutek wyroku wydanego przez naj
wyższy trybunał kasacyjny."

Według najnowszego doniesienia z Rzy
mu — o którem była wzmianka w części 
wczorajszego nakładu Gazety — k s i ą ż ę  
L e o p o l d  . B a w a r s k i  i j e g o  m a ł ż o n 
ka  ks. G i z e l a  wyjeżdżają dzisiaj z Mona
chium do Rzymu. Z powodu, że księstwo 
pragną zachować ścisłe incognito, nie za
mieszkają w Kwirynale.

Russ. kur. donosi, iż część członków 
rady państwa stanowczo przyjmuje p r o j e k t  
n o w e g o  s t a t u t u  u n i w e r s y t e c k i e g o ,  
część zaś uważa za konieczne pewne po
prawki w jego redakcyi; między innemi wy
rażono opinię, iżby dla zamianowania rektora 
wprowadzić wybory trzech kandydatów na 
tę godność z pozostawieniem rządowi prawa 
ostatecznej sankcyi jednego z nich.

W sprawie r e f o r m y  c z a s o w e j  ko
m i s y i  do  s p r a w  w ł o ś c i a ń s k i c h  w 
K r ó l e s t w i e  P o 1 s k i e m Noiv. ivr. pisze, 
co następuje: „W krótce ma być roztrząsany 
projekt ministerstwa spraw wewnętrznych, 
o reformie wydziału ziemskiego oraz istnie
jącej w teinże ministerstwie czasowej komi
syi do spraw włościańskich Królestwa. Spra 
wa polega na tera, iż z chwilą urządzenia 
osobnego wydziału do spraw włościańskich 
w senacie, świeżo zreorganizowanego w spe
cjalny departament senatu, zakres koinpe- 
tencyi wydziału znacznie się uszczuplił, gdyż 
wszelkie kwestye sporne zaczęły przechodzić 
pod opinię bezpośrednią senatu; z tychże 
względów nastąpiło zmniejszenie czynności 
w komisyi do spraw włościańskich Króle
stwa. Skoro więc oddawna było pożądanem 
skoncentrowanie sprawy włościańskiej w je 
dnych rękach, przeto ministerstwo spraw 
wewnętrznych uznało za właściwe zmienić 
wspomnianą komisyę, w miejsce niej zaś u- 
tworzyć w wydziale ziemskim specyalny od
dział do spraw włościańskich Królestwa, o- 
raz zmniejszyć etat wydziału ziemskiego, do
dając mu tylko kilku urzędników dla oddziału.

W ten sposób skarb osiągnie znaczną oszczę 
dność.“

Do Fresse telegrafują z B e l g r a d u  
P o s e l s t w o  a u s t r y a c k i e  zawiadomił0* 
już urzędownie dwór serbski o przyjeździe 
do Belgradu Najd. Cesarzewiczowstwa austry 
ackich.

Według depeszy z S o f i i ,  kilkunastu 
o f i c e r ó w  r o s s y j s k i c h  opuściło w tyou 
dniach służbę w armii bułgarskiej.

W K o n s t a n t y n o p o l u  zajmują s1̂  
żywo sprawą zamianowania następcy na U' 
rzędzie g u b e r n a t o r a  g e n e r a l n e g °  
W s c h o d n i e j  R u m e l i i  Aleko baszy, k't°' 
rego okres urzędowania wkrótce się kończ?' 
Mówią, że Itossya popiera kandydaturę ks* 
Piotra Karadżordżewicza i że ostatnia p°' 
dróż księcia Mikołaja Czarnogórskiego 
Konstantynopola, miała głównie na celu p0' 
stawienie i poparcie tej kandydatury. Wi®' 
domo, że ks. Piotr jest zięciem księcia Czar' 
nogórskiego.

Na posiedzeniu r a d y  m i n i s t e r y a l -  
n e j  f r a n c u s k i e j  we wtorek, zajmowano 
się kwestyą zmowy robotników górniczych 
w Anzin w departam encie-^Noifl, gdzie się 
odbyło w jednym dniu trzynaście zgro' 
madzeń robotniczych. W okolicy tej są naj
większe huty szklanne i kopalnie węgla* 
M inister spraw wewnętrznych zapewniał, że 
dyrektor zakładów górniczych wyraża na
dzieję doprowadzenia ugody z robotnikami*

Dzienniki republikańskie podnoszą z 
wielkiem ubolewaniem dotychczasowy rezul
tat prac i zabiegów komisyi ekonomicznej 
Według sprawozdań szczegółowych, komisy® 
od tygodnia już robi nader smutne doświad
czenia z delegatami robotników paryskich* 
Nic smutniejszego nad wynurzenia tych de
legatów, pisze jeden z organów półurzędo- 
wych. Cechuje je bezmyślność i nieporadność, 
nie umieją podać żadnego środka pomocy, 
której żądają. Wezwani przed plenum komi
syi powtarzają to, co słyszeli w klubach, co 
wyczytali w radykalnych pismach. Syndyka
ty odgrywają przy tern role narzędzi posłu
sznych przewódcom, których nie ożywia ża
dna myśl, któr/.y tak samo śpiewają jedną 
piosnkę doktrynerską i giną w utopiach bez 
żadnej praktycznej rady.

W smutnem teni położeniu, wytworzonem 
przesadni deklama torskiemi narzekaniami n» 
upadek ekonomiczny, nadchodzi wiadomość, 
według której dla jednej części robotników 
otwierają się widoki pracy, nim jeszcze na
stąpiło rzeczywiste przesilenie. Donoszą, że 
do prefektury paryskiej nadchodzą w wiel
kiej liczbie prośby o koncesje na nowe bu
dowle. Spekulacya prywatna chce korzystać 
z ulg zapowiedzianych przez państwo przy 
budowie tanich mieszkań.

W ministerstwie zapadła już uchwała, 
ażeby w Izbie wystąpić stanowczo przeciw 
wnioskowi Berta o podwyższeniu płac nau
czycieli ludowych. Na żądanie m inistra o- 
świecenia odesłano także napowrót do komi
syi projekt ustawy regulującej usunięcie na
uczycieli stanu duchownego w ciągu pięciu 
lat. Biskup Freppel zwracał uwagę, że ter
min ten za krótki, chociaż więc postanowie
nie przyjęto w zasadzie, na żądanie ministra 
odesłano je do komisyi w celu ponownego 
zbadania.

Z Paryża donoszą w depeszach pry
watnych, że w sferach rządowych oczekują 
lada chwila wiadomości o rozpoczęciu po
chodu na Bakninh. Jeden z deputowanych 
republikańskich ma interpelować ministra 
spraw zagranicznych o położenie w Sudanie.

W L o n d y n i e  rozszerzono na gieł
dzie pogłoskę o klęsce Anglików pod Sua
kim. Pall Mail (J-azette poświęca artykuł 
wstępny sprawie sudańskiej i pisze, że praą 
wdopodobieństwo takiej klęski bynajmniej 
nie jes t wykluczone. Odmowna odpowiedź 
lorda Granvilla w Izbie lordów, by udzielił 
szczegółów o instrukcyach danych generało
wi Graham, wywołała znowu niezmierne 
wzburzenie. Rząd oświadczył, że wszelkie 
pogłoski o niedostateczr.em uzbrojenia wy
prawy angielskiej są bezpodstawne.

Z Aleksandryi donoszą, że kedyw za
rządził przygotowania, w celu przesiedlenia 
się do Aleksandryi, gdyż w Kairze nie widzi 
już dla siebie dostatecznego bezpieczeństwa. 
Faktem jest. dodają, że Tewfik od dwóch ty
godni nie pokazuje się już nigdzie w pu; 
blicznem miejscu, unika nawet meczetu i 
nie odprawia modłów.

Porta postanowiła wysłać prostest prze
ciw ogłoszeniu Mahdiego sułtanem Kordo- 
fa n u ; odesłanie protestu odroczono jedyni® 
ze względów dla Gordona, którego działań 
nie chcą paraliżować, jakkolwiek w Kon
stantynopolu nie wierzą w ich skuteczność.
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TE ŁE G M IY  GAZETY LWOWSKIEJ
W W e ń ,  28 lutego. (T e l pry w.) 

Fremdenblatt pisze, iż szczególne aten- 
cye d w o r u  r o s s y j s k i e g o  d l a  
c e s a r z a  n i e m i e c k i e g o  są dowo
dem, że ca r ma niezłomną wolę u trzy 
m ania z cesarstw em  niemieckiem jak  
najserdeczniejszych stosunków. Dzien
nik w zm iankowany dodaje dalej, iż 
zbliżenie się Rossyi do Niemiec może 
być powitane z zadowoleniem, jako 
Wzmocnienie związku środkowo-euro- 
pejskich m ocarstw , którego celem je st 
utrzym anie powszechnego pokoju. Tern 
bardziej przeto należy ubolewać, iż 
niektóre dzienniki francuskie, wielce 
z tego niezadowolone, że Rossya nie 
chce dać się nakłonić do ich aw an- 
turniozych planów, zapuszczają się w 
kombinacye o zachwianiu się środ- 
kowo-europejskiego przym ierza a na
wet o bliskiem jego rozerw aniu,

W ie d e ń ,  28 lutego. (Tel. pryw.) 
Na wczorajszem  posiedzeniu komisyi 
centralnej d l a  s p r a w  i s z k ó ł  
p r z e m y s ł o w y c h  ośw iadczył refe
ren t, że s z k o ł y  p r z e m y s ł o w e  
w G - a l i c y i  m uszą być kierow ane 
Według innych zasad , niż szkoły ta 
kie w innych krajach koronnych. 
Przedstaw iciele Galicyi poparli zapro
ponowane przez reprezentanta  rządo
wego popraw ki. Referent polecił prze 
to przyjęcie w ypracow anego przez 
rząd statutu .

W ywiązała się ożywiona dysku- 
sya. Obecni członkowie komisyi cen
tralnej z Galicyi przem aw iali gorąco 
za przyjęciem  statutu . Hr. Attems w y
stąp ił kategorycznie przeciw  w niosko
wi, dom agającem u się urządzenia g a 
licyjskiej komisyi krajowej i powie
dział, że znaczy to tyle, co zdecentra
lizowanie szkół przem ysłowych w Ga
licyi. Profesor Exner, opierając się na 
poczynionych osobiście doświadcze
niach, przem aw iał za urządzeniem  ko- 
niisyi krajowej. W n i o s e k ,  a b y  z a 
l e c i ć  r z ą d o w i  u t w o r z e n i e  ko-  
m i s y i  k r a j o w e j  z o s t a ł  o d r z u 
c o n y  13 g ł o s a m i  przeciw  11 gło
som. Za wnioskiem g łoso w ali: Dum- 
Feicher, Lind, Thaa, ks. C z a r t o r y 
s k i ,  hr.  D z i e d u s z y c k i ,  dr. W e i -  
f f e l ,  dr.  W e r e s z c z y ń s k i ,  dwaj 
przedstawiciele z Czech i dwaj inspe
ktorowie przem ysłowi

Wiedeń, 28 lutego. ( Tel. pryw.) 
Do Keue fr . Prcsse te legrafują z ltzy - 
w u : Rokowania, ktere zm ierzały do 
tego, aby ogłosić jako opróżnioną sto
licę arcybiskupią w Poznaniu i obsa
dzić ją  na nowo, z czem pozostawało w 
związku zaprojektowane zamianowanie 
ks. kardynała Ledóchowskiego subur- 
bikalnyiu biskupem  Palestriny, zostały 
przerw ane, gdyż Prusy chciały w i
dzieć na stolicy gnieznieńsko-poznań- 
skiej biskupa narodow ości niemieckiej, 
W atykan zaś proponow ał p ra ła ta  pol
skiego, niemająccgo wszakże wybi
tnych cech narodow ych.

Berlin , 28go lutego. C e s a r z  
p r z y j m o w a ł  W. k s i ę o i a M i c h a 
ł a  i d e p u t a c y ę  r o s s y j s k ą .  W. 
książę Michał w ręczył cesarzow i w ła
snoręczne pismo cara A leksandra w raz 
z bu ław ą m arszałkow ską, ozdobioną 
brylantam i. Pułkow nik pułku kałuż- 
skiego w ręczył cesarzowi medal pa
miątkowy. Cesarz podziękował w sło
dach n ajserd eczniej szych.

Petersburg, 28 lutego. Pet Zty.

wszystkie czasy rękojm ią ich pom yśl
ności.

C lir is ty n n ia , 28 lutego. W yro
kiem trybunału państw ow ego m i n i 
s t e r  p a  ń s t w a  S e l m  e r  został ska
zany na pozbawienie urzędu i zapła
cenie 18.225 koron grzyw ny, z czego 
15.000 koron przeznaczono dla oskar
życieli.

P a ry ż , 28 lutego. Urzędowa de
pesza z H a n  o i donosi, że k o n c e n -  
t r a c y a  w o j s k  j u ż  u k o ń c z o n a .  
Gromadzenie potrzebnego m ateryału  
odbywa się z możliwym pospiechem. 
Obieca pogłoska, iż osadzony w wię
zieniu w Clairvauz książę K r  a p o t k  i n 
ciężko zachorował.

Gabinet zezwolił na pewne łago- 
zmiany w t r a k t a c i e  z a -

w  H u e .
dniejsze
w a r  t y 111

Hz1 Ul- 28 lutego. Dzienniki wa
tykańskie potwierdzają, iż niepraw dzi
wa jest wiadomość o bliskiem zam ia
nowaniu k s i ę d z a  k a r d y n a ł a  L e 
d ó c h o w s k i e g o  suburbikalnym  bi
skupem Palestriny.

Stan k a r d y n a ł a  H a s s u n a
znacznie się P°gm szył.

k o n d y i l , 28 lutego, w  I z b i e  
f f m i n  oświadczył H arcourt, iż przy
mieszka nitrogliceryny sta ła  się nie
zawodnie przyczyną w ybuchu na dwor
cu kolei „ V ictoriau _

K a ir ,  28 lutego. Z S u a k i m u  
donoszą: Kapitan przybyłego tam
wczoraj parow ca egipskiego Daman- 
hour  nie chciał, w brew udzielonemu 
mu rozkazowi, odpłynąć do Trinkita- 
ju yy skutek tego Hevett kazał bez
zwłocznie aresztować nieposłusznego 
kapitana i poruezył dowództwo pa
row ca dwom jego porucznikom.

W a sz y n g to n , 28 lutego. Spra
wozdanie 'komisyi, której poruczono 
zbadanie spraw y zakazu dowozu mięsa 
(Jo Niemiec, oświadcza, iż zakaz do
wozu słoniny am erykańskiej jest nie
usprawiedliwionym. Gdyby to było ży
czeniem państwa interesowanego, rząd 
zarządzi mikroskopiczne badanie m ięsa 
w zakładach, w których odbywa się 
opakowanie.

Telegrafowany kurs wiedeński

W ie d e ń ,  dnia 37 h n e g o  1S84, godz. 1
mm. 40.

^  uczczeniu rocznicy dnia, w którym  
?!e s a r z  W i l h e l m  o t r z y m a ł  k r z y ż  
8 W. J e r z e g o ,  pisze, iż zaw arte wów- 
CZas b raterstw o broni je s t obecnie 
Podstawą ścisłej przyjaźni pomiędzy 
r °ssyjską i niem iecką arm ią, a Ros- 
sYa i Niemcy idą z sobą w zawody, 
?oy zapewnić ludom europejskim  d o 
brodziejstw a pokoju. To braterstw o 

r °ni będzie dla Rossyi i Niemiec po

W ied eń , 28 lutego. (Tel. pryw.) 
Zdaje sie ze w szystk iego , że ostatnia 
uchw ała, zapadła na konferencyi wę
gierskich handlarzy bydła opasowego, 
je st po prostu  spiskiem tutejszych 
rzeźników, działających ŵ  scisłem  
porozumieniu z handlarzami w ęgiei- 
skimi. Idzie tu  w pierwszym rzędzie 
o niedopuszczenie zaprowadzenia no
wego regulam inu targowego. Iresse 
nazyw a postępowanie takie w  dzi
siejszym wstępnym  artykule bezpo
średnim  zamachom przecicv ludności 
wiedeńskiej, rzeźnicy bowiem, zasła
niają^ się tendencyjnemi pozorami, 
pragną sprowadzić jeszcze większe po
drożenie mięsa. Rząd i rada miejska 
wzięły pod rozwago środki zaradcze. 
Podniesiono także myśl otw arcia bu- 
kow ińsko-rum uńskiej granicy dla do
wozu bydła rzeźnego.

l lz y in ,  28 lutego. Sąd poljcyi po
praw czej s k a z a ł  s i e d m  osób, któ
rym  udowodniono, iż w rocznice s tra 
cenia Oberdanka, dopuściły się różnych 
dem onstracyj na karę wiezienia do 
sześciu miesięcy.

B e r l i n , "  28 lutego. C e s a r z  
W i l h e l m ,  u d z i e l i ł  W. k s i ę c i u  
M i c h a ł o w i  łańcuch  do orderu czar
nego orła. N aobiedzie galowrym wzniósł 
cesarz następujący  toast w języku 
francuskim  : Głęboko jestem  wzruszo
ny, że cesarz A leksander pam iętał o 
dniu w którym  przed laty otrzym ałem 
order św. Jerzego, w alcząc pod bokiem 
mojego ojca w szeregach arm ii ros- 
syjskiej. Przejęty głęboko wspomnie
niem tej chwili p ragnę, aby W asza 
W ysokość i obecni tu  oficerowie ros- 
syjscy zechcieli być tłum aczm i moich 
wdzięcznych uczuć dla cesarza. Wzno
szę toast na pom yślność cesarza ros- 
syjskiego.

Alp. I W . górn . 0(1-10, Wyg akcye 
kredyt. 311-50 A.kcya ang lo -anstr. 115  —  Akcye 
l.ankn Union_ I 11 -40, Akcye kolei K arola Lu
dw ika Z‘1 4 ^ 0 , Akcye kolei północnej 200  50
Akcye kole. południowej 143-50. Akcye kolei 
AfCdd 173-50, Akcye kolei E lżb ie ty  3 1 1 7 5
Akcye kolei Lwowsko - Czcrniowieckiej 1 7 3  25
Akcye kolei węg. północno - w schodniej 156 '75  
W iedeńskie losy ] 37 — . Akcye kolei Rudolfa 
- •  • Akcye kniei A lbrech ta  W ęgierskie
obligacye państw , w złocie 99 -75 , Galicyjskie 
obligacye indem nizacyjne 1 0 0 '— , L osy re-u lacy i 
Cisy 113-75, Losy tureck ie  19-50 , W ęgierska 
renta 9 0 ‘27, Akcye banku związkowego f0 6  
Akcye banku obrotowego — Ak koiei 
w ęgiersko-galicyjskiej . —. Akcye kolei pań
stwowej — .— , Rubel papierow e 1 1 ,SA Wę- 

ie losy, J 15-75, M arka niem iecka 
Usposobienie chwiejne.

W iedeń, 27 lu tego 1884. godzina 5, 
mm . -<l. Akcye kredytowe 306 -40 , Anglo-Anstr.

— , Akcye banku Union Kolej K-aroia
Lud. £94  25, Po łudniow a -— , R e n ta  p ap ie ro w a
79-65, G alicyjskie listy  zastaw ne 100  O l , Uali-
cyjskie obligacye indem nizacyjne — •— _ Galicyj
ski bank rustykalny  — , Losy z roku 1860 

■— , N apoleoudor 9 61. -  R ubel 
U sposobienie — .

W iedeń, 28  lutego 1884 r., godzina 10 
min. 30. Akcye kredytow e 3 0 6  60 , Anglo- 
A ustr. 116-30, U nionbank 1 1 1-— , K o l e j  Karola 
Ludwika 294-50, Południow a 1 4 2 ‘25 , R enta  pa
pierowa — ■, Galie, listy  zastaw ne — ’— ■
Galicyjskie obligacye indem nizacyjne — , Ga
licyjski bank rustykalny  •— , Losy z r. 1850 
-  , Napoleondor 9 6 1 — , Rubel papierowy
l- r s « /4. Usposobienie spoi-.ojue.

T e l e g r a m y  z b o ż o w e  z d. ,->7 g0 [utego 
W ie  l e ń :  Pszenica za 100  k ilogram . 10 . -  do 
10  25 z ł ,  żyto ' do — - zł., jęczmień
 do — zł. ,  kukurudza do — •—
zł., owies — ' do • z ł., okow ita per

i  0.000  litr  procent 31-—  do "1 25 zł. B u d a 
p e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (na  jesień ) 9 43 
do P '45  zł., rzepak (s ierp ień— w rzesień —  
d o  zł. B e r l i n :  Pszenica żó łta  (na g ru 
dzień) 1 ( 6 ”— m .. żyto — m., sp iritu s  4 7 '80  
olej rzepakowy 6 4 '2 0  ni. Szczecin: Pszenica
_ •— , ZL,pik — . P a r y ż :  m aki

49-60 f r , olej rzepakowy 73 75 fr.,
, fr. W r o c ł a w :  Pszenica — • “ żyto 

— . —, owies —’ —, sp iritu s — . kukurudza 
K o l o n i a :  Pszenica — ‘

pap. —

259 kilgr.
sp iritus

Odpowiedzialny redaktor A'lain Krcchowieeki 
B i  dzisiejszego num eru dołącza 

Księgarnia Polska Prospekt na dzieło 
,,Starość“ .

Tei.tr hr. S k a r b k a  
We C z w a r t e k  d n i a  3 8  lu tego 1 8 SA
Pierwszy gościnny występ panny 

P A U L I N Y  R O S S I NI
prim adurny opery włoskiej

U !S X
opera w 5 aktach

K apelm istrz p. H. Jarocki 
O S O

Doktor Faust 
Mclistofeies .
M aL orzata .
Waleni,,
Siebel 
Mirtu .
W agner

aro a Gounoda
Reżyser p. T. Skalski 

B Y :
P, Filip i-M yszuga 
P. Zawadzki 
Pna Rossini 
P . Iżak 
Pua Iżakówua
Pni Kasprowiczowa
P. Koncewicz

Studenci, żołnierze, mieszczanie, dziewczęta, duchy

Początek o godzinie 7 wieczór

Podziękowanie.
B d ą c  przez 12 lut cierpiącym na słabość pier

siową, zasiagałem kilkakrotnie rady rozmaitych )e. 
karzy, lecz/bez najmciejs/ych skutków polepszenia, 
ból piersi i ustawiczny kaszel nie opuszczały ranie, 
A gdy w październiku 1883 r. stan słabosei znacznie 
sie pogorszył i bezsenność poczęła rn-iię coraz więcej 
niszczyć, z rezyguacyą oczekiwałem goniziuy s“ ‘*rei 
która wedle orzeczenia lekarskiego w skutek gruźlicy 
nastapić miała. Z końcem stycznia 138* r. P0/n*lłe{“ 
„ słabego człowieka Wgo Dr. Eckartha z Jm n o p o la
i zaprosiłem  go do siebie który " ^ . f ^ i o ^ o r d y n a ’ 
zbadał mnie gruntow nie tak , l i  uporczywe
cvi do 24 godzin zostałem u w o l n i o n y  oa uporczywe 
/o  k a s z l u  ag od kilku dni i od ciężkości piersiowej.

Dzisiaj czując się zupełnie zdrowym, ««■
gno się inaczej odwdzięczyć, składam O , g y 
ARżu publiczne podziękowanie w how a g
pfaó“. J a n  J S c s te c u t

Płotycz, 24 lutego 1384.___________  .
Prźyjcoliali do wow 

dnie  28go lutego 1S8J 
Hotel « e . r g e ’»

Ichheiser z Krakowa, L. 
L S teinfeid B erlina.

Hotel J-anga
D H artm ann z H rechorow a. Z 

W iednia. L. Silberstein  B erlina . 
Hotel Europejski.

Pp K B a r a n o w s k i  z K rakow a, i. Kohn 
B udapesztu . T. P lachi * B erua.

Hotel Angielski
P p . T. Żelechowski z K orczyna. WL Ma-

Pp.
N eum ana

Pp.
F ran k e l z

Dr. I. 
z N orym berga.

koniński z Polski I. Lenczkowski z Tarnopola. 
B. K apliński z Z astaw ia . WL Wołdokiewicz z 
B rzozdow ic

H o t e l  W a r s z  w s k i
Pp. T. D es L oges J a s s  G. T iap a l z

W ołczyńca.

Z

o e i ą g - i  k o l e j o w e .
Od 1 czerwca 1883 

podług zegaru lwowskiego 
O dchodzą ze L w ow a :

j). Mkowa: o godzin. 10 min. 50 wie- 
orem pociąg pospieszny, o godz. 4 

jut. o rano pociąg osobowy, o godz.
6 min. 9 po południu pociąg mięszany 
i o godz 6 min 35 rano pociąg lokalny.

Do P o d w o to czy sk , z d w o rca  P o d 
zam cze: o godz. 6 min. 10 rano po
ciąg pospieszny o godz 1 min. 4 po 
południu i o godz. J 1 wieczór, pociąg
mieszany.

Do C zcrnlo wiec : o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 
pu południu i o godzinie l l  min. 10 w 
nocy pociąg mięszany.

Do S ta n is ła w o w a , n a  S try j:  rano o godz.
7 min. 5 pociąg mięszany, wieczór o 
godz 7 min. ló  pociąg omnibusowy i o 
godz. 1 i min. 2 0  przed połudn. p o c iąg  
lokalny Lwów-Szezerzec.

Do i odw ołoczysk  : z g łów nego d w o rca , 
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 
12 min. 38 po południu i o godz. 10 
min. 3 1 wieczór pociąg mięszany.

Przychodzą do Lwowa:
K rakow a : o godz. 5 min. 40 rano po

ciąg pospieszny o godz. 9 min. 27 wie
czór pociąg osobowy, o godz. 11 min. 
40przed południem pociąg mięszany, o go
dzinie 7 min. 54 wieczór pociąg lokalny.

’L P o d w o to czy sk : na dworzee Podzamcze o 
godz. 0 min 17 wieczór pociąg po
spieszny , o godz. 2 min. 3 1 rano i o 
godz 3 min. 48 po południu pociąg 
mięszanv.

Z P odw otoczysk: na dworzec główny lwo- 
ski, o godz. 10 min. 3D wieczór pociąg
pospieszny, o godz 3 min. 5 rano i o 

godz. 4 min. 16 po południu pociąg mię-
szauy.

Zc S tan is ław o w a: na S try j :  rano o godz. 8 
min. 20 pociąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8  min. 32 pociąg mięszany i o 
godz 1 min. 53 po pot. pociąg lokalny 
Szczerzec Lwów.

L C zern low lec :o godz. 10 min. 0 wLeczój 
pociąg pospieszny , o godz. 3 min. 8ę 
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany;

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(Z obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie), 

z dnia 28 lutego 1884.
Barometr 728 .lt mm przy temp. 0°C. Peyobro 

m etr suehy 0.5°C. Psychrom etr wilgotny 
Preiuogć pai y 4.3mm. Wilgoć 90"/
10.- W iatr E l. Ozon 9.

Tem peratura powietrza 0.4 K.
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 754.01mm.
Najwyższa tem peratura dnia wczorajszego 2.4 C, 

Najniższa tem peratura w uocy — 0.1 C. 
llosó opadu mierzonego o 7 g. 21.1uim.

0.0"C. 
Zachmurzenie

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(Z obserwatoryum c. k. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie).

ę =  49°50’ X =  41°41’ w. =  340“ ,5.
D la 29 lutego 1884 

E .  f- 12m 37 ,s4,. 0 °  ~  22Ł 34® 34»<„.
Zachód słońca 28go lutego 5h. 39m., 6; wschód 

18h. 4Gm., 7.
W  lutym nastąpi pierw sza kwadra księżyca

3d ly h  3,m 3 ; pełnia lOd 18h 24,m 0 ; ostatnia
kw adra 18d lOh 48,m 8 ; nów 20d 8h 11,m 1.

Księżyc będzie w punkcie przyziemnym (Pe- 
figeum ) 4d li h , 5 i 29d 19h, 5 ; w punkcie odziem-
nym (Apogeum) 17d 21h, 5.

Równanie czasu będzie przez cały luty do
da tn ie , w skutek czego zegary zwykłe, wyprzedzać 
będą zegary słoneczne, o ilość E . w prawdziwe 
południe.

27 lutego 1884. 2h 9k lijh

Stan barom etru w m ilim etr. 726,6ł '25,„ '23,,6
Stan term om etru suchego 

w st. Cels. + 0 . . - o * + 0 ,»

Stau term om etru wilgotnego 
w st. Cels. "f 9,* — - 0 „

Prężność pary w powietrzu 
w m ilim etr. 4,7 4,5 4,*

W ilgotność powietrza wzglę
dna w "/„. 100 100 96

S tan  nieba. 10 10 10
Kierunek w iatru. n. nne. nne.
Moc wiatru. 2 3 1
Roso opada m ierzona o 2h 7,®®8 deszcz i śn ie^

N ajw y isza^em p era tu ra  w ciągu dn ia, odczytana

N ajniższa tem pera tu ra  w c l ą g ^ —

w
(N. B. 28/2 

połud. 20/2). 1884 od 12h w poi ud., do 12h

iŚ b .p a "” T ’ ‘
migota., li. ,  p ig /L
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Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia  27 lutego 1884.

1 .  j i k o y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 20ó zł. m. k. g 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. g- 
Banku hip . galic. po 200 zł. w. a. ■** 
Banku kred. gal. po 20U zł. w. a. g-O

2 .  L i s i .  wast. za 10 zł.
Tow. kredyt, galio. 5 pr. w. a. 0 

n B „ 4 pr. w. a. “
„ „ „ 5  p r. okresowe §

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41‘/> 1. 8
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. £

n  n  n 5  P r - w - <*• g
» 5 pr. w. a  wy- g

losowane z 10 pr. prem ią . . g-
L is ty  dłużne g. Z. kr. wł. 0 pr. wa . M

n » n » 6 pr- wa. g

Listy dłużne za 100 zł.
Ogółu. roln. kred. Z ak ład  d la  (lal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 la t.

{4. O b i l g l  za 100 zł.
lndeinniz. galic. 5 prc. .n. k.
Oblig. Kom unalne gal. Z ak ł. kred.

w łościańskiego 6 p r. w. a. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 p r . wa. 
Pożyczki k r. z r. 1883 po 4Vi pr. wa.

5 .  L o s y  m iasta K rakow a . .
„ „ Stanisław ow a

fi. Monety.
D ukat nolenderski . . . .
D ukat c e s a r s k i ..................................
Napoleondor . .
1’ó ł i m p e r y a ł ...................................
Rubel rossyjski srebrny

papierowy 
100 m arek niem ieckich . . .
Srebro . . . .
K upon,1 w srebi le ..............................

p łacą żądają
w alu tą  a u s t r . '

złr. et. z łr. et.

292 50 
172 -  
297 — 
250 —

295 50 
175 — 
302 — 
255 —

98 85 
;:0 25 
98 85 
86

101 15 
97 —

99 85 
91 25 
99 85 
87 — 

102 15 
98 —

99 76 100 75

99 75 100 75

101 50 102 50
89 75 90 75

17 19 —
22 50 24 50

5 61 5 71
5 63 5 73
9 57 9 67
9 86 9 96
1 54 1 64

1 171/* 1 19‘/.
58 95 59 75

-------- — -

i
iftirs giełdy wiedeńskiej1

z dn ia  23 lutego 1884.

V. D łu g  państwu, p łacą  żądają

Je ln o lity  d ług  państw a w bansuo t.
maj l i s t o p a d .........................  79.00 79.75
l u t y - s i e r p i e ń ........................................... 79.65 79.80

Jednolity  d ług  państw a w srebrze, 
styczeń-lipiec . . . .  80.70 »0.85
kw iecieu-pażdziernik ......................  80.90 81.05

Losy z roku 1854 po 250 z łr. m .k .4p r 113.25 123.75 
„ „ 1860 po ŁOO złr. w.a.Rpr. 135.50 136.—

„ 1860 po 100 złr. 5 p r  1 4 4 . -  145.—
„ „ 1864 po 100 złr. 172.40 172.80

„ 1864 p- 50 złr. . . .  i ??.— 1 4.50
R enty Com. po 42 lir . austr. . . 37.— 40.—
L is ty  zastaw  domem państw  po 120

złr. 5 prc...................................  150.— 151. —
A ustr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 p r —.— — .— 
Ronta papierow a 5pr. z r. 1881 . . 98 05 95.20
A ustr. reu ta  zł. wolua od podatk 4pr. 101.45 101.60

3. Obligacye indem n. 5 pr. (za 100 zł. m k.)

Ozech . . .  . . . . .  106.50 — .—
B u k o w i n y ........................................ 100 .-- i01,—
G alicyi . . . . . .  100.— 100.&0
Niższej A u s t r y i ......................................... 106.— 107.—
S ie d m io g ro d u ..............................  99 .40 100 L0
W ęgier  ........................................ ' . 100.25 109.75

3. A  k c y  e.
Bank A nglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 115.— 115.4 i
lu s t. kred. d la handlu po 160 i  307 20 307.50
N iższo-austr. tow. eskoint. po 500 zł. 820.— 8 30.—
Gal banku hip. po 200 z ł................ — .—  — .—
Gal. bank.d .nan. i prz. a 200zł. w pł.40pr. —.— — .—
Gal. zakł. krod. ziemsk. a  200 z łr  . — .— —.—
B ank dla krajów  koronnych a 300 z ł .

wpi. 50 p r ......................................... —.— —.—
Banku austro-w ęgiersk. a 600 złr. . 845.— 846 — 
Kol. A lbrechta a  200 zł. w srebrzo . — .— — .—
A ust. Tow. żeglugi par dun.po 500zł.m . 566.*- 568.— 
Kol. Cesarzowej E lżbiety po 200 zł. m, 229 75 230.25 
Kol. Preszow -Taru. (w. c.) a  20o zł. - ■ — — .—
Północna kolei po 1000 zł. m. k. 2647.— 2652.—

p łacą  żądaj"
KuL K ar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 293. — 293 50 
Lwów.-Czerń, kolej po 20o zł. w. a. w sr. i72 .7 i 173.— 
T  iw kol. żel. państw , po 200 zł. m. k. 311.80 312.20 
Połud. kol. państw, po 200 z łr. w. a. 1 4 2 /5  143. — 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 165 75 160 .—

4 ,  K iin ty  z n u w u e  losowane.

Ogólny rolniczo- kredytow y Z ak ład  dla 
G alicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —. - — .—

Powsz. austr. zak. k r. ziem. 4 '/ ,  pr. w
złocie w 50 1..................................  . 96. — 96.50
„ „ „ „ premiowe po 3 pr. 97.75 98.25

Gal. zak. k r. ziem. K .ak . los w 18 1. 6 pr '>8.25 99.— 
n n n n W 20 1. 7pr. 100. -  101—
„ „ w 36 rW /» pr. —. -

Gal. Io w . kredł w a. po 4 prc. . . 90.60 91.10
„ „ po 5 prc. . . 98.80 99.40

„ „ po 5 prc. w
37 lataoh zwrotne . . .  . 98 80 99.+')

Gal. banku hip. po 6 proc. 101.75 101.25
Gal. Z ak ł. kred. włość, po 6 prc. . . 59.— 60 .—
Banku austro-w ęgiersk. po 5 pr. . . 101.80 102.—
Węg. TuW ziem. akc. po 5 l/i prc. —.— — .— 

„ Z ak ł. kr ziems. po pro. . 101.50 102.50

5 ,  O b l i g n c y e z  prawem pierw szeństwa (za 100 zł.)

Kol. A lorecbta a 300 zł. 6 pr. w. a. 98.70 99 20 
Tow. kol. żel. 1’reszów-Taniów (w. ex.)

a 300 zł. o proc. w srebrze . . . 97.— 97.59
Kol. pół. po lo0 zł. m. k. . . . 105.20 —. —
j, „ po 10u zł. w. a .........................10150 —

Kol. gal. Kar. Lud. em isya z r. 1881
po 4’/a p r.............................. . 100.---------.
dtto . dtto (Jarosław  - Sokal) . . J|9.40

Kol. Lwow.-Ozer.-Jass. 111. emis. a !0 1
złr. 5 prc. w srebrze z r  1865 . 96.25

z r. 1867 . 101.50
z r. 1868 . . 97.20
z 1872 . . 90 .-

W ęg. gal. kol a 209 zł. 5 pr. w. a. 96.50

fi. L o s y .

Inst. kr. d la han. i pr. po 100 zł w a. 173.23
Clarego po 40 zł. in. k. 40.-

Keglevjaha po 10 zł. ni. k i . . . 
Losy m iast* K rakowa po 20 zł. r  a. 
Pożyczka m iasta Lubiany po 20 zł. 
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. w. a.
Faliiego po 40 zł. m. 1;.............................
Ozerwou. krzyża austr. Tow. po 10 zł.

„ „ wegiersk. „ po 5 zł.
Fundaeya szp ita la  Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a ...........................................
Sal ma po 40 zł. m. k. . . .
St. Genois po 40 zł. m. k .......................
Pożycz, m. Stanisław ow a (po 20 zł. w.a.) 
Poż. T ryestu  po 100 zł m k

„ „ po 50 zł. w. a.
W aldstoina po 20 zł. m. k. 
W ind iscbgratza  po 20 zł. m. k.

7. Weksle (na 3 mier 
A ugsburg  na 100 zł. w. p. u.
B erlin  za 100 m ark w. p. u.
F ran k fu rt za 100 m ark w. p. u. .
H am burg za 100 m ark w p. n. 
Londyn za 10 ft. szr 
Paryż za 100 fr. . . . . 4s

płacą żądają 
11 .-
17.50
fb _
4 9 -  
37 25 
12 20 

6.30

18 —
24.— 
40.25 
37.75 
12.40 
6 50

20.— 21.—
5 <   53.;>0

4 S -0  
21.50 22.50 

126.-- 127.— 
i 5 .— 67. 
28.25. 29.
37.25

e»)
Ofl.

j:
50

12L50 12i 6-5 
().— 48.15.—

K u r s  złoiA.
Dukat cesarski mon. . . .  5.71.— 5.73.—

„ pełnej w a g i ....................... 5 .66.— 5 .68 .—
Korona . . ■ .......................  —.— .— —.— . —
20-franków ka . . . .  . . 9 .61,— 3.6 ' 50
Rossyjski im peryał 9.89.— 9.9
T a la r  związkowy . — —.— — .- —

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.

99.70 dnia t  i lutego 1834 zlr. ct.
96.50 Jeduolity  d ług  państw a w baukuorsuL N. r. l T
'0 2 — „ „ „ w sreb ize  . 80 ty
97.50 Renta w z ł o c i e ........................ 161 ; -1
— .— 6 prc. austr. rcuta  marcowa . 95 ; i*
— . - Akuye banku wiedeńskiego 84;

, .„ „ kredytowego . 307 50
Londyu . . . 121 50
Srebro —

173.75 Napoleondor . . 9 (.1
—. - D ukat cesarski men. 5 71

111.50 100 m arek u :em cetieu 59 .5

Jiiisj'.

Konfcursa.
L. 1761. (1270 2—3)

Posada adjunkta sądowego z poborami 
IX klasy rangi, przy sądzie obwodowym w 
Tarnopolu, ewentualnie przy innym sądzie 
kolegialnym lub powiatowym jest do obsa
dzenia.

Ubiegający sięop03adę adjunkta wnio
są swoje należycie udokumentowane podania 
w drodze przepisanej najdalej do 15 marca 
lb84  du Prezydyum sądu obwodowego w 
Tarnopolu.

Lwów, 24 lutego 1884.

L. 2802. (1259 1 - 3 ;
O. k sąd obwodowy w Tarnowie po

daje do publicznej wiadomości, że Feliks 
Drozdowski cukiernik z Tarnowa, uznanym 
został za chorego na umyśle i że kuratorem 
dla niego ustanowionym został Jan  Droz
dowski.

W' Tarnowie, 22 lutego 1884.'

L. 1408. (1299 1 - 3 )

Ogłoszenie konkursu.
Celem dostarczenia projektu na budowę 

nowego domu zdrojowego (Kurbaus), w 
c. k. zakładzie zdrojowym w Krynicy.

W c. k. zakładzie zdrojowym w Kry
nicy ma być wybudowany nowy gmach 
zdrojowy (Kurhaus), przeznaczony dla towa
rzyskiego użytku gości kąpieiowych.

W celu pozyskania dla tej budowy od- 
powiednjego projektu w terminie nieprzekra
czalnym do Igo czerwca 1884 r. rozpisuje 
się ninięiszem konkurs, i zaprasza się do 
wzięcia udziału w iymŻ3 p. p. zawodowców 
budownictwa, zapewniając trzem autorom 
projektów, któro jako najodpowiedniejsze 
uznane zostaną następujące nagrody, t. j. 
pierwszą nagrodę w kwocie 1400 zł. w. a.
drugą „ „ 700 „ „ „
trzecią „ „ 400 „ „
Program określający bliżej warunki tej bu
dowy : konkursu, tudzież dabze inne wywo
dy dotyczące stosunków lokalnych a odno
szących się do przedmiotu o którym mowa 
zasięgnąć można na cel powyższy w c. k. 
Dyrekcyi lasów domen we Lwowie, gdzie 
takowe niezwłocznie wydane będą, każdemu 
zgłaszającemu zamiar wzięcia udziału w 
nadmicmonem wypracowaniu konkursowem 

C. k, Dyrekcya lasów i domen. 
Lwów, dnia 23go lutego 1884

Wyroki prasowa.
L. 2998. (1223)

\ W Imieuiu Jego Cesarskiej Mości! 
i C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 
orzekł, na mocy §. § 489 i 493 sp. k. i §. 
37 up. że treść artykułu umieszczonego w 
rrrzeŚO cxasop'*ma „Strażnica Polska" z dnia 
16go lutego 18g4, pod napisem „Sprawa p 
Pierożyńskiego buchaltera Wydziału krajo
wego*. zawiera znamiona występku z §. 
300 u. k. zatem usprawiedliwioną jest za
rządzona przez c. k. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma. W skutek tej 
uchwały, w zbronione jest dalsze zozpow- 
szechnianie tego artykułu, a zabrany nakład 
ma być zniszczony, 

i Lwów, 22 lutego 1884.

e .

Kuratele.

81- 476. (1288 1—3)
(Dak t. f, ©fjirfSgeridjt ttt Winniki 

giebt Ijieutii fluttb, baji bdjufs (Sinbringung 
ber bern Aleksander Szekerkay gebiibrenbeit 

! ob ber bem Fridrich Wolf gel)t)rigen jfteaiitat 
9dr. 45 ttt W eintecgen auSbaftettbett ©ttutine 
pr. 400 fl I91®. btcfelbe an ben 2Jłeiftbietcnbcn 
u.ttcr ben .nt f)g. ©biefte bom 10. 3uni 1S80 
8- 2381 -Unbgentad)ten Sebingungeit einent 
Ścrmttte ben 16 Aprif 1884 ^iergeiidjts attd) 
unter be.tt '3d)a^ung#»tifrt^e fcilgeboten mer* 
ben rottb.

(Der 5Iu8ruf3pret8 betragt 3700 ft.
S3abtum 370 ft.

9łat)erc sflebingungen, fomie ber ©dja* 
|uug3aft itnb ber (tabularejtraft tbnuen 
bg. ringefetien loerben.

fl l. S3ł§iif«geric^t.
Winniki, 14. fjebruar 1884.

L. 2395. (1179 3—3)
Samborski ck sąd obwodowy uznał 

Michała Hryuyka, włościanina z Rudnik u- 
chwałą z dnia 31 marca 1883 1. 3621 mar
notrawcą Kurator Jurko Zastawski z Ruduik 

C k. sąd powiatowy.
Mikołajów, dnia 16 maia 1883.

L . 3216. (1260 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy miej. del w T ar

nowie podaje do wiadomości, że Stanisław 
Bogusz ze smarzawej, uznany został uenwa- 
»ą ek. sądu obwodowego w Tarnowie z dnia 
7 lutego 1884 1. 1505 za umysłowo chorego 
i że w skut«k tego, ustanowiono dla niego 
kuratorem dr. Adama Boguera.

C. k. sąd powiatowy m. d.
W Tarnowie dnia 18 lutego 1884.

L. 7728. (671 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Kozowej do

zwala celem zaspokojenia wypożyczonego ka
pitału w kwocie 75 złr. w. a. z pn. licyta
c ję  ciała hip. wyk. hip. 1. 790 gminy Kozo
wej objętego a własnością dłużnej nieobjętej 
masy spadkowej Rachli Rosenblat będącej, 
na rzecz Sany Rochsteina, która sprzedaną 
będzie na trzi eh terminach to jest dnia 4 
marca 1884, dnia 7 kwietnia 1884 i dnia 8 
maja 1884, a to każdym razem o godzinie 
11 przed południem w fcutejszo-sądowem za
budowaniu, a to na pierwszych dwóch te r
minach tylko za lub powyżej ceny szacun
kowej, na trzecim zaś nawet i poniżej ceny 
szacunkowej, ale jednak tylko za taką niższą 
cenę, któraby pokryła długi zahipoteko waue po 
dzień wejścia do sądu podania licytacyjnego. 

Cena wywoławcza jest 80 złr. w. a. 
Wadymn 10 prc. to jest 8 złr w. a. 
Kuratorem wierzycieli Jakób Jekel z

Kozowy.
Bliższe warunki licytacyjne przeglądnąć 

można w registroturze tutejszego sądu. 
Kozowa, 24 grudnia 1873.

L. 16211. (405 3— 3)
Dnia 4 marca, 2 kwietnia i 5go maja 

1884 sprzedawaną będzie przymusowo zaw
sze o godz. 10 rino  w tut. sądzie realność 
pod Ik. 88 w Puinorcach położuna Antonie
go Bury wedle wyk. hip. 7 własna celem 
ściągnięcia prutensyi Hersza Kaufera w kwo
cie .47 zł. 50 ct. wa. zpn. Cena wywołania 
153 zł zm., wadyum 15 zł. 30 ct. wa.

Reszta warunków do przejrzenia w re- 
gistracurze.

O. k. sąd powiatowy 
Buczacz, dnia 10 grudnia 1883.

L. 3082. (837 3— 3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła

sza, że w sali rozpraw tegoż sądu w ^elu 
zaspokojenia pretensyi Jozefa S tan ia  w kwo
cie 1000 złr. z pu. odbędzie się dnia 6go 
marca, 27 mar-'a i 10 kw.fttnia 1884, kaz 
dym razem o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya do Eugenii Szczerban 
wedle D nu. 135 pag. 120 n, 14 naer. na
leżącej realności pod 1. 23 */* we Lwowie 
położonej, na których terminach realność ta 
tylko wyżej ceny wywołania -3719 złr. 87 ct. 
lub przynajmniej za tę cem sprzedaną, zosta
nie, że jako wadyum kwotu372 zł. złożoną być 
ma, ze na wypadek, gdyby na tych term i
nach realność ta sprzedaną nie została, te r
min do ułożenia warunków ułatwiających na 
dzień 10 kwietnia 1884 o godzinie 4 po 
południu się odbędzie, na którym niestawa- 
jący wierzyciele hipoteczni za przystępują
cych do wniosków przez stawających poczy
nionych uważani będą, że akt oszacowania 
i warunki licytacyjne w registraiurze sądo
wej przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie,
że dla wszystkich tych, którzyby po wyda
niu wyciągu tabularnego, to jest po dniu 7 
stycznia 1884 rzeczowe prawa n» wspomnia
nej realności nabyli, lub którymby uchwały 
sądowe niniejszej sprany egzekucyjnej do- 
tjczące, z .at iegobąd^ powodu doręczone 
być nie mogły, adw dr. Szv*di,icki nura 
ti rem, a jego zastępcą adw. dr. Goldberg 
nt ianowany zostsł.

Lwów, dnia 26 stycznia 1884.

L 10443. (1048 3 - 3 )
CJ k. sąd powiatowy w CzorLowie 

wiadomo czyni, że w sprawie egzekucyjnej 
Zikładu kredytowego włość isńskiego przeciw 
M;kołąjowi i Jewdosze Sypnie wieżom pto. 
14 ra t po 6 złr. z pn. odbędzie się w sądzie 
tutejszym w dniu 4 marca, 3 awiemia i 1 
maja 1884 każdym razem o lOtej rano pu
bliczną sprzedaż realności pod 1. k. 48 w 
Szmańkowcach, ciała tabularnego niestitno- 
wiącei z tern, że na pierwszych dwóch ter
minach takowa tylko za lub wyżej ceny wy
wołania, na trzecim za iakąbądź cenę sprze
daną zostanie.

Cenę wywołania stanowi suma 200 zł 
Zadatek 10 prc. ceny wywołania. 
Kuratorem wierzycieli adw krajowy dr. 

Czaczkowski.
Protokół zastawnego opisania i resztę

warunków w tusądowe, registratuTze przej
rzeć można.

C. k sąd powiatowy.
Czortków, 20 listopada 1883.

L 42147. (26 3 - 3 )
Krakowski ck. sąd delegowany miejski 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Galie. Zakładu kredyt fiemskiego w Krako
wie w kwocie 8000 zł. wa. z przynależytoś- 
ciami odbędzie się w gmachu sądowym w 
Krakowie w dniach 13 aa rea , 17 kwietnia 
i 20 maja 1884 o godz 10 rano egzekucyj
na licytacya realności „Młyn na Gąsiorowem" 
zwanej w gminie kat. Pęków ice połoion«:, 
Wojciecha D yiusiaka własnej. Cena wywo
łania 26000 zł. a wadyum 2360 zł.

Resztę warunków licytacyjnych przej
rzeć można w registraturze.

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa
runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na termin w dniu 20 maja 1884 o 
godz. 3 ‘/i po południu.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie
wiadomych jest adw. dr. Władysław Wrlkosi 
z substytiu-yą adw. dr. Proppera w Krakowie.

Kraków, 20 grudn.a 1883.

L. 3839. (1050 3—S)
C. k. sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia pretensyi Zekładu kred. v.łośc. 
we Lwow:e 18 rat po 9 złr i kfipitału 54 
zł 9 ct. w drodze egzekucji przez publicz
ną licytację sprzedaną będzie realność grun
towa w Szarem pod n k. 2 i7  sub. rep. 84 
dłużnika Jakóba Kuśnierza własna w dwóch 
terminach 5 marca i 25go kwietnia. 1884 r. 
każdym razem o godzinie 10 z ra.ia a gdy
by na jmrwszych dwóch Urminach sprze
dana nie została, wyznacza się dc* ułożeń 
lżejszych warunków trzeci termin na azień 
23 kwiatnia 1884 o 4 godzinie po południu 
w biurze c. k. sędziego powiatowego w Mi' 
lówce. C ma wywołania 250 złr., wHyuro
25 złr_

Milówka, 31 października 1883.

I ,  15175. (1064 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po

daje do wadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 300 zł. w a. z pn* na rz icz Franciszka 
Komarniciriego, odbędzie się dnia 20 marra 
1884, dnia 24 kwietnia 1884 i dnia 15 m»ja 
1884, zawsze o godzinie 10 przed południe® 
egzekucyjna sprzedaż 111 części realności 
dłużnika Salomona Długa^za w T arnopo l 
pod lk. 122 położonej.

Cena wywołania, poniżej której ta ’/J 
część realności na pierwszych dwóch tern  * 
nach sprzedaną nie będzie wynosi 521 
77 ct w a.

Wadyum 52 zł. w. a 
Bliższe warunki przejrzeć można w re- 

gistraturza sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po 22 niaja 

1883 prawa zastawu uzyskali, lub którymi1? 
uchwała względem rozpisanej licytacyf z 
jakiegokolwiek powodu doręczę’ a być n1** 
mogła, ustanowiono na ich kos. i niebez
pieczeństwo kuratora ad adurn p. tdw. dr» 
Mamla a zastępcą tegoż p adwokata dra 
Horowitza

Tarnopol, dnia 31 grudnia 1883



f

Licytacye.
Cena szacunkowa 342 zł.
Wadyum 34 zł.
Bliższe warunki w registraturze sądowej

L- 54865. (537 1— 3) do przejrzenia.
C. k. sąd k ra jo w y  w e Lwowie o g ła s z a , 0 k. sąd pow iatow y

że w sali rozpraw te g o ż  sądu w celu z a sp o -  K ryn ica , d n ia  2o s ty c z n ia  1884.
kojenia pretensyi Peisacha Goldberga w kwo-    1
<5>e 272 zł. z pn. odbędzie się dnia 13 marca L 45 :85. , , ( H<o 1— o)
1884 o godzinie lOtej przed południem przy- 1 Krakowski sąd delegowany miejski 
musowa licytacya do Krystyny Truch wedle ogłasza, iż celem zaspokojenia /, części 
dom. 91 pag. 76 n. 28 haer. należącej po- sumy 359 zł. 29 ct. w. a. z pn należącej 
łowy z s/8 części realności pod 1. 334/4 we sie Dobe Lorie jako cessyonaryuszce spad 
Lwowie położonej, na którym terminie po- kobierców śp. Justyny Krawczykowej od- 
ł >wa ta z */. części realności także poniżej bedzie się w gmachu sądowym w dniach 20 
f my wywołania 533 zł. 92 ct. za jakąkol- marca 1884, 2 i kwietnia 1884 i 25 maja 
^iekbadź cenę sprzedaną zostanie, że jako i ]884 o godzinie 1LO rano, egzeku<cyjna sprze- 
fcadyum kwota 54 zł. złożoną być ma. akt daż publiczna 31/96 części realności pod ]. 
oszacowania i warunki licytacyjne w registra- 59 w Czyżynacb, Jana i Maryanny małżon- 

- •  a 1. .U  i k  /-i-arnków własnych.'^UUlV,U *F UU1U ł — — J   O - " O----- —
turze sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, 
nareszcie, że dla wszystkich tych, którzy by 
po wydaniu wyciągu tabularnego, to jes t po 
dniu 30 lipca 1884, rzeczowe prawa na 
wspomnianych częściach realność^, nabyli, 
lub którym by uchwały sądowe, niniejszej 
Sprawy egzekucyjnej dotyczące, z jakiegobądź 
powodu doręczone być nie mogły, adwokat 
dr. Skałkowski kuratorem mianowany został.

Lwów, dnia 12 stycznia 1884.

5y w —  , 
ków Czernków własnych

Cena wywołania 760 zł. 67 ct w „
w adym n 76 zł. w. a.

K u ra to rem  wierzycieli hipotecznych nie
w iadom ych jest adw. dr. Klein z substy- 
tncyą adw . dra Schoen a w Krakowie 

"K raków , 4 stycznia 1 8 8 4.

L. 1149. (1024 1__
a  k. sąd powiatowy miejsko - delego

wany w Tarnowie podaje d o  publicznej wia
d o m o śc i J e  celem zaspokojenia wierzytelności 
g a licy jsk ieg o Zakładukredytowego ziemskiego 

"-mowie w kwocie 250 zł. w. a. z pn

biak z Kozowy.
Bliższe warunki licytacyjne grzeglądnąć 

można w registraturze tut. sądu.
C. k. sąd powiatowy 

Kozowa, dnia 31 grudnia 1883.

lw. i. * prc. r r __  i ~
ocsetKami i kosztami egzekucyjną licytację razem 0 ^ j^ d a ż  przez licytacyę realności 
dóbr Zachoczewie, w powiecie liskim poło- ku ryju® SP . księgi grunt. Jastrząbki 
żonych Beno Wilhelma dw. im. Minkwitza *• ̂ ^ r c i n a  Dobosza własnej,
i budwika Dunina własnych, w trzech ter- n o w e j ^ „„„ . ^ani a  800 zł. w
minach, a to dnia lOgo marca 1884, dnia 
15go kwietnia 1884 i ania 15go maja 1884, 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
odbyć się mającą. Cenę wywołania stanowi 
suma 21647 zł. 583/4 ct. w. a , wadyum wy
nosi 2164 zł. 76 ct. w. a.

Przy pierwszych dwóch terminach dobra 
te niżej ceny wywołauia nie będą sprzedane.
Reszta warunków licytacyi przejrzaną być 
może w registraturze sądowej.

O niniejszej sprzedaży zawiadamiamy 
chęć kupienia mających, tudzież wszystkich 
wierzycieli, którymby uchwała licytacyę roz
pisująca albo wcale nie, albo w należytym 
czasie doręczoną nie została, i tych, którzyby 
po dniu 15 grudnia 1880 do Tabuli weszli, 
przez ustanowionego kuratora adw. dra 
Smutnego.

 Przemyśl, 5 października 1883. y

L. 17331. ~ ~ ~ ~ '  (130 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie za

wiadamia edyktem tym niewiadomą z miej
sca pobytu Maryannę Balko, że prośbę An
toniego Królikiewicza i wspólników o inta- 
hulacyę prawa własności 73/80 części real
ności nk. 6 w Tarnowie na Pogwizdowie
uchwałą z 12 kwietnia 1883 1. 4299 czę
ściowo przychylnie załatwiono, i że uchwałę 
t? dla Maryanny Balko doręczono jej kura
torowi adwokatowi dr. Malawskiemu w Tar- 
a °wie, wzywa ją zarazem, ażeby informacyi 
Potrzebnej kuratorowi udzieliła, lub innego 
Pełnom ocnika sobie obrała, inaczej bowiem 
8'£utki zaniedbania tego sama sobie przypi- 

będzie musiała.
W Tarnowie, dnia 20 grudnia 1883.

L 960. (1020 1—3)
j  C. k. sąd krajowy zawiadamia nit-wia- 
ii0lpe^ 0 z miejsca, pobytu Wolfa Taschnera, 
„ y"ustaw W ortsmann w K rak o w ie  w y to -
^ y* przeciw niemu pozew o zapłatę sumy
j  . Z_L aw. i że została do rozprawy na 
^Zień 19 marca 1884 audyeneya sądowa 

yznaczona, niemniej, że ustanowiony zo- 
tyf <̂ a mego kurator w osobie adw. dra 
^*adysława Wilkosza z substytucyą adw- 

a Romana Jakubowskiego.
Kraków, 18 stycznia 1884.

L- 1287.
je ą • 8§d powiatowy w Siemieniu poda
no,?0 publicznej wiadomości, że w  dniu 20
k„Ata 1884 i w dniu 18 kwietnia 1884,- • • J r - j

(1251 1—3) 
nieniu poda

że w dniu 20
1084 l w ( i  iii u     . .

ujm razem o 10 godzinie przed połud- 
a ^  odbędzie się publiczna sprzedaż real- 
eia>Ci P°d L 115 w Stryszawie położonej 

a hipotecznego nie mającej.
Jj0 Cenę wywołania stanowi suma szacun- 

a 525 z ł ,  wadyum zaś 52 zł. w. a. 
prot R esztę warunków licytacyjnych, tudzież 
tej * zastawnego opisania i oszacowania 

rea Q̂°ści przejrzeć można w tutejszo- 
Wej registraturze.
„ C. k. sąd powiitowy 
Ślemień, dnia 15 czerwca 1883.

L‘ 69^- . (650 1 - 3 )
k a ^  nia 21 marca i 23 kwietnia 1884, 
8W t  f raZ6m 0 g°dzinie 9 runo, odbędzie 
bez nk 8?dzfie przymusowa sprzedaż tarta tu  
statt0w ' w Tyliczu ciała tabularnego nie 
M a8ay'^ceS°i spadkobiercówEstery Kornreicb 

? 0’ na zaspokojenie pretensyi Mojżesza 
4 l2  z i  w kwocie 191 zł. z pn. ex major

Gttteta Lwowska Nr. 49 i dnia 28 lutego 1884,

1 —
Cena wywołania 800 zł. w. a 
Wadyum 80 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyi i wyciąg 

hipoteczny przejrzeć można w tutejszej regi-

'Stratl» ^ rnów, dnja g ]u(;eg0

L 4226. (1287 1 - 3 )
W dniach 11 marca, 15 kwietnia i 13 

maja 1884, każdym razem o godź. 10 rano 
s p r z e d a n ą  będzie część realności pod lk. 94 
w Radomyślu położonej, nietabularnej, nie
letniego Mateusza Kameckiego własna na 
zaspokojenie pretensyi Abrahama Kirscheu- 
bauma w kwocie 118 zł. z pn. Cena wywo
łania 405 zł., wadyum 41 zł. Na pierwszych 
2 terminach realność ta tylko za lub wyżej 
ceny wywołania, na 3im i niżej takowej 
sprzedaną będzie. Warunki licytacyjne, akt 
opisania i oszacowania można przejrzeć 
w sądzie.Rozwadów, dnia 14 października 1883.

L. 7165. (6 7 3 — 1 — 3 )
C. kr. sąd powiatowy w Kozowie do

zwala celem zaspokojenia wypożyczonego Ka
pitału w kwocie 100 zł. a względnie 24 rat 
po 6 zł. z 10 proc. odsetkami od dnia każ
dej zapadłej raty, aż do dnia rzeczywistej 
zapłaty bieźąceini, tudzież resztującego jesz
cze kapitału w kwocie 11 zł. 60 ct. w. a., 
a własnością dłużników Stacha i Łukasza 
półmiarek będącej, na rzecz Dyrekeyi c. k. 
uprz. gal. zakładu kred. włościańskiego we 
Lwowie, która sprzedaną będzie na trzech 
terminach to jest dnia 17 marca 1884, dnia 
23 kwietnia 1834 i dnia 27 maja 1884, a 
to każdym razem o godzinie l i te j  przed po
łudniem w tutejszosądowem zabudowaniu 
a to n a pierwszych dwóch terminach 
tylko za, lub powyżej ceny szacunkowej, na 
trzecim zaś nawet i poniżej ceny szacunko
wej, ale jednak tylko za taką niższą cenę, 
któraby pokryła długi zahipotekowane, po 
dzień wejścia do sądu podania licytacyjnego. 

Cena wywoławcza jest 150 zł.
Wadyum 10 proc. to jest 15 zł. w. a., 

a kuratorem wierzycieli jest Marcin Dubyk 
z Wiktorówki.

Blizsze warunki licytacyjne przeglądnąć 
można w registraturze tutejszego sądu.

C. k. sąd powiatowy 
Kozowa, dnia 31 grudnia 1883.

L. 7157. (672 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Kozowie do

zwala celem zaspokojenia wypożyczonego ka
pitału w kwocie 50 zł., a względnie 22 ra t po 

a>Z pro<?' odsetkami od dnia każdej
z?Pad*6j raty, aż do dnia rzeczywistej za
płaty bieżącemi, tudzież resztującego jeszcze 
kapitału w kwocie 15 zł. 91 c t .  w. a. z pn., 
a własnością dłużnika Matwija Olejnik w 
Kozowy będącej, na rzecz Dyrekeyi ces. kr. 
uprzyw. zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie, która sprzedana będzie na 
^ “ terminach to jest dnia 17 marca 1884, 

* i  T , kwietnia 1884 i dnia 27 maja ? SS4, 
a to każdym razem o godzinie 11 przed połu
dniem w tutejszosądowem zabudowaniu, a 
to na pierwszych dwóch terminach tylko za 
lub powyżej ceny szacunkowej, na trzecim 
zas nawet i poniżej ceny szacunkowej, ale 
jednak tylko za taką niższą cenę, któraby 
pokryła długi zahipotekowane po dzień wej
ścia do sądu podania licytacyjnego

w 11? wyw°Lmia jest 500 zł. a. w. 
Wadyum 10 proc. to jest 50 zł. w. a., 

a kuratorem wierzycieli jest Kazimierz Gru-

L 12442. (634 1 - 3 )
Sokalski c. kr. sąd powiatowy wyzna

czył w celu wydobyeia wierzytelności ogól
nego rolniczo credytowego zakładu dla Ga- 
lieyi i Bukowiny w ilości 938 zł. z przyn 
przymusowy jawny przetarg należącej do 
dłużnika Wasyla Medwid i Maryanny Ory- 
siuk, ciało hipoteczne stanowiącej, z 21 mor
gów 544 kwadr, sążni gruntu i z zabudo
wań gospodarskich składającej się, na 2000 
zł. ocenionej realności pod liczbą spis. 74 i 
127 w Tudorkowicach na dnie 17 marca, 23 
kwietnia i 26 maja 188'!, zawsze od godzi
ny 10 przed południem w gmachu sądowym.

Poręezne 200 zł., w pierwszym i dru
gim terminie r abyć moi na realność tę tylko 
za cenę wyższą lub me niższą od ceny sza
cunkowej, w trzecim zaś nawet poniżej ce
ny tej.

Resztę warunków, tudzież protokoły £>■ 
pisania i ocenienia realności tej przejrzeć 
można w registraturze sądu.

Sokal, 5 stycznia 1884.

L. 12455. (636 1—3)
Sokalski c. k. sąd powiatowy wyzna

czył w celu wydobycia wierzytelności ogól
nego rolniczo kredytowego zakładu dla Ga- 
licyi i Bukowiny w ilości 187 zł. w a. z pn- 
przymusowy ja^ny  przetarg należącej do 
Iwana Weć, ciało hipoteczne stanowiącej, z 
20 morgów 202 kwadr, sążni gruntu i zza 
budowań gospodarczych składającej się, na 
1800 zł. o enionej realności pod 1. spis. 32 
w Tudorkowicach, na dnie J7 marca, 23 
kwietnia, 26 maja 1884, zawsze od godziny 
10 przed południem w gmachu sądowym.

Poręczne 180 zł., w pierwszym i dru
gim terminie nabyć można nabyć realnoność 
tę tylko za cenę wyższą, lub nie niższą od 
ceny szacunkowej, w trz >cim zaś nawet po
niżej ceny tej. .

Resztę warunków, tudziez protokoły o- 
pisania i ocenienia realności tej przejrzeć 
można w registraturze sądu tegoż.

Sokal, 5 stycznia 1884.

L. 25773. . . .(884 1—3)
C k. sąd powiatowy miejsko delego

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, że 
celem zaspokojenia wierzytelności galicyj
skiego zakładu kredytowego we Lwowie, w 
kwocie 100 zł. w. a. z przyn. odbęuzie s,ę 
dnia 18 marca dnia 18 kw,etnia j i ma Ji3 
maja 1884, każdym razem o g°dz1̂  l0 t«J 
przed południem, egzeku yin a^ / ê . PTze,z 
licytacyę realności wyka em hip .
199 księgi gruntowej, gm iny P°gor^ a W o la  
objętej, do masy spadkowej w
należącej. Cena wywołania ■ a->
Wadyum 72 zł w. a. .

Reszte warunków 1 cytacyi, wyc ąg Hi
poteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Tarnów, dnia 14 stycznia 1884.

L. 9640. (934 1 — 3)
C. k. sąd powiatowy w Bóbree w spra

wie egzekucyjnej Majera Ekrego przeciw F i
lipowi Żyle, o zapłacenie 4 zł. 50 ct. z p n , 
rozpisuje przymusową sprzedaż w drodze pu
blicznego przetargu 3/z części ciała hipote
cznego wyk. hip. 234 gminy Horodysławice 
objętego, z parcel grunt ;wych licz. k. 808 i 
1158 się skład ijącego, niegdyś Fihpa Z,yły 
aa teraz Anastazyi Żyła własnych, w trzech
na dzień: lszy 14 marca, 2gi 23 kwietnia, 
3ci 23 maja 1884, o godzinie 10 rano, każ
dym razem w zabudowaniu tegoż sądu w 
w yznaczonych terminach z tern, że cenę wy
wołania stanowi c e n a  szacunkowa 75 zł. aw., 
poręczne 7 złr. 50 ct. a. w., że 3/4 częsc, 
powyższego ciała hipotecznego w pierwszych 
dwóch terminach tylko za cenę wywołania 
lub wyżej takowej, przy trzecim terminie 
tylko za taką cenę sprzedane zostaną, która 
na pokrycie "wszelkich należytości rządowych 
i ubezpieczonych w ien y ie ln ości w ysW crak,
że dla wierzycieli, którymby u c b w ,.  oprze- 
daż dozwalajaca doręczoną byc nie m 
lub którlyby po dniu 50go listopada 1883, 
p r a w a  zaslawu lub inne prawa je ż o w e  do 
sprzedać się majacego gospodarstwa na 
K ii kurator w osobie c. k. notaryusza pa
na Teofila Waydowskiego ustan°wionym zo
stał, że nakoniee wyciąg hipoteczny, ^  
szacowania i inne warunki w reg - 
sądowej przeglądnąć, zas o stanie ta y 
w urzędzie hipotecznym, a o zaleg j_ P 
datkach w ces. kr. urzędzie podatkowym w 
Bóbree przekonać się można.

C. k. sąd powiatowy.
Bobrka, 30 grudn.a 18S3.

L 10305 (1025 1—3)
W c. k. Sadzie powiatowym w Białej 

odbędzie się w dniu 13 marca i 17. kwiet
nia 1884, o godzinie 10 przed południem, ce
lem zaspokojenia wierzytelności Maryi Un- 
gerowej w ilości 81 złr. przymusowa sprze
daż realności pod 1. 103 w Straconce, w po

wiecie Bialskim położonej, Andrzeja Klim- 
czala własnością będącej.

Cenę wywołania stanowi kwota 565 zł. 
80l/a ct-i poniżej której realność ta na po- 
wyż izych terminach sprzedaną nie będzie. 
Wadyum wynosi 60 złr. Resztę warunków 
licytacyi i akt oszacowania można przejrzeć 
lub odpisać w registraturze sądowej. Kura
torem niewiadomych wierzycieli, oraz tych, 
którzyby rezolucyi dozwalającej licytacyę 
rrzed pierwszym terminem nie otrzymali, 
ustanowiony adwokat tutejszy dr. Ichheiser, 

Biała, dnia 6, grudnia 1883.

L. 870. (489 1—3)
C. k. Sąd delegowany miejski w Kra

kowie rozpisuje i ogłasza przymusową pu
bliczna sprzedaż realności pod 1. 3 w Czar
nej wsi położonej, Zofii Mullerowej własnej, 
Da zaspokojonie należytośei galicyjskiego Za
kładu kredytowego ziemskiego w Krakowie 
pto 1000 złr. a. w. z pn. w jednym termi
nie dnia 12. marca 1884, o godzinie 10 ra
no, w gmachu sądowym w Krakowie pod 
następującymi ułatwiającymi warunkami:

Cenę wywołania realności pod 1. 3 w 
Czarnej wsi, w powiecie krakowskim położo
nej, stanowi wartość tejże przy udzieleniu 
pożyczki przyjęta w sumie 14170 złr. a. w. 
Na terminie tym realność sprzedaną będzie 
jednak za jakąbądź cenę najwyżej ofiarują
cemu

Wadyum wynosi 1000 złr. a. w. 
Kraków, 14. stycznia 1884.

L. 5259. (750 1 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Sądo

wej Wiszni odbędzie się celem zaspokojenia 
kwoty 179 złr. 82 ct. a. w. z przyzn. na 
rzecz zakładu kredytowego włościańskiego, 
publiczna sprzedaż przymusowa realności 
włościańskiej w Bortiatynie pod 1. k. 60 po
łożonej. ciała tabularnego niestanowiącej, 
dłużnika Jana Skórki własnej, w trzech ter
minach a to dnia 12 marca, dnia 9. kw iet
nia i d. 14. maja 1884, każdym razem o go
dzinie 10 rano, w tutejszym Sądzie.

Na pierwszych dwóch terminach zo
stanie. ta realność tylko za cenę wywołania 
lub wyżej takowej, zaś na trzecim terminie 
także niżej ceny wywołania sprzedaną.

Cenę wywołania stanowi kwota 700 złr. 
wadyum 70 złr.

Bliższe warunki można przejrzeć w tu 
tejszej registraturze.

Sądowa Wisznia, 18. października 1883.

L  14019. (424 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po

daje do wiadomości, że dniaJ12. marca 1884, 
o godzinie 10 przed południem odbędzie się 
w tutejszym sądzie pi bliczna, licytacya dóbr 
Sieniawa, wedle dom. 158 pag. 251 n. 39 
haer. własnością Egidiusza Wernbergera bę
dących, z wykluczeniem parceli gruntowej 
z kompleksu dóbr Sieniawa jak dom. 158 
pag. 252 n. 40 haer. wydzielonej, i jak dom. 
523 pag. 121 n. 1. haer. osobne ciało ta 
bularne stanowiącej, w celu ściągnięcia wie
rzytelności c. k. uprzyw. galic. akc. Banku 
hipotecznego w kwocie 28535| złr. w. a. z pn.

Dobra te zostaną na powyższym ter
minie za jakąkolwiek cenę sprzedane.

Cena wywołania 124110 złr. a. w. 
Wadyum 6205 złr. 50 ct.
Bliższe warunki przejrzeć można w re

gistraturze sądowej.
C. k. Sąd obwodowy 

Tarnopol, 31.grudDia 1883.

L. 8468. .(1210 1 - 3 )
W żywieckim Sądzie powiatowym od

będzie się w dniach 12. marca i 16. kwiet
nia 1884, o godzinie 10 rano, przymusowa 
sprzedaż hipotecznej należytośei pod 1. 102 
w Radzichowcach położonej, Jędrzeja Sapety 
własnej, na zaspokojenie realności Pawła 
Motyki w kwocie 75 złr. z pn. Gdyby real
ność ta na powyższych terminach sprzedaną 
nie została, wyznacza się do ułożenia wa
runków lżejszych termin naj dzień 14. maja 
1884, godzinę 10 rano, na który wierzycieli 
się wzywa.

Cena wywołania 1200 złr., poręczne 
( 120 złr. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Teofil Chwalibóg w Żywcu.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i i protokół oszacowania przejrzeć można w 
registraturze tutejszej.

C. k. Sąd powiatowy
Żywiec, dnia i8 . grudnia 1883.

L. 8778. fy (1 U 4
C. k. sąd powiatowy w Żywcu dodat

kowo do obwieszczenia z dnia 7go czerwca 
1883 1. 3525 ogłasza, iż na zaspokojenie na- 
leżytości Jakóba Zonia w kwotach 300 złr. 
i 40 zł. zpn. odbędzie się w dniu 12 mar
ca 1884 o godzinie lOtej rano przymusowa 
sprzedaż hipotecznej realności pod nk. 101 
w Tresnej położonej, Jan a  i Katarzyny Zo
niów własnej na którym to term inie rzeczo
na realność naw et poniżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie.

C. k. sąd powiatowy 
Żywiec, dnia 30 grudnia 1883.
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L. 9456. (1262 2— 8)

Dnia 3 marca, 7 kwietnia i 5go maja
o godzinie 10 z rana odbędzie się przymu
sowa licytacya nietabularnej realności M icha
ła  Onufraka nr. 48 w Majdanie górnym na 
rzecz pretensyi Mortka Knolla. sprzedaż ni
żej ceny szacunkowej 145 zł., dopuszczalna 
dopiero na trzecim terminie. Wadyum 14 
zł. 50 ct.

Resztę warunków można przeglądnąć
w tutejszej registraturze.

0. k sąd powiatowy 
Nadwórna, 12 grudnia 1883.

L. 8363. (41 2 —3)
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach o- 

głasza, że na zaspokojenie pretensyi Mojże
sza Biera w kwocie 28 zł. zpn. odbędzie się 
w sędzię tutejszym dnia 10 marca, 21 kwie
tnia i 28 maja 1884 każdym razem o godz. 
10 rano przymusowa publiczna sprzedaż czę
ści realności pod 1. 99 w Borku wielkim, 
ciała hipotecznego nie stanowiącej dłużnicz- 
ki Maryanuy Darłakowej własnej z tern, że 
na pierwszych dwóch termincch realność ta 
tylko za cenę szacunkową lub powyżej, zaś 
na trzecim terminie i poniżej takowej sprze
dana będzie. Cena szacunkowa 315 zł., wa
dyum 31 zł.

Resztę warunków, protokoły zajęcia i 
oszacowania można przejrzeć w registraturze.

Ropczyce, 11 grudnia 1883.

L. 13604. (552 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Samborze oz

najmia, iż celem zaspokojenia pretensyi Ru- 
chli Nachtigal, jak* cesyonaryuszki Fiszia 
Nachtigal w kwocie 200 zł. wa. zpn. odbę
dzie się w tutejszym sądzie dnia 6 marca, 
24 kwietnia i 5 czerwca 1884, każdym ra 
zem o godzinie lOej przed południem przy
musowa sprzedaz w drodze publicznej licy- 
tacyi a) realności pod nk. 94/60 w Samborze 
w dzielnicy lwowskiej położonej, dłużników 
Michała Szymańskiego i Maryi Szymańskiej 
własnej, b) realność pod Ik. 139 w Zamiej
skiej gromadzie położonej dłużników F ran 
ciszka i Balbiny Góreckich własnej protoko
łem de praes. 14 lutego 1879 1. 2602 zasta
wniczo-opisanych a protokołem de praes. 19 
kwietnia 1882 1. 4453 przymusowo ocenio
nych ciała tabularnego me stanowiących pod 
następującemi w arunkam i:

1. Cenę wywołania realności pod nr. 
94/60 w Samborze w dzielnicy lwowskiej 
położonej stanowi cena szacunkowa w kwo
cie 208 złr. 80 ct. a. w. a cenę wywołania 
realności pod Ik. 139 w Samborze w Zamiej
skiej gromadzie położonej stanowi cena sza
cunkowa tej realności w kwocie 365 zł. 35 
cnt. wal. austr.

2. Wadyum wynosi co do pierwszej re
alności kwotę 20 złr. 88 ct. aw. co do dru- 
kiej kwotę 36 zł. 54 ct,

3. Realności te będą na pierwszych 
dwóch terminach tylko za lub wyżej c*ny 
szacunkowej i przy trzecim także i niżej ta
kowej najwięcej ofiarującemu sprzedane.

4. Resztę warunków i akt oszacowania 
przejrzeć można w tutejszo sądowej reg istra
turze. O tern zawiadamia się ck. Prokurato- 
ryę skarbu imieniem Wysokiego skarbu.

Sambor, 24 grudnia 1883

L. 144. (965 2 - 3 )
Lwowski c. k. sąd krajowy jako han

dlowy podaje do publicznej wiadomości, 
że celem ściągnięcia sumy 1213 zł. 
391/, ct. w. a. z pn. zaiutabulowanej na 
rzecz Jana Nikisza w etanie biernym real
ności pod 1. 830V4 we Lwowie położonej, 
ponowna relieytacya tejże realności w tut. 
sądzie w jednym terminie dnia 20 marca 
1884, o godzinie 10 przed południem się 
odbędzie, na którym takowa także poniżej 
ceny szacunkowej w kwoeie 10921 zł. 90'/4 ct. 
w. a. ustanowionej sprzedaną będzie.

Wadyum wynosi 550 ał. w. a , cenę 
wywołania zaś stanowi powyższa cena sza
cunkowa w kwecie 10921 zł. 90l/4 ct. w. a.

Wyciąg tabularny realności i akt osza 
cowania tejże, tudzież resztę warunków licy
tacyjnych w ts. registraturze przejrzeć można.

O czem strony interesowane i wia
domych wierzycieli do rąk własnych, zaś
niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
wierzycieli hipotecznych: Włodzimierza Mich- 
lika, Jana Czerwińskiego, Klarę Czerwińską, 
Antoninę Tofan, Wincentego Lenkiewicza, 
Maryę Grąbczewską i Konrada Michlik, tu
dzież wszystkich tych wierzycieli, którzy po 
dniu 23 lipca 1879, jako dniu wydania wy
ciągu tabularnego, do tabuli weszli, lub
którymby uchwała n ;niejsza z jakiegokolwiek 
bądź powodu przed terminem licytacyjnym, 
lub późniejsze w obecnej sprawie wydać się 
mogące z jakiegokolwiehbądź powoda nie
mogły być doręczone, do rąk ustanowionego 
dla nich już kuratora adw. dr. Skałkowskicgo 
lub tegoż zastępcy adw. dr. Krawczyńskiego 
i przez obecny edykt się zawiadamia.

C. k. sąd krajowy jako handlowy 
Lwów, dnia 26 stycznia 1884.

kojenia wierzytelności Lei Katz w kwocie 
400 zł. w. a. wraz z karą konwencyonalną 
po 4 zł. w. a. za każdy miesiąc zwłoki od 
1 czerwca 1880 począwszy i kosztami egze
kucyjnymi w łącznej kwocie 30 zł. 78 ct. w. 
a. odbędzie się dnia 20 marca 1884, o go
dzinie lOtej przed południem, przymusowa 
licytacya do Chune Bardach wedle dom. 107 
pag. 177 n. 18 haer. należącej części real
ności nr. 6063/4 we Lwowie położonej, na 
którym to terminie wspomnione części real
ności nr. 6063/4 także poniżej ceny wywo
łania 694 zł. 95 ct. w. a. za jakąkolwiek 
cenę sprzedane zostaną, że jako wadyum 
kwota 35 zł. złożoną być ma, akt oszacowania 
i warunki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że 
dla nieobecnych wierzycieli Salomona Fleckera 
i Maryanny z Wędrychowskich Galińskiej i 
ich z życia i miejsca pobytu niewiadomych 
spadkobierców, tudzież dla wszystkich tych, 
ktorzyby po wydaniu wyciągu tabularnego, 
to jest po dniu 4 września 1882 rzeczowe 
prawa na wspomnianych częściach realności 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe niniej
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące, z ja- 
kiegokolwiekbądź powodu doręczone być 
nie mogły, uchwałą z dnia 2 czerwca 1883, 
1. 18163, adwokat r)r. O. Stand z zastępstwem 
adwokata dr. Sokala kuratorem ustanowiony 
został.

Lwów, dnia 19 stycznia 1884.

L  15132. (908 2 -3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sum 1360 złr, 3000 złr, 1250 złr, 1400 złr. 
z pn. na rzecz Wojciecha Rogalskiego, od
będzie się dnia 7 marca 1884, o godzinie 10 
przed południem, egzekucyjna relieytacya V4 
części dóbr Zbrzyż czyli Nadzbrzyź, Wojciecha 
Banatowskiego własnej.

Cena wywołania 27654 zł. 32 72 ct. 
Gdyby jednak nikt ceny wywołania nie 

ofiarował, zostanie ta część dóbr na po wyż 
szyrn terminie nawet niżej ceny wywołania, 
jednakże tylko za cenę, która na całkowite 
zaspokojenie wierzytelności p. Wojciecha Ro
galskiego i poprzedzających wierzycieli wy
starczy — sprzedaną.

Wadyum 1383 zł.
Bliższe warunki przejrzeć można w re

gistraturze sądu.
C. k. sąd obwodowy 

Tarnopol, dnia 27 grudnia 1883.

48446. (.1132 2—3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo-

L. 11992. (651 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi podaje 

do publicznej wiadomości, że celem zaspoko
jenia wierzytelności c. k. uprzyw. gal. akcyj
nego banku hipotecznego we Lwowie w 
resztująeej kwocie 2107 zł. 60 ct. w. a. z pn. 
odbędzie się publiczna przymusowa sprzedaż 
realności pod ik. 131 w Kołomyi na przed
mieściu śniatyńskiem położonej, wedle libri 
haer. tom I pag. 339 n. 4 dłużnika Salamona 
W ertham era własnej, w trzech terminach 
t. j. dnia 7 marca 1884, dnia 4 kwietnia 
1884 i dnia 2 maja 1884, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem, w biurze VI 
tegoż sądu, na których to terminach realność 
w mowie będąca tylko za, lub wyżej sumy 
wywołania w kwoeie 6149 zł. w. a. sprze
daną będzie.

Wadyum wynosi 615 zł. w. a.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

przejrzeć można w tusądowej ragistraturze.
Gdyby rzeczona realność w powyższych 

terminaed za cenę wywołania, lub wyżej tej 
ceny sprzedaną nie została, natenczas dla 
ułożenia ułatwiających warunków wyznacza 
się term in sądowy na dzień 2 maja 1884 
o godzinie 4 po południu z tern oznajmię 
niem, iż niestawający na terminie wierzy
ciele hipoteczni jako do większości głosow 
stawająeych przystępujący uważani będą.

Dla tych wierzycieli, którzyby po dniu 
2gim grudnia 1883, jako dniu wydania wy
ciągu hipotecznego do hipoteki weszli, lub 
którymby uchwała tę licytację rozpisująca, 
lub późniejsze uchwały w tej sprawie egze
kucyjnej wydać się mające, z jakiegobądź 
powodu wcale, lub wcześnie przed termi
nem doręczone być nie mogły, ustanowiony 
został kuratorem adw. dr. Zakrzewski.

Kołomyja, dnia 27 grudnia 1883.

L. 17570. (892 2 3)
C k. sąd powiatowy miej. deleg za 

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel
ności Dyrekcyi c k. uprz. galic. Zakładu 
kredyt, włość, we Lwowie w kwocie 332 zł.
5 ct. z pn odbędzie się dnia 7 marca 1884, ! 
dnia 28 marca 1884 i dnia 4 kwietnia 1884, 1
0 godz. 1'* rano w tus. zabudowaniu przy- j  

musowa jawna sprzedaż realneści dłużnika 
Hrynia Diaczenki z Bedaarowa własnej, pod 
lk. 150 tamże położonej, wyk. hip 429 w 
3/4 częściach, wyk. hipot. 1. 430 w całości, 
wyk. hip 1. 431 w ’/3 części, wyk. hipot.
1. 432 w 4/24 częściach i wyk hipot. 1. 466 
w. 15/40 częściach, która przy 3im terminie
1 niżej ceny szacunkowej 40Ó zł. sprzedana 
zostanie.

Zakład wynosi 40 zł 
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg hipoteczny można przeglądnąć w re 
gistraturze.

Stanisławów, 26 grudnia 1883.

L. 8934. (452 2—3)
W dniach 20 marca, 23 kwietnia i 28 

maja 1884 zawsze o godzicie 10 przed po- 
ł  dniem odbędzie się w sądzie tutejszym li
cytacya realności pod 1. 51 w' Dębinach po
łożonej, do masy spadkobierców śp. Mykie- 
ty Dubeńskiego należącej, celem ściągnięcia 
400 zł. z pn. na rzecz Antoniny Bodakie- 
wicz.

Cena wywołania 490 zł. w. a.
Wadyum 10 prc.
Resztę warunków licytacyjnych przej

rzeć można w tusądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy

Radziechćw, 22 grudnia J883.

L. 4665 (1175 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Budzanowie 

ogłasza, że celem zaspokojenia pretensyi za
kładu kredytowego włościańskiego we Lwo
wie : a to 13 rat po 63 zł. i kapitału  330 
zł. 96 ct. aw. z pn. dozwolono publiczną 

. przymusową sprzedaż realności pod 1. 54 w 
I Laskoweach położonej, dłużnika Salamona 

Wurmberga własnej.
Cena wywołania 4000 zł.
Wadyum 400 zł.
Celem uskutecznienia tej sprzedaży 

wyznacza się trzy terrmna na 7 marca, 10 
kwietnia i 16 maja 1884 zawsze o godzinie 
10 z rana w tutejszym sądzie. Na pierw
szych dwóch terminach realność ta tylko 
wyżej lub za cenę wywołania w kwocie 4000 
zł., na trzecim zaś terminie tylko za cenę 
wszystkie długi hipoteczne pokrywającą 
sprzedaną będzie, a gdyby takowej nikt nie 
ofiarował, wyznacza się termin do wysłu
chania wierzycieli w myśl §§. 148 do 152 
ust sąd. czwarty term in w tutejszym sąd ie 
na 23 maj’a 1884 o 10 godzinie z rana, z 
oznajmieniem, że nięjawiący się uważani 
będą jako przystępujący do" większości gło
sów jawiących się.

Wyciąg tabularny, tudzież bliższe wa
runki licytacyjne przejrzeć można w tu tej
szym sądzie.

C k. sąd powiatowy.
Budzanów, 30 grudnia 1883.

L. 22600. (1017 2— 3)
Na dniu 19 marca, 30 kwietnia i 4 

czerwca 1884 każdym razem o 10 rano, 
przeprowadzi c. k. sąd powiatowy m bj. del. 
w Przemyślu w sprawie dyrekcji c. k. uprz. 
z ikładu kred. włość, prze; iw Iwanowi Ci
cho wlas o za płacenie 267 zł 50 ct a w. z 
pn. przymusową sprzedaż realności tegoż w 
Ujkowicach położonej, wykazem hipotecznym 
1. 17 ks. gr. dla gminy Uikowice w cało
ści, a wykazem I. 18 w połowie objętej.

Cena wywołania wynosi kwotę 600 zł.
Wadyum 10 prc. tikowej.
Na pierwszych dwóch terminach real 

ność tylko wyżej lub za cenę szacunkową, 
na trzecim i niżej takuwej sprzedaną zo
stanie.

Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 
wyciągi tabularne można przejrzeć w regi
straturze tut. sądu.

Przemyśl, 12 stycznia 1884.

L. 798. (1021 2—3)
C, k. sąd obwodowy w Kołomyi ogła

sza, iż na zaspokojenie wierzytelności gal. 
akcyjnego Banku hipot. 533 zł. 59 et. sprze
daną będzie przymusowo w drodze publicznej 
licytacyi w dniach 7 marca, 4 kwietnia i 9 
maja 1884, o godzinie 10 w biurze V real
ność pod 1. 279 m. w Kołomyi, wedle księgi 
gruntowej haer. I pag. 283 n. 4 dłużnika 
Hersza Grumera własna, wszelako nie poniżej 
ceny szacunkowej, sumę 3000 zł. wynoszącej.

Wadyum wynosi 300 zł,, dla wierzycieli 
hipotecznych, którzyby uzyskali wpis po 18 
stycznia 1884, lub którymby uchwała sprze
daż zarządzająca doręczoną nie została, usta
nowiono kuratorem adwokata dr. Zakrzew
skiego.

Bliższe warunki można powziąć z aktów 
sądowych

Kołomyja, dnia 31 stycznia 1884.

L 3038. (581 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Niżankowi- 

cach ogłasza, że w dniach 7 marca, 7 kwie
tnia i 7 maja 1884 każdym razem o godzi
nie 10 przed południem przeprowadzi w sali 
sądowej publiczną przymusową sprzedaż po
łowy realności pod Ik. 11/13 w Sanoczanach 
położonej, dotąd ciała tabularnego nie sta
nowiącej, w posiadaniu Michała K urodja, 
syna Jacka, znajdującej się celem ściągnię
cia wierzytelności Ćhaima Rattnera w "kwo
cie 115 zł. ;z pn

Cena szacunkowa 248 zł. 83 et. 
Wadyum 25 zł.
Na pierwszym i drugim terminie real

ność ta tylko za cenę szacunkową lub wyżej, 
na trzecim zaś terminie także niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną zastanie, jednak nie 
za niższą cenę, jak taką, w któiejby wszy
stkie zahipotekowane wierzytelności swe po
krycie znaleźć m ogły; a gdyby taka cena 
uzyskać się nie dała, natenczas wyznacza 
się w tutejszym sądzie do ułożenia warun
ków ułatwiających termin na dzień 7 maja 
1884 o godzinie 3 po południu, na który 
się wszystkich interesowanych zawzywa, z 
tem, że nie stawający na terminie uważani 
będą za przystępujących do większości g ło
sów r.tawąjących hipotecznych wierzycieli. 

Niżankowiee, 20 sierpnia 1883.

L. 4979. (557 2—3)
W dniach 7 marca, 7 kwietnia i 9 

maja 1884 odbędzie się w tut. sądzie o go
dzinie 10 rano przymusowa sprzedaz real
ności włościańskiej pod nr. 37 w Małasto- 
wie położonej, wykazem hip 1. 51 i innymi 
objętej, Wasyla Rewaka własBej, na zaspo
kojenie pretensyi towarzystwa zaliczkowego 
w Gorlicach pto 150 zł w. a. z pn. za lub 
wyżej ceny szacunkowej. Do ułożenia wa
runków lżejszych wyznaczono termin na 
dzień 9 czerwca 1884

Cena szacunkowa wynosi 445 zł. wa. 
Wadyum 44 zł. 50 ct, w. a 
Dla niewiadomych wierzycieli ustano

wiono kuratorem adw. dra Radom jakiego.
W arunki licytacyjne, akt oszacowania 

i wyciągi hipoteczne złożono w registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Gorlice dnia 13 listopada 1883.

L. 5570. (848 2 - 3 )
Dnia 7 marca, 11 kwietnia i 16 maja 

1884 o godzinie 10 rano odbędzie się w tu
tejszym sądzie przymusowa publiczna sprze
daż realności pod lk. 274 w Zalesiu ad Sta
re sioło położonej, wykazem hipotecznym 
nowej księgi gruntowej gminy Stare sioło
1. 132 i gminy Onyszki 1. 59 objętej, To
masza Jakielaszek i spadkobierców śp. A n
toniny Jakielaszck własność stanowiącej w 
sprawie egzekucyjnej Elazara Frankel pto 
1025 zł w. a. z pn

Cena wywołania 2729 zł w. a 
Wadyum 272 zł. 90 ct.
Na powyższych dwóch terminach real

ność tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie.

Protokół zastawniczego opisauia i o- 
szacowania dłużniczej realności, tudzież re
sztę warunków licytacyjnych można przej
rzeć w tutejszo-sądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Lubaczów, dnia 31 grudnia 1883.

L. 10161. (470 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi po

daje do publicznej władomości, że celem za
spokojenia wierzytelności austr. węg. banku 
w kwocie 69454 zł. 64 ct. aw. z pn. odbę
dzie się przymusowa publiczna sprzedaż m a
jętności „Folwark Dąbrowa* w gminie Ste- 
cowa, powiecie sądowym Sniatyn położonej 
w wyk. hyp. 1. 91 urzędu hipotecznego w 
Kołomyi zapisanej, dłużnika med. dra T eo
dora Raueha własnej, w trzech terminach, 
tj 7 marca, 4 kwietnia, 30 maja 1884, ka
żdym ra 2em o godzinie 10 przed południem 
w biurze VI tegoż sądu, z tem, że maję
tność ta przy lszym i 2gim terminie tylko 
za lub wyżej ceny wywołania kwoty 148.000 
zł., przy 3cim zaś terminie nie niżej kwoty 
100.000 zł. aw. sprzedana zostanie.

Wadyum wynosi 14 800 zł.
Resztę warunków i wyciąg tabularhy 

przejrzeć można w tut. sad. rogistraturze.
Dla tych wierzycieli, którzyby po dniu 

1 września 1883 jako dniu wydauia wycią
gu hipotecznego do hipoteki weszli, lub któ
rymby uchwała tę licytację rozpisująca albo 
wcale lub wcześnie przed terminem dorę
czoną bye nm mogła, tudzież dla niewiado
mej z miejsca pobytu Maryi Seidler urodzo
nej Rmnaszkan ustanowiony został kuratorem 
wdw. dr. Dębicki ze substytucją adw. dra 
Zakrzewskiego.

Kołomyja dnia 20 grudnia 1883.

L. 5175. (974 2— 3'
Na dniu 6 marca i 3 kwietnia 1884 

każdym razem o 10 godzinie przed połu
dniem odbędzie się tu w sądzie przymusów* 
sprzedaż w drodze publicznej licytacyi po
łowy realności w Źurawnie pod lk. 123 d»' 
wną, 278 nową położonej a ut dom. I. pag- 
103 n. 3 haer. Salamona Eichla własnej U* 
rzecz Chany Aberbach celem ściągnięci* 
przeciw Salamonowi Eichel wywalczonej 
kwoty 200 zł. aw. z pn.

Cenę wywoławczą stanowi cena sz*' 
cunkowa na 175 zł a. w. wypośrodkowaD*- 

Zakład wynosi 10 prc ceny szaeufl' 
kowej.

Resztę warunków licytacyjnych, jakote* 
ekatrakt tabularny można w tus. r«gistr*tu ' 
rze przejrzeć, a o zaległych podatkach w c- 
k. urzędzie podatkowym w Żydaczowie pr*0'  
konać się.

Dia wierzycieli niewiadomych i 
tycb, którzyby prawa jakie rzeczowe do r6 ' 
ności tej po dniu 22 lutego ’880 jako P°d'u u sc i  icj pu u u iu  6 6  i u Lego ’ o o u  j a * ' '  r  . 
jęciu wyciągu tabularnego nabyli, u s ta ń * ® 1

■ -;szegosię kuratorem c. k. notaryusza tu tej 
paua Opolskiego.

C. k. sąd powiatowy. 
Zurawno, dnia 15 grudnia 1883

i
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L. 10704. (1157 2 - 3 )  L.

C. k. sąd powiatowy w Szczercu uwia- 
■ • '   „>

1063. (1142 2— 3)
W żywieckim Sądzie powiatowym odbę-

’ • i. "t a ---------- i e  i—C k. sąd powmtowy w - ^ . ^ ^ - .  . m;irca, 16 kwietnia
damia, że celem zaspokojenia sumy u z  zf. dz e się w u e-odzinie 10 rano nr/Y
50 ct. w. a. z pn. p r z e z  Kaśkę z Kilianów ; i 16 maja 1 8 8 4 , /UL. • u. u pu. __Kabanową jako prawonabywczynię Zofii Ko- i musowa sprzedaż niehipotecznej realności 
walczuk przeciw Janowi Kowalczuk i ma- ; pod Nr. 22 w Krzyżowej położonej Jana 
łoletmej Ahafi, Maryi i Piotrowi K o*1 Lokaja własnej, na zaspokojenie pretens?!
walczukom wywalczonej, przedsięweźmie w - - - - J
tusądowej kancelaryi w dniach 6 marca,
24 kwietnia i 5 ezerwca 1884 każdokrotnie 
o godzinie 10 przedpołudniem przymusowa 
przetargową sprzedaż 10/12 części realności 
dłużników pod 1. 10 w Ńagorzanaeh, staro
stwie lwowskiem położonej wykazem hipote
cznym 1. 38 objętej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa 514 zł. 20 ct.

Zakład wynosi 51 zł. 42 ct.
Na pierwszych dwóch terminach real

ność rzeczona tylko za lub powyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim zaś także niżej ceny 
szacunkowej, jednak tylko za taką cenę 
sprzedaną zostanie, która wszystkim zahipo- 
tekowanym wierzytelnościom wyrówna a

poręczne

M i c h a ł a  Heinricha w kwocie 25 złr. 80 ct.

W' l‘ (jaua wywołana 170 złr 
17 złrKuratorem niewiadom ych w ierzycieli
dr. ilogdan i w Żywcu.

Resztę warunków, protokoł zastawni
czego o p isan ia  i oszacowania przejrzeć
można w registraturze tutejszej, można w & k &^  powlatowy

żywiec, dnia 15 grudnia 1883

L. 8409. (1143 2 - 3 )l/«7.
W  żywieckim sadzie powiatowym  odbę

dzie się w dniach 10 marca i 16 kwietnia 
1884 , o godzinie 10 rano, przymusowa sprze 
1 ' "rzędowej Nr. 1* i stojącego md a P n iw k i urzędowej Nr. 1“ i stojącego na 

— j -  . - . . . . ", u n0d Nr. 356 w Żywcu, w księ-
gdyby takowej m e uzyskano, ustanawia się , niej J l / m i a s u  Żywca, Tom XII. pal.
do ułożenia warunków ułatwiających term in dze gtown , ^  ^  J . J .

5 czerwca 1884 o godzinie d popołudniu. . 79 z a in U b u ^ . ^  piocbowBkiej‘'g 0JBrisch.
w * ° i  własnej, na zaspokojenie pretensyi 

Ulrich w kwocie 400 złr. z pn. Gdy- 
hv rpalnośó ta na powyższych terminach 

} i ceny szacunkowej w kwocie 850 złr., 
P°wyzej za cenę wywołania się usta-

? lub przynajmniej za cenę szacunko- 
r' aWIil’ zedaną nie została, wyznacza się do 

lżejszyeh warunków licytacyjnychnTIlu '-  - . n o  i. i • t n . .

Dla wierzycieli, którymby uchwała li- wiadomej 
cytacyjna doręczona być nie mogła, lub któ
rzy by prawo hipoteki na powyższej realno
ści po 25 czerwca 1883 uzyskali, ustanawia 
się p. Filipa Simona ze Szczerca kuratorem.

Resztę warunków licytacyjnych, wy
ciąg tabularny i protokół oszacowania przej
rzeć można w tusądowej registraturze.

Szczerzec, 21 grudnia 1883.

nawia. 
wą

1 termin an»”i ś  maja 1884, godzinę 10 rano,
---------------  który w szy s tk ich  wierzycieli do sądu się

L. 6367. (859 2—3) wzywa. Poręczne wynosi 85 złr.
C. k. Sąd powiatowy w Rawie ogła- * Kumorem niewiadomej z miejsca po-

sza, że celem ściągnięcia od Paraszki Ha- bytu egzekutki Maryi l-o  Plochowskiej Z-o 
licz na rzecz Jewki Iuryniec kwoty 331 złr. Briscbkowęj jest adwo at Łazarski w Białej, 
52 i pół ct. z pn. odbędzie się w Lubyczy zaś kuratorem niewiadomych wierzycieli 
kamer, przymusowa licytacya realności pod Teofil Ob walibog, no arjusz z Ży wca.
1 d. 113 w Lubyczy kamer, położonej, we- Resztę warunków i protokoł oszacowa-
dle wyk. hip. 1. 570 dluźuiezki Paraszki nia można przejrzeć v. tutejsze] registra-
—  -   1  t

Halicz własnej, w 3 terminach, a to: dnia turze
11 marca 1884, dnia 27 marca 1884 i dnia C- (k S%d P?w)at"wy
16 kwietnia 1884, każdym razem o godz. 9 Żywice, 30 grudnia 1883.
rano, że na pierwszych dwóch terminach -_________
realność ta za cenę szacunkową lub wyżej L. 5649- .
takowej, na trzecim zaś terminie nawet ni- ’ C. k. sąd powiatowy w Żurawme wia

(975 2 - 3 )

10 przed południem, odbędzie się w tutej
szym Sądzie publiczna egzekucyjna sprze
da/, w drodze licytacyi realności pod 1. k. 
27 w Czekaju położonej, ciała hipotecznego 
nie stanowiącej, Kaźmierza Bal własnej, na 
pokrycie pretensyi Pawła Bal w kwocie 250 
złr. w. a. z. pn. pod następującemi warun
kami:

Na pierwszych dwóch term inach real
ność ta tylko wyżej lub za cenę wywołania, 
na trzecim zaś terminie także niżej takowej 
sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi suma 720 złr. 
w. a., wadyum zaś 72 złr. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych, proto
kół zastawniczego opisania i oszacowania 
w tusądowej registraturze przejrzeć można.

Żmigród, dnia 28 grudnia 1883.

L. 42i 57. fż in  9 31
Krakowski sąd delegowany miejski ó- 

głysza, iż celem zaspokojenia należytości 
Jędrzeja Dziadury w kwocie 8 zł 5 0  ct z 
przynal. odbędzie się w gm achu’ sadowym 
w dniach 13 marca, 17 kwietnia i 29 maja
1884 o godz. 0 rano egzekucyjna licyta
cya realności 1. 52 w Lesie Kościelnickim, 
Magdaleny Nazimkowej własnej.

Cena wywołania 390 zł.
Wadyum 39 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej

rzeć można w registraturze.
Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa

runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na termin 10 czerwca 1884 o 10 
rano.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Schoen z sub- 
stytucyą adw. dra Leszko w Krakowie

Kraków, 23 grudnia 188-3.

żej ceny wywołania 901 złr. najwięcej ofia
rującemu sprzedaną zostanie, że jako wa
dyum kwota 90 złr. do rąk komisyi przed 

.rozpoczęciem lieytacyi ma być złożoną, wresz
cie warunki licytacyjne w registraturze tut. 2nanemi 
Sądu przejrzeć i odpisać wolno i że dla 
wszystkich tych, którzyby po dniu 25 paź
dziernika 1883, jako dniu wydania wyciągu 
z ksiąg grunt, rzeczowe prawa na realności 
sprzedać się mającej nabyli, lub którymby 
uchwały tej sprawy egzekucyjnej się tyczące 
z jakiegobądź powodu doręczone być nie 
mogły, kuratorem Bazyli Żołądek mianowa
ny został.

C. k. Sąd powiatowy 
Rawa, dnia 15 stycznia 1884.

L 8736. (719 2 - 3 )
10 marca 1884, o godzinie 10 rano, od

będzie się tu na rzecz Mojżesza Kannera 
o 200 złr. sprzedaż realności Stefana Sele- 
tnana w Prusieku 1. wyk. bip. 156, oszaco
wanej na 180 złr. za jakąkolwiek cenę.

Wadyum 18 złr Warunki, wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania można 
Przejrzeć.

Z c. k. Sądu powiatowego 
Sanok, dnia 12 listopada 1883.

V/* —  - * i
domo czyni, że celem wydobycia przez pro
szącego p. Michała Czajkowskiego wywal
czonej kwoty 1500 zł. z 8 prc. odsetkami 
od 17 października 1880 bieżącemi, już przy- 
znanemi kosztami w kwocie 3 zł. 16 e t ,  
2 zł. 88 ct. i 14 zł. 42 ct. tudzież kosztami 
obecnie przyznanem i w kwocie 5 zł. 29'/* ct. 
zezw olił tenże na egzeku cyjn ą  sprzedaż real
ności wedle wyciągu tabularnego tom II  
Pag- 87 n. 3 i ó na imię Seliga Spielera 
intabulowanej, w Źurawnie pod nk 87 nową 
232 starą położonej.

Do przeprowadzenia tej licytaeyi wyzna 
czają się dwa term .na dnia 6go marca 1884 
i 3go kwietnia 1884, każdym razem o 10 
godzinie przed południem, w których ta real
ność tylko za cenę szacunkową łub wyżej
takowej sprzedaną będzie.

Gdybyjednak na tych dwóch terminach 
nikt i ceny szacunkowej nie ofiarował, wy
znacza się do zaproponowania lżejszych 
warunków term in na 3 kwietnia 1884 o 4

L. 5814 (87g 2_ 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Mikołajowie 

ogłasza, że celom zaspokojenia Salamonowi 
Miinzerowi należących się sum 200 z ł r , 
50 złr., 16 złr., I 08  złr. i «0 złr . z pn. 
odbędzie się w Sądzie przymusowa licyta
cya sumy 1000 złr., a względnie je j resztu- 
jacej sumy 899 złr. 51 ct. w. a. na realno
ści N. 281 w Rozdole, dom 5, pag. 139 . n. 
1, on. dla Markusa Steina zahipotekowanej 
dnia 11 marca 1884 i dnia 1 kwietnia 1884, 
każdym razem o godz. 10 z rana, n a pierw
szym terminie za lub wyżej ceny wywołania 
899 złr. 51 ct. w. a ,  na drugim terminie 
i niżej tej ceny; dalej, że wadyum wynosi 
45 złr., że warunki są złożone w registra 
turze do przejrzenia 1 że dla wszystkie! 
tych, którzyby tymczasem prawo hipoteczne 
na sprzedać się mającej sumie nabyli, jug 
którymby uchwała licytacyjna lub dalsze, 
doręczone być nie mogły lub za pozno, Za_ 
mianowano kuratorem pana Jakóba Kaczyń
skiego.

7636. (808 3~~3)
Sieniawski c. k. sąd powiatowy przed

sięweźmie w drodze publicznego przetargu 
celem zaspokojenia wierzytelności Nakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowi0 w kwo- 
cia 400 złr. zpn.  w zabudowaniu sadoweru£ . . . - J  1 1t o o r

tu

(854 2—3) 
1884, o godzinie 10

L. 27218.
Dnia 10 marca 

rftno, odbędzie się w tutejszym Sądzie przy
musowa publiczna sprzedaż realności pod 
**• 34 na Zawieżnem w Drohobyczu poło
żonej, w tabuię nie wpisanej, w sprawie 
"Mojżesza Reizesa przeciw Ignacemu Zaist 
' Juliannie Zaist, a względnie nieletnim 
wcięciom: Katarzynie. Maryi 1 Annie Zaist 

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
“39 złr. 12 ct.; wadyum 30 złr. 50 ct. 
^  a.

Na tym terminie realność ta nawet 
U i żej ceny szacunkowej sprzedaną będzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Jsst dr adw. Gelehrter w Drohobyczu.

C. k. Sąd powiatowy 
Drohobycz, dnia 29 grudnia 18S3.

5113. (718 2 - 3 )
Podaje się do powszechnej wiadomości, 

ż® dnia 10 marca 1884, względnie dnia 27 
^ r c a  1884 lub dnia 24 kwietnia 1884, 
ZaW8ze o godzinie 11 rano, sprzedaną zosta- 
^  w drodze publicznej licytaeyi realność 
“ana Rudkiewicza w Rawie pod L. d. 300 
płożona, ciało tabularne stanowiąca, na 
-50 złr> oceniona, w celu ściągnienia prę- 
®hsyi 160 złr. na rzecz spadkobierców Mi

g a ła  Rudkiewicza.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

tutejszej registraturze.
: Kuratorem dla nieznanych wierzycieli

Adam Siękiewicz z Rawy.
C. k. Sąd powiatowy 

Rawa, dnia 10 stycznia 1884.

godzinie po południu. , . 1/ł>r7TvłV
Dla niewiadomych wierzycieli* J J 7 

no dniu 13 września 1883 na bip" e ę J 
realności weszli, lub którymby ta uc ‘ 
z jakiejkolwiekbądź przyczyny 0 ? -
nie została, ustanawia kuratora w oso • • 
notaryusza p Edmunda Opolskiego, 
prawa tych wierzycieli zastępować ina\  

Resztę warunków w tusądowej reg 
turze wglądnąć można.

Żurawno, 20 grudnia 1883.

r 8f!8Q (753 2 3)
" W 'dniach 18 marca, 15 kwietnia^1 27 

maja 1884 zawsze o godz. 10 p1* 1 ’
odbędzie się w sadzie tutejszym J 7 
realności pod 1. 138 w Chołojowie p ' 
nej, Wasyla Semeniuka własnej, celem o
nięcia 65 złr. z pn. na rzecz Berła Dl • 

Cena wywołania 290 złr. wa • 8
złr. a. w. Resztę warunków lieytacjjLi. 
przejrzeć można w tusądowej reg istra tu i. .

C. k. sąd powiatowy.
Radziechów, 23 grudnia I 880 -

L. 8586. ~  (980 2— 3)
D nia 18 marca. 22 kwietnia i 20 maja 

1884 o godz. 10 rano, odbędzie się pubiu 
na sprzedaż realności 1. k. 65 w 
w. hip. 65 ks. gr. gminy Jasień °b)ć. J 
Karola Gawędy własnej, na rzecz E * 
Liebera, celem zaspokojenia sumy 80 złr.wa 

Cena wywołania i. 112 złr. 50 ct. a.w, 
Wadyum 112 złr. w.a. Akt oszacowa

nia, wyciąg hipoteczny i w7arunki licytacyjne 
przeglądnąć można w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Brzesko, dnia 21 listopada 1883.

gzekucyjna sprzedaż Tealności pod 1 k- 387 f stąpi na jednym terminie i za jakąkolwiek 
rep 413 423 w Cieplicach w powiecie s ą - * cenę najwięcej ofiarowaną. Złożone wadyum 
dowym Sieniawskim, w starostwie Jarosław-,’ a ewentualnie i dalsze upłaty na poczet ce- 
skieni położonej, meobiętej masy spadkowe) ' ny kupna w wypadku tym służyć będą na 
Franciszka Skrzyszowsk.ego własnej, ciała j zabezpieczenie odpow.edzialnosci nabywcy i

* duiu
4  * » - * - ! *  s t“V wi k « “ m  A  obo" r ( ' V / e “ f h ? Pr , « » 7 i f k r ski t o .Zakład wynosi 66 złr. . i a ' * •
Warunki licytacyjne, akt opisania i o- wy realności sprzedać się mającej przejrzeć

. • -uainn/.ii moga byc można w registraturze ck. sadu obwodowego,szacowania rzeczonej realności, 'Ule« J TTT _=> . . - . . .  =•
przejrzane w tusądowej re g is tr a tu rz e . III. O rozpisaniu tej hcytacyi otrzymu-

Sieniawa, 20 grudnia 1883. Ja zawiadomienie obydwie strony ck. głów
ny urząd podatkowy w Tarnowie, ck Proku-

L. 4 i02   ̂ (1126 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Żmigrodzie 

oznajmia, że w dniach 11 marca, 15 kwiet- 
Lia i 13 maja 1884, każdym razem o godz

Z c. k. Sądu powiatowego
Mikołajów, 30 września

została sprzedaż egzekucyjna realności pod 
1. 122 w Tarnowie na Zawału położonej, 
do dłużnika Izraela Rapaporta należącej.

II. Sprzedaż odbędzie się przez licyta
cję publiczną w sądzie tutejszym w terminie 
trzecim w dniu 4 marca 1884 o godz. iOtej 
przed połud., pod następującemi lżejszemi
warunkami:

1 . Realność pod nr. 122 w Tarnowie 
na Zawału położona, do Izraela Rapaporta 
należąca, sprzedaną będzie wraz z budynka
mi i wszystkiemi do niej należącemi prawa
mi, ryczałtem bez odpowiedzialności za jakość 
przedmiotu i ilość.

2. Cenę wywołania stanowić będzie 
wartość szacunkowa w ilości 10127 złr. 4 
ct., której gdyby nie ofiarowano nastąpi 
sprzedaż i poniżej ceny szacunkowej naj
więcej ofiarującemu.

3. Każdy chęć kupienia mający złożyć 
ma przed rozpoczęciem lieytacyi do rąk ko
misyi licytacyjnej, tytułem wadyum kwotę 
1013 złr. w. a w gotówce albo w papierach 
wartościowych, w których kapitały sieroce 
umieszczone być mogą, obliczonych według 
kursu ostatniego tychże w dzienniku urzędo
wym gazety lwowskiej podanego, o ile ta
kowy nie przewyższa wartości imiennej.

Wadyum nabywcy pozostanie w depo
zycie sądowym, reszta zaś współlicytujących 
złożone wady a po ukończonej licytacyi 
odbierze.

4.Nabywca złoży do depozytu sądowe
go w przeciągu dni 14 po prawomocności 
uchwały zatwierdzającej akt licytacyi jedną 
trzecią część ceny kupna, w którą złożone 
w gotówce wadyum wliczone będzie. Poczem 
zwróconem zostanie nabywcy wadyum w pa
pierach wartościowych złożone i nastąpi na 
koszt własny nabywcy wprowadzenie onegoż 
w posiadanie fizyczne nabytej realności.

5. W dniach 30 po prawomocności u- 
chwały rozdział ceny kupna między wierzy
cieli ustanawiającej winien nabywca resztu- 
jące dwie trzecie części ceny kupna na rzecz 
masy wierzycieli hipotecznych do depozytu 
sądowego złożyć, lub też w miarę postano
wień tej uchwały z takowych wierzycieli h i
potecznych zaspokoić i z tego się wykazać.

6 . Od dnia wprowadzenia w posiadanie 
fizyczne winien będzie nabywca opłacać po 
6 prc. od dwóch trzecich części ceny kupna 
u niego pozostawionej półrocznie z dołu.

7. Od dnia wprowadzenia w potiadanie 
fizyczne nabytej realności przechodzą na na
bywcę wszystkie z posiadaniem połączone 
korzyści, jakoteż wszystkie publiczne ciężary.

8 . Po wypełnieniu warunków 4, 5 i 6 
otrzyma nabywca dekret własności a na za
sadzie tegoż intabulacyę prawa własności do 
nabytej realności. Równocześnie z intabula 
cyą prawa własności na rzecz nabywcy, na
stąpi intabuKcya wykreślenia prawa zastawu 
wszelkich na tej realności hipotekowanych 
ciężarów i przeniesienia takowych na cenę 
kupna.

9 . Iutabulacya praw własności na rzecz 
nabywcy nastąpi na jego własny koszt.

10. Jeżeliby nabywca któregokolwiek 
warunku nie wypełnił, w tym wypadku ka
żdy wierzyciel hipoteczny lub też egzekut 
będą mogli żądać rozpisania relicytacyi sprze
danej realności n i  jego koszt i niebezpie
czeństwo. Sprzedaż w drodze relicytacyi na-

8400. ’ (510 3 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Lubaczowie 

podsje do publicznej wiadomości, że na za
spokojenie sumy 200 złr. względnie 187 zł. 
51 ct. w. a. z pn. przymusowa sprzedaż re 
alności pod 1. 203 star. 23 now. subr. 502 
w Staremsiole położonej, wedle wyk. hip. 
270 księgi gruntowe) gminy Staresioło, dłuż
nika Maćka Osiowego własnej, w tutejszym 
c. k. sądzie, w drodzie publicznej licytacyi

ratorya 8 karbu *’e Lwowie, wszyscy wierzy
ciele hipoteczni, wierzyciele z miejsca poby
tu niewiadomi i ci wierzyciele, którzyby po 
dniu 13 sierpnia 1883 do hipoUki realności 
nr. 122 w Tarnowie na Zawału weszli, lub 
którymby uchwała niniejsza lub w przyszło
ści zapaść mogąca z jakiegokolwiek powodu 
nie została doręczoną, do rąk kuratora któ
ry niniejszem w osobie adw dr. Febusa Sa
lomona z substytucją adw. dr. Psarskiego

c k. uprzyw. Zakładu kredytowego ustanowionym zostaje, tudzież przez ed jk tna rzecz _. _r __, .. 
włościańskiego we Lwowie, dnia 7 marca, 
11 kwietnia i 16 maja 1884, każdym razem 
o godzinie 10  przed południem z tem przed
sięwziętą zostanie, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta tylko za cenę wywo
łania 400 złr. w. a. lub wyżej tejże, zaś na 
trzecim terminie także niżej ceny wywoła
nia sprzedaną zostanie.

Lubaczów, dnia 31 grudnia 1883.

-3)

ogłoszenie którego równocześnie zarządza się. 
Z Rady ck. sądu obwodowego 

W Tarnowie, dnia 31 grudnia 1883.

L. 15517. . . (956 3 -  3)
Dnia 5 marca, 2 kwietnia i 6go maja 

1884 sprzedawaną będzie przymusowo zaw
sze o godz. 10  rano w tut. sądzie */s części 
realności pod 1. k. 267 m. w Buczaczu po
łożona Kuby Krzyżanowskiego własna celem 

(793 3—3) ściągnięcia pretensyi Matesa 
O k  sad obwodowy Tarnowski podaje cie’45 zł. 75 ct. wa. z pn. C 
Vj. k. S.tu wiadomości, że na 270 z ł , wadyum 27 zł. wa.

niniejszem o p t0jno§ci Tarnowskiej Reszta warunków do przejrzenia wr e -

wywołania

Tarnów. 18 lutegoz daty
yzn
nalezytościami

1879 1. 9886 
a.

dodatkowemi
przyznanej w sumie 8418 złr. 76 ct. w,

, : dozwolona

C. k. sąd powiatowy 
Buczacz, dnia 4 grudnia 1883.
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L. 846. (1211 1—3)

W żywieckim Sądzie powiatowym od
będzie się w dniu 12. marca i 16. kwietnia 
1884, ogodziaie 10 rauo, przymusowa sprze
daż realności hipotecznej pod I. 108 w Żyw
cu położonej, Franciszka Obtułowicza wła
snej, na zaspokojenie należytości gminy mia
sta Żywca w kwocie 500 złr. Gdyby real
ność ta na powyższych terminach sprzedaną 
nie została, wyznacza się do ułożenia wa
runków lżejszych termin na dzień 14. maja 
1884, godzinę 10 rano, na który się wie
rzycieli wzywa.

Cena wywołania 1400 złr., poręczne 
140 złr.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Teofil Chwalibóg w Żywcu. Resztę warun
ków, wyciąg hipoteczny i protokół osza
cowania można przejrzeć w registraturze 
tutejszej.

C. k. Sąd powiatowy 
Żywiec, dnia 18. grudnia 1883.

którymby uchwała niniejsza doręczoną być 
nie mogła, ustanowiono kuratora p. dr. Bi
lińskiego w Skałacie.

C. k. Sąd powiatowy 
Skałat, dnia 20 sierpnia 1883.

L. 18113. (403 1—8)
Dnia 11 marca 1884, 23 kwietnia 

1884 i 26 maja 1884, sprzedaną będzie 
przymusowo, każdym razem o godzinie 10 
rano, w tutejszym Sądzie realność pod 1. k. 
101 w Buczaczu położona, nietabularna, Owa- 
diego Heissa własna, celem ściągnięcia pre
tensyi Judy Hersza Zanderera, w kwocie 
50 złr. w. a. z pn.

Cena wywołania 1000 złr. w. a., wa
dyum 100 złr. w. a.

Reszta warunków do przejrzenia w re 
gistraturze,

C. k Sąd powiatowy 
Buczacz, dnia 31 grudnia 1883.

L. 1332. (828 1— 3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu o- 

głasza, iż dobruwolna publiczna sprzedaż 
6/43 części realności pod 1. 162 w Przemy
ślu położonej, małoletniego Jankla Weinber- 
gera własnej odbędzie się w jednym term i
nie, a to : dnia 10 marca 1884 o godzinie 
9 z rana w biurze pod nr. 1 tutejszego sądu.

Cena wywołania jest kwota 1650 zł.
Niżej tej ceny powyższa część realności 

sprzedaną nie będzie.
Wadyum wynosi 165 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 

inwentarz spadkowy po Lei Pesi Weinber- 
ger w tus. registraturze przejrzeć można.

Przemyśl, 21 marca '1883.

L. 29756. (825 1— 3)
C. k. sąd krajowy w Krakowie wyzna

cza celem zaspokojenia pretensyi krakowskiej 
kasy oszczędności w kwotach 5873 zł. 39 
ct. i 6774 zł. 70 ct. w. a. z pn. do przy
musowej publicznej sprzedaży realności pod
1. 25 dz. I. w Krasowie do dłużniczki Joan
ny Grossmann należącej, trzeci term in na 
dzień 26 marca 1884 o 10 godzinie przed 
południem w gmachu sądowym obok św. 
Piotra. Wywołaną będzie wartość szacunko
wa 32860 zł. a. w ; gdyby jednak nikt tej 
ceny nie ofiarował, realność także poniżej 
tejże za jakąkolwiek cenę sprzed°ną zostanie.

Wadyum wynosi 1643 zł. w a.
Reszta warunków objętych ustępami 4, 

5, 6, 7, 8 i 10 obwieszczenia z dnia 3 sier
pnia 1883 1. 10586 pozostaje nienaruszoną.

Wyciąg hipoteczny i akt oszacowania, 
tudzież całe warunki można przejrzeć w re 
gistraturze.

O tem rozpisaniu zawiadamia się wie
rzycieli wiadomych, zaś niewiadomych do 
rąk kuratora p. dr. Kapiszewskiego.

Kraków, 11 stycznia 1884.

L. 11864 “ ................  (1004 1 - 3 )
Na zaspokojenie wierzytelności Igna

cego Skowronka 200 zł. z pn. odbędzie się 
w tutejszym sądzie w dniach 21 marca, 25 
kwietnia, 30 maja 1884 o godzinie 10 rano 
licytacyjna sprzedaż realności dłużników 
Marcina i Barbary Riedlów własnej pod 1. 
42 Jarosław głębockie przedmieście położonej 
a to na dwóch pierwszych terminach za lub 
powyżej ceny szacunkowej, na trzecim także 
poniżej takowej.

Wadyum wynosi 5 prc. ceny wywołania 
1000 zł.

Bliższe warunki, akt detaksacyi dostarczy 
registratura.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adwokat Ruczka mianowany.

O. k sąd powiatowy
Jarosław, 29 grudnia 1883.

L. 2704. (814 1— 3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

ze w sali rozpraw tegoż Sądu, w celu zaspo
kojenia pretensyi 3000 złr. z pn. odbędzie 
się dnia 11 marca i 30 kwietnia 1884, każ
dym razem o godzinie 10 przed południem, 
w biurze radcy Mochnackiego N. 13, przy
musowa licytacya do Mikołaja i Rozalii Cie- 
ślewiczów, wedle dom. 135, pag. 233 n. 9 
haer. Dom. 22, pag. 244 n. 9 haer. i Dom 
35, pag. 168 n. 9 hatr. należących realno
ści pod 1. 503, 505 i 508]/4 we Lwowie 
położonych, na który h  terminach realności 
te tylko wyżej ceny wywołania 8195 złr 
lub przynajmniej za tę cenę sprzedane zo
staną, że jako wadyum kwota 820 złr. zło
żoną być ma; akt oszacowania i warunki li
cytacyjne w registraturze sądowej przejrzeć 
lub odpisać wolno, nareszcie, że dla wszyst
kich tych, którzyby po wydaniu wyciągu ta 
bularnego, to jest po dniu 18 grudnia 1883 
rzeczowe prawa na wspomnianych realno- 
ściach nabyli, lub którymby uchwały sądo
we niniejszej sprawy egzekucyjnej dotyczą
ce, z jakiegobądź powodu doręczone być nie 
mogły, adwokat dr. Romanowski kuratorem, 
a jego zastępcą adwokat dr. Skowroński 
mianowany został.

Lwów, dnia 26 stycznia 1884

L. 45455. (611 1—3)
Krakowski Sąd delegowany miejski 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Galicyjskiego Zakładu kredytowego w kwo
cie 1 ,5 :0  złr. z. pn. odbędzie się w gmachu 
sądowym w dniach 1! marca, 15 kwietnia 
i 27 maja 1884, o godzinie 10 rano, egze
kucyjna iicytacya realności 1 k. 2 w Grze
górzkach położonej, w jednej połowie Anny 
Marksen, w drugiej połowie Jana Pacanow
skiego własDej.

Cena wywołania 10000 złr., wadyum 
1000 złr. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych przej
rzeć można w Registraturze.

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa
runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na termin 27 maja 1884, o godz. 
11 rano.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw dr. Kazimierz Smo
larski, z substytucyą adw. dr. Zygmunta 
Eibenschiitza w Krakowie

Kraków, 5 stycznia 1884

L. 10273. (1152 1— 3)
Na terminach 18 marca, 28 kwietnia 

i 26 maja 1884, zawsze o godzinie 10 ra
no, odbędzie się w tutejszym Sądzie przy
musowa sprzedaż licytacyjna realności pjd 
N. 310 w Jaworowie położonej, Emilii, Sta
nisława L Adeli Boreckich własnej, celem 
zaspokojenia wierzytelności c. k. uprzyw. 
galic. akcyj. Banku hipotecznego dwu ra t 
po 141 złr. 75 ct. i 2130 złr. 58 ct. w. a. 
z przynależytościami.

Ceną wywołania jest przyjęta wartość 
szacunkowa w kwocie 5750 złr. w. a. Wa
dyum 575 złr,

Na wypadek, jeżeliby na powyższych 
terminach realność ta nad lub za cenę wy
wołania spizedaną nie została, wyznacza 
się termin do ułożenia łatwiejszych warun
ków sprzedaży na 10 czerwca 1884 o 10 
rano.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony p. Ferdynand Krischke, sekre
tarz tut. wydziału powiatowego.

Dalsze warunki i wyciąg tabularny 
można w tutejszej sądowej registraturze 
przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy 
Jaworow, 15 stycznia 1884.

L. 7091. (877 1 - 3 )
Na dniu 11 marca 1884, o godzinie 

10 rano, przeprowadzoną zostanie w tu tej
szym Sądzie egzekucyjna sprzedaż realności 
dłużnika Wojciecha Dunaja pod 1. k. 20 w 
Potoku położonej, na rzecz Towarzystwa za
liczkowego w Krośnie pto 100 złr. w. a. 
z pn. pod warunkami t. s. uchwałą z dnia 
15 grudnia 1882 L. 7828 przyjętemi, z tą 
odmianą, iż wadyum wynosi tylko 16 zlr. 
75 ct. i że na tym terminie rzeczona real
ność także niżej ceny szacunkowej za jaką-
kolwiekbądż cenę, najwięcej ofiarującemu 
sprzedaną zostanie.

C. k. Sąd powiatowy 
Krosno, dnia 30 października 1883.

L 9896. (397 1 - 3 )
W dniach 12 marca, 8 kwietnia i 6go

maja 1884 zawsze o godzinie 10 przed po
łudniem odbędzie się iicytacya realności pod
1. 8 w Dmytrowie położonej własności mał. 
Prokopa i Hanuśki Bojków stanowiącej, na 
rzecz spadkobierców Jana Gólgera celem za
spokojenia 44 zł. aw. Cena wywoławcza 175 
z ł ,  wadyum 20 zł.

C k. sąd powiatowy 
Radziechów, 31 grudnia 1S33.

Upadiości.
L. 12219. (1214 2—3)

C k. sąd obwodowy obwieszcza, że 
konkurs na majątek Salamona Halperna 26 
stycznia 1883 otworzony, zniesiony został. 

Kołomyja 31 grudnia 1883.

L 5063. (1018 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Skałacie zawia

damia, że w sprawie egzekucyjnej c. k. 
Prokuratoryi skarbu imieniem wysokiego 
skarbu pocztowego przeciw Maryi Bauer o 
1868 złr. 60 i pół ct. w. r. z pn.' odbędzie 
się publiczna sprzedaż realności pod N. k 
146, w Kołodziejówce wykazem hipotecz
nym 1 3 gminy katastralnej Kołodziejówka 
objętej na 2615 złr. w. a. oszacowanej, na 
dniu 11 marca 1884, na dniu 25 kwietnia 
1884 i na dniu 20 maja 1884, każdą razą 
o godzinie 10 z rana z tem, iż gdyby real
ność ta przy pierwszych dwóch terminach 
nawet za cenę szacunkową, zaś przy trze
cim nawet za taką cenę, któraby wierzytel
ności zahipotekowane pokrywała, sprzedaną 
być nie mogła, natenczas do ułożenia ułat
wiających warunków wyznacza się termin 
na dzień 20 maja 1884, na 4 godzinę po 
południu.

Wadyum wynosi 10 proc. ceny osza
cowania.

Resztę warunków licytacyjnych i wy
ciąg hypoteczny przejrzeć można w tutej
szej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli, którzyby 
możliwie po dniu 28 kwietnia 1883, jako 
dniu wystawienia wyciągu hipotecznego do 
księgi gruntowej weszli, i tych wszystkich,

L. 8466. _ (679 1—3)
W żywieckim Sądzie powiatowym od

będzie się w dniach 12 marca 1884, 16
kwietnia i 15 maja 1884, o godzinie 10 ra
no, przymusowa sprzedaż parceli gruntowej
1. wyk. hip. 707 księgi gruntowej objętej, 
w Radziechowach położonej, Jana Urbań
skiego własnej, na zaspokojenie pretensyi 
Marcina Wolnego w kwocie 39 złr. z pn.

Cena wywołania 300 złr., poręczne 
30 złr.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Teofil Chwalibóg w Żywcu.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i protokół oszacowania, można przejrzeć w 
registraturze tutejszej.

C. k. Sąd powiatowy 
Żywiec, dnia 18 grudnia 1883

L. 7569. (979 1 - 3 )
Dnia 11 marca, 22 kwietnia i 20 ma

ja  1884, o godzinie 10 rano, odbędzie się 
publiczna sprzedaż realności wyk hip. 195 
ks. grunt, gminy Biesiadki objętej, Jana 
Sachy własnej i realności wyk hip. 83 
księgi grunt, gminy Biesiadki objętej, Jana 
Cebuli własnej, na rzecz Towarzystwa Za
liczkowego w Brzesku, celem zaspokojenia 
sumy 88 złr. w. a z pn.

Cena wywołania pierwszej realności 
100 złr. w. a., zaś diUgiej 320 złr. w. a.

Wadyum wynosi 10 proc. ceny wy
wołania.

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny, 
warunki licytacyjne przeglądać można w 
registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Brzesko, dnia 23 października 1883.

L. 66. (1237 2— 3)
N. D. 66 podano 29 stycznia 1884. 
Podanie adw. dra Goldbammera jako 

zarządcy masy konkursowej Saula Jakóba 
Rappaporta o wyznaczenie terminu do dal
szej likwidacyi zgłoszonych dodatkowo 
wierzytelności.

Do likwidacyi dodatkowo do masy 
rozbiorowej Saula Jakóba Rappaporta zgło
szonych wierzytelności wyznaczam termin 
na dzień 7 marca 1884 o godz. 10 rano, 
na który p. zarządcę masy adw. dra Gold- 
hammera, krydataryusza Saula Jabóba Ra
ppaporta i wszystkich wierzycieli wzywam.

C. k. sąd obwodowy.
W  T a rn o w ie , 18 lu te g o  1884 .

Komisarz konkursowy.
ŁahocińsJci.

dzień 27 maja 1884 o godz. 9 przed poł. 
wyznacza, do uznania płynności i oznaczenia 
prawa pierwszeństwa podali.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo w;ybrw 
na powyższym terminie, miejsce dotychcza
sowego zawiadowcy masy, zastępcę innego 
i członków wydziału wierzycieli, inne osoby 
posiadające ich zaufanie.

Na terminie wyznaczonym do wykaza
nia płynności zgłoszonych v ierzytefności, 
ma być usiłowano przyprowadzenie do1 skut
ku ugody, w myśl §. 68 ust. konk. 1

Wierzycielom, którzy w miejscu siedzi
by komisarza konkursowego, lub w jej blis
kości nie mieszkają, poleca się, aby w swych 
zgłoszeniach oznajmili pełnomocnika, do 
odbioru doręczeń upoważnionego, gdyż ina
czej na wniosek komisarza konkursowego na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kurator dla 
nich ustanowiuny zostanie. i

Dalsze ogłoszenia umieszczane b<)dą w 
urzędowej „Gazecie Lwowskiej".

Rzeszów, 21 litego 1884. *

L. 3537. (1276 1— 3)
W skutek jednogłośnej propczycyi 

wierzycieli konkursowych Fani Weckcirowej 
na terminie dnia 1 L lutego 1884, poeżynio- 
nej, zostaje adw. dr. Kazimierz Smolarski 
we fuukcyi, jako zarządca masy krydalnej 
a adw. dr. Dominik Markiewicz, jako zastęp
ca zaiwterdzony.

C. k. sąd krajowy.
Kraków, 15 lutego 1884.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 8290. (549 9— 3)

C. k sąd powiatowy w Żyw cu' iwia- 
damia z miejsca pobytu niewiadomego “F ran 
ciszka Jeziorskiego, iż przeciw niemu ^wnio- 
sła w dniu 6 grudnia J 883, do 1. 829), A- 
gnieszka Szumann z Zabłocia spoinie z Jó- 
żefem Lanetra z Zabłocia, opiekunem m ało
letniej Anieli Stefanii Szuman przez adw. 
dr. Rósslera w Bielsku skargę, o uznanie 
ojcostwa, płacenie Himentów, tudzież zwrot 
poniesionych kosztów i wydatków zpn. na 
którą termin do rozprawy ustnej na 12 marca 
1884, godz. 9 rano wyznaczono, oraz że dla 
niewiadomego z miejsca pobytu Franciszka 
Jeziorskiego ustanowił kuratorem adw. dr 
Bogdaniego z Żywca.

Żywiec, dnia 21 grudnia 1883.

L. 1353. (dd.6C4 2— 8)
C. k. sąd krajowy dla spraw cywilnych 

we Lwuwie wzywa posiadaczy ópre. listu 
zastawnego, S. IV nr. 16123 na 1000 zł. 
w. a. opiewającego, przez gal. Towarzystwo 
kredytowe ziemskie we Lwowie dnia 1 stycz
nia 1883 wydanego, aby zapadłe kupony od 
tego listu, w przeciągu jednego roku, sześciu 
tygodni i trzech dni, od dnia trzeciego o- 
głoszenia. niuiejszem rozpisanego edyktu, 
dalsze kupony w przeciągu jeenego roku, 
sześciu tygodni, i t-zech dni, od dnia za
padłości każdego kuponu, licząc zaś sam list 
w przeciągu trzech lat id  dnia płatności 
ostatniego kuponu, tj. od dnia 30 czerwca 
1900 roku roku, licząc, lub w razie wcześ 
niejszrgo wylosowani, w przeciągu jednego 
roku, sześciu tygodni, i trzech dni, od dnia 
płatności licaąc sądowi tem pewniej prze
dłożyli, ile że po bezskutecznym upływie 
tego czasu, tak kupony jako też list zastawny 
na prośbę Fischla Aberdama za amortyzowane 
uznane zostaną.

Lwów, dnia 12 stycznia 1884.

L. 1147. (1197 3—3)
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie ot

wiera niniejszem w myśl §. 62 ust. konk. 
konkurs na wszystek ruchomy, jako też n ie
ruchomy, a w krajach, w których okowiązuje 
ust. konk. z d. 25 grudnia 1868 nr. 1 dz. 
p. p. położony majątek Lazara Menkesa, 
meprotokołowanego właściciela handlu to 
warów korzennych w Rzeszowie.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się p. c k. sekretarzowi rady Nowakowi, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy ustana
wia się p. adw. dra Samuela Reicha, wzy
wając zarazem wierzycieli, aby na terminie 
dnia 10 marca 1884 o godz. 9 przed poł. 
wraz z dokumentami do wykazania ich pre
tensyi służącemi, celem postawienia wnios
ków, co do zatwierdzenia tymczasowego, 
lub ustanowienia innego zarządcy masy, 
tudzież celem wyboru wydziału wierzycieli 
w biurze nr. VII tut sądu przed pomienio- 
nym komisarzem konkursowym się stawili.

Dalej wzywa c. k. sąd obwodowy 
wszystkich tych, którzyby chcieli przeciw 
wspólnej masie rozbiorowej z pretensyami 
wystąpić, aby takowe nawet w tym razie, 
jeżeliby się o nie spór toczył, w sądzie tut. 
do 30 kwietnia 1884 wedle przepisów ust. 
konk. pod rygorem zagrożonych tainźe szko
dliwych skutków- prawnych zgłosili, i tako
we na terminie likwidacyjnym który się na

L. 3085. (1266 2—3)
O. k. sąd powiatowy delegowany, dla 

miasta Lwowa, i tegoż przedmieść w opra
wach cywilnych, oznajmia nieobecnemu T 
br. Michałowskiemu, że przeciw niemu przez 
O. T. Winklera, dnia 2 marca 1883 do 1. 
11503, pozew o Zi. płacenie kwoty 232 zł. 
83 ct. a. w. wniesiony został.

Gdy miejsce pobytu T. hr. Michałowskie
go, nie jest wiadomem. ustanawia się dla 
niego kuratorem adw. kraj. dr. Erazma Ro
manowskiego, a tegoż zastępcą adw. kraj. dr. 
Kazimierza Blizińsr iego, i powyższy pozew, 
wyznaczając termin do wniesienia obrony 
na dzień 19 marca 1884, godz. 4 po połud
niu mianowanemu kuratorowi się doręcza.

Wzywa się zatem T. hr. Michałowskie 
go, auy ustanowionemu kuratorowi, służące 
do swej obrony środki dostarczył, lub inne
go zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej z za 
niedbania, wymknąć mogące szkodliwe na- 
stęptswa, sam sobie przypisać będzie musiał.

We Lwowie, dnia 13 lutego 1884.
Z c. k. sądu powiatowego m. d. S. 1.

L 226. (17b 3—3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie w 

sporze wekslowym Berła Berglasa, przeciw 
Franciszkowi i Bronisławie Oserowej pto 
125 zł. ustanawia dla niewiadomego z miej
sca pobytu Franciszka Osory kuratorem p- 
adw. dr. Pietrzyckidgo ze substytucyą adw. 
dr. Psarskiego, o czem Franciszka Osora za
wiadamia.

W Tarnowie, 5 stycznia 1884.
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L. 7380. (171 1— 3)

C. k. sąd powiatowy w Radłowie, wzy
wa Michała Czuja, z miejsca pobytu niewia 
domego, ażeby się do spadku po Pawle Czuja 
duia !7 kwietnia 1882, z pozostawieni m 
kodycylarnego, ostatniej woli rozporządzenia 
w Rjrzęcinie zmarł) m pozostałego, w prze- 
‘ ingu jednego roku, do dnia dzisiejszego 
zgłosił i deklaracyę złożył, wrazie przeciw
nym, pertraktacya ze spadkobiercami do 
opa łku t"go się zgłaszającymi, i ze Sobesty- 
anem C/.ujem, kuratorem dla niego ustano
wionym przeprowadzoną będzie.

C. k. sąd powiatowy.
Radłów, dnia 31 grudnia 1883.

cząc od dnia niniejszego, w tutejszym sa
dzie się zgłosił i oświadczenie do spadku 
wniósł, gdyż w razie przeciwnym pertrakta- 

1 eya spadku z oświadczonymi spadkobiercami 
i kuratorem niewiadomego którego dla niego 
w osobie p. notaryusza Gumińskiego w Do 
linie zamianowano przeprowadzoną zostanie.

! Dolina. 23 października 1883.

L. 13571. (485 1—3)
0. k. sąd obwodowy w Samborze za

wiadamia z miejsca pobytu i życia niewia
domi Annę z Lewińskich Łękawską ze prze
ciw ąiej wniósł pod dniem 14 grudnia 1883 
1. 1*571 pozew Paweł Popiel względem uz
nania sumy 130 zł mk. za zgasłą przez za- 
dawn lenie i wyekstabulowanie tejże sumy z 
stanu biernego realności pod 1. k. 29 st. 56 
now. w Samborze i że ten do sumarycznego 
postępowania z terminem 29go lutego 1884, 
dekretewany pozew doręczonym został tejże 
ustanowionemu kuratorowi adw. dr. Kohno- 
wi z zastępstwem adw. dr. Witza którym n a 
leżyte środki do obrony udzielić, lub innego 
zastępcę z powiadomieniem sądu ustanowić 
ma, gdyż inaczej z tego wyniknąć mogące 
złe skutki sama sobie przypisze.

Sambor, 18 grudnia 1883.

L. 52736. ~ (248 1 -3)
Ces. król. sąd krajowy we Lwowie po 

wiadai .a niewiadomego z miejsca pobytu 
Franci Czajkowskiego, ze w sprawie A u
gusty ,;s. Montlear przeciw niemu o wykre
ślenie mmy 1500 złr. z przynalezytośeiaiui 
z dób Zawada ustanowiono celem dorę
czenia mu pozwu pisemnego z 12go listopa
da 1883 1 47077 dla pozwanego na jege 
koszt i niebezpieczeństwo kuratora w osobie 
adw. dr. Pajaka z substytucją adw dr D u
lęby i że temuż pozew powyższy doręczono 
do wniesienia obrony w 90 dniach z pole
ceniem ąby praw kuranda aż do ogłoszenia 
się tegoż lub wskazania innego zastęp, bronił.

Lwów, dnia 22 grudnia 1883.

Księgi gruntowe.
L. 140. . (1279)

Komisya hipoteczna przy Prezydyum 
c. k. sądu obwodowego w Przemyślu oznaj
mia, że dochodzenia celem założenia księgi 
hipotecznej dla gmin katastralnych Zatwar- 
nica i Źurawno w powiecie Luwowiskim 
położonych, a to na miejscu w Zatwarnicy 
dnia 10 marca 1884, zaś zaraz po ukończe
niu dochodzeń w Zatwarnicy, w gminie 
Źurawno rozpocznie.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia
w  u r z ę d a c h  gminnych.

Przemyśl, 2-3 lutego 1884

Poniesienia prywatne.

L. 4488. (1249 1—3)
Dnia 1 marca 1884 wkracza w życie 

ck urząd pocztowy w Tryńczy w powiecie 
Łańcuckim, który załatwiać będzie pocztę li
stową i wartościową jako też przekazy i po- 
w*iątki do 200 zł i z ck. urzędem poczto
wym w Przeworsku przez codziennego p ie
szego posłańca połączonym będzie.

Okręg doręczenia urzędu pocztowego w 
Tryńczy stanowić mają miejscowości: Ubie-
szyn, Wulka m - l k o w s k a ,  W u l k a  o g r y z k o w a
1 Głogowiec. i

Co się niniejsiem podaje do publicznej ;
wiadomości.

Lwów, dnia 15 lutego 1884.

slKit 1. aitdrj 1884 mirb im D rtcT ryn-
® fjirl Łańcut cin t f ipoftamt in SSirf* i lamleit ■!“T C  ,tretfłb Welles fid) mit bem iBrief*

“  .. u ń b r p o f t t i r n f t f ,  b a n n  m it  bem  Spojtati* j
jWMung* unb 94ad)iml)me=®cjd)aftebi8 200 fi-!

lajjfn unb mit brm tpoftamie in Przeworsk 1 
urdj einc tdglid) einmalige gujjbotenpoft fetne 

■oerbtnbung erljatten nmb
^Drn ^BffteUuc.gśbrjirl br§ ^SoftamteS in

s/ l Ul' w T Wn u ilben błe Ortjdjaften: Ubie- 
ttnb Głogowi™ ’ Wulka °er?łkowa

. gr{d)ift)t ju t  aUgcmeinen Stcnnt*
niB btc SDertautbarung.

Lemberg, am 15. gebruar 1884.

2 iJ L  , (139 i —3)
Uia 8%d powiatowy w Turce wzywa
l^t^^dom ego właściciela dwóch byków dwu- 
 ̂ >ch maści żółtej i b rumstej na dniu 12 

J ^ t n i a  li- 83 w Turce przytrzymanych aby 
Saab kupua z sprzedaży tychże uzyskaną w 
n m 16 lulej8zym w przeciągu roku od dnia 

g łoszen ia tego edyktu sobie odebrał.
Ulka, 19 grudnia 1883.

239. (421 1—3)
k-J^ d obwodowy w Tarnowie usta 

llelp.a, la niewiadomych z miejsca pobytu 
skie„ /  Szumańskiej, Jana Kantego Szuman- 
r*Uor ’ ^ r y i  i Antoniny Szumańskich ku- 
ń w .  m P- adw. dr. Malawskiego ze substy- 
W y p- udw. dr. Stojałowskiego w sprawie 
Jad^i^ezędności miasta Krakowa przeciw 
Pto OAitJ 2 Szumańskich Górskiej i innym
2000 V  > 90 **-. 90 z ł > 90 z l r ’ 90 i ł r ‘- 1
27  ̂L , zPn- których nakaz zapłaty z dnia 

W mia 1883 1 13509 wydanym został. 
Tarnowie, dnia 10 stycznia 1884.

S° c \  (455 1— 8)
*ho c ' »• sąd powiatowy w Dolinie wiado- 
^ienia *2 Antoni Saszczak bez pozosta- 
nl!0 iW r  j wo1’ w Nowoszynie zmarły 
*  y Pobvt fyha Pełaolet- Jurka Saszczak. 

się „ {f^oż jest niewiadomy przeto wzy- 
by w przeciągu jednego roku li-

i u u t i m t t t d j i u t j j .
(1274)

(jva bie am 21. geber 1984 einberufcnc I. 
iw^.o-raltirrfammfung nidjt jtt ©tnnbe gifom* 

ift fo wrrbrrt fdmtlid)e 3JłitgIieber mtferrg 
9Weinf3 i« r SfFńnabmr ber ain 9 3Kdrj 
1884 um 4 U^r SJłaĄnuttagg in unferer 5Di* 
riction8fa^lei ftatttinbfnb|,n neurrtiĄrn

^ c n c r a l ń c r i f t m m l t t t t g
11.r  g ifrbanb tung  berfelben S a g e ż o rb n u n g  (§.

32 bfś ®enof- ®fl") fyófltcfjtż eingetaben.
T a g e s o r d n u n g

1 gujamfnjfBung unb 2Bat)l be« Sluf*
fr,ńtsvatV8 §• 21 llllb 22 bcr ©totufen. 

w  '  2 . ©ntgcgeimabrnc brr borgelegfcn Sab=
rpsrcdniui'9 ( B ila iiz) Pr0 - 1 8 8 -3 unb bie ® r- 
iiWiina be  ̂ SlbfoIutoriumS an ber ©ireftion 
unb 9)Vrtt)edu,I9 ber ®eK)inlte § 37 lit. h. ber

® la 9 l3 . g rg d n ju n g  beź §. 8  ta u t  (S rg an ju n g  
s..ń e 37 ber S ta tu te n ,  un b  K ettberung  ber 
g irm a - unb  a 0 fd 0 ‘9e 21utrdge ber sD iitgIieber. 

® er SIuffidf)t4ratb ber Y o rsc h u ss  Ca^sa 
argenjeittge § i l f e “ in  B e łz , re g e j tr i t łe t  ©e* 

noffeiifdjaft m it u n b e f^ ra n f te r  § a f tu n g .
Bełz, 26 geber 1884.

Vorschuss Casse gegenseitige Hilfe in Bełz 
legistrirte Genossens.baft mit unbeschrilkter 

Haftung.
Jo8ef Schafiel Szulim Heilman
Sriftfutjrer. 5|3rdfibent.
L- 33. (T271 2—3)

oszenie.
W celu sprzedaży mniej więcej 1.950 

klgr. starej miedzi i 168 klgr. starego mo
siądzu, pochodzących z urządzeń gorzelni, 
odbędzie się w podpisanym Zarządzie na 
dniu 17 marca 1884 o godz. 11 przed poł , 
licytacya wyłącznie za ofertami pisemnemu 

Cena s acunkowa wynosi za miedź
1 1 89 złr. 50 ct. w a 

Cena szacuu owa wynosi za mosiądz
67 złr. 72 ct w. a 

Gferty ostemplowane, należycie wysta
wione 1 zaopatrzone w poręczne 130 złr. w. 
a. gotowką, mają być wniesione najdalej na 
dniu i godzinje powyż oznaczonej, w podpi
sanym Aarządzie.

W aruaij tej sprzedaży mogą być prze- 
glądmęte W Zarządzie l u b  a d m i u i s t r a c y i  gr. 
kat. Aletr.ip litaluych dóbr stołowych we 
Lwowie (Sg0 j IJra).
OJ Zarządu_ Usow. państwa Metropoliialncgo. 
  hińsko. dnia 18 luteero 1884.
m o & r  ---------  —

Ponikw a, Ogłoszenie.
ż o n ó w  x  p s z c z o ł a m i ,  dobrze wyziuiowauenńi Onflnami s>rr a a  r * i / \ i * r n  ~ 1 Ci —T' -

s  opił.cuamiti iuu i/**®1,żonAw z p s z c z o ła m i,  dobrze wyziuiowanemi, 
Biluerni, częściowo po 12 z łr . sztuka — ry cz a łto w o  
po 10 z ł r .  sztuka. Są także próżne Dzierżony po 5 
złr. sztuka, jako też m aszyna do pompowania miodu 
i inne przyrządy pszczelnicze. Zgłosić sie do Zarzą- 
du dóbr._______________________________ (1243 2—4)_

dobrach stołow ych gr. kat.
W  Metropolii we Lwowie, mia

nowicie w K ryłosie i Załukwi, są 
dwa folwarki z gospodarczem i budyn
kami i zasiewami, oziminą i jarzyną, 
razem od 29go czerw ca b.Ł r. do wy
dzierżawienia.

Bliższej w iadom ości udziela ad- 
m inistracya dóbr M etropolitalnych we 
Lwowie, plac św. Jerzego. (1268  2-3)

- Y A / ~  dobrach stołow ych gr. kat.
W  Metropolii we Lwowie, mia

nowicie w Jaktorow ie i Uniowie, jest 
do wydzierżawienia propinacya od 24 
m arca b. r.

Bliższej wiadomości udziela ad- 
m inistracya dóbr M etropolitalnych we 
Lwowie, dom kapitulny, plac św. Je- 
rzegoL ________ 1 1 2 6 7  2 - 3 )

L. 1444, (1192 8— 3)
Dnia 18 m arca i następnych, od

będzie się w mieście Tarnowie, w Ga
licyi, stacyi kolejowej pierw szy głów 
ny jarm ark  na konie, odznaczający 
się doborem koni najpoprawniejszej 
rasy.

W  Tarnowie, dnia 14 lutego 1884.

Ogłoszenie.
Pierwsze zwyczajne

Ogólne Zgromadzenie
Towarzystwa zaliczkowego i Kre- 

’ r t

Ogł

w Tarnopolu,
stowarzyszenia zarejestrow anego z o- 
graniczoną poreką, odbędzie sje dnia 
6go m arca r. b., w biurze tegoż to
warzystwa, z następującym  porząd
kiem dziennym:

1) Sprawozdanie z czynności i 
rachunków  za rok 1883.

2) W niosek względem udzielenia 
Dyrekcyi i Radzie nadzorczej absolu- 
toryum.

3) W niosek względem rozdziału 
zysków i wypłacania dywidendy.

4) W nioski względem zmiany §§ 
21, 22, 24, 27, 36, 37, 45, 50, 5 l ,  
52 , 55, 56, 65 i 68 sta tu tu .

5) W ybór uzupełniający 2 ózłon- 
ków Rady nadzorczej w  miejsce ustę
pujących.
Towarzystwo zaliczkowe i kredytowe w 
Tarnopolu, stow. zarejestr. z ograniczo

ną poręlcą.
H e r m a n  K u v z e r

L e o n  J P o r d e t t .
sekretarz.

preze°

(1273)

L: 686. (1205 2 — 3)

Konkurs.
Przy W ydziale Rady powiatowej 

w Bohorodczanach sa do obsadzenia 
dwie posady:

1) Sekretarza, z roczną płacą 600 
złr. i z prawem posunięcia się już  w 
następnym roku wedle uznanych zdol
ności na płacę 800 złr., tudzież z 
prawem pobierania dyet za czynności 
komisyjne.

2) Oficyała, z roczną płacą 400 
złr. i ryczałtem  w kwocie 80 zł. wa. 
za nadzorowanie i rew izyę dróg gm in
nych.

Do osiągnięcia posady sekretarza 
służy pierwszeństwo ukończonemu 
prawnikowi, który wykaże się dokła
dną znajomością języka polskiego, ru 
skiego i niemieckiego tak w mowie 
jak i w piśmie. W braku prawnika, 
kaudydaci winni się wykazać (przynaj
mniej dokładną znajomością ustaw  
krajowych i adm inistracyjnych i po
siadać powyższe w arunki pod wzglę
dem języków.

Oprócz tego winni wszyscy kan
dydaci wykazać wiek, mieć nabytą 
biegłość v, traktow aniu spraw, w ra 
chunkowości i być charak teru  niepo
szlakowanego.

Do osiągnięcia posady oficyała 
potrzebnem jest wykazanie wieku, bie
głości w obu językach krajow ych i 
niemieckim tak w mowie, jak i w 
piśmie, łacne i czytelne pismo, niepo
szlakowany charakter, dokładne ob- 
znajomienie z manipulacyą biurową, 
jakoteż wiadomości techniczne, od któ
rych ostatnich zawisłym jest wyż 
wspom niany ryczałt.

M ający chęć ubiegania się o te 
posady, winni wnieść swe w łasnorę
cznie pisane i należycie udokumento-. 
w ane podania do W ydziału Rady po
w iatowej na ręce podpisanego Preze
sa, a to najdalej do 1 kwietnia 1884. 
Bohorodczany, dnia 22 lutego 1884.

J ó z e f  S z e l i ń s k i .
prezeg.

Galicyjski Bank kredytowy
Jedenaste zwyczajne

• ~ —

(1203

Konkurs.
3— 3)

P rzy szpitalu powszechnym w 
Przemyślu opróżnioną jest posada za- 
rząd< y, na k tó rą niniejszem rozpisuje 
się konkurs % term inem  do 15 kwie
tnia 1884.

£  posadą tą, której nadanie za
w isłe je st od zatw ierdzenia Wysokie
go W ydziału krajowego, połączona 
jest płaca 600 złr. wa. rocznie, wol
ne pomieszkanie, opał i oświetlenie.

Jako w arunki otrzym ania tej po
sady ustanaw ia się: nieprzekroczony 
40ty rok życia, nieskazitelna prze
szłość i wiadom ość do zawiadywania 
zakładem szpitalnym , potrzebne.

Podania udokum entow ane wno
sić należy na ręce podpisanej Zwierzch
ności gminnej. N

Przemyśl, dnia 20 lutego 1884.

Galicyjskiego banku kredytowego
•* *  _  _ a __l - ~ I ~  i  n n  vi _ — j~  1 o — -odbedzie sie ń a "dniu 5 K w i e t n i a  1884, godz. 12 w polu- 

dnie, w  w łasnym  gm achu w e  L w o w i e ,  przy ul. J a g ie l lo n * .., ,  1. d.

P o r z ą d e k  dzienny:
1) Spraw ozdanie z czynnośc i i przedłożenie rachunków  za rok 1383.
2) Spraw ozdanie W y d zia łu  rewizyjnego.
3 Uchwała w zględem  podż.ału czystego zysku
4) W ybór trzech  członków Body zaw adoww.ej (  *. U  statutu).
6) Wybór Wydziału rewizyjnego na r ok 188-1..

P a n o w ie  P T Akcvonarynsze, m ający zam iar wziąć udział 
tem Zgrom adzeniu,’ zechcą stosownie do §§. 34 i 36 sta tu tu  B ani 
swoje akcye wraz z bieżącym i kuponam i złozyc najpóźniej do dn ia  21 
marca 1884 w kasie głównej Banku we Lwowie lub tez w B anku 
angielsko austryackim  w W iedniu, gdzie otrzym ają karty  leg ity m acy j
ne, upraw niające do wstępu na rzeczone W alne Zgrom adzenie.

L w ó w ,  dnia 26 lutego 1884.

R ada zawiadoncza.
(P rzed ruk  uie będzie opłacony). ( 1 9 8 9  1 — 3



K A Z I M U D E C A  L E W I C K I
GŁOW NI SKŁAD DLA GALIC4S

W  M m i  S8Ht i tawarDi m m l
We Lwowi®, nllea Trybunalska I. 6.

~ ę « r  :*?> « *  .& sc  - u n  r ,

p o l e c a :

(nakrywy z podstawkami)
na ser, masrło? bryn

dzą, miód,
ze szkła gładkiego tanie, lub szkła kryształow ego w różnych kszta ł

tach  i wielkościach. —  W  obfitym w yboize.

Przez najsłynniejszych  lekarzy 1 pro
fesorów we Lw ow ie, W iedniu, Krako
wie 1 Czernicwcach, mianowicie przez 
W W. protomedyka Dr. BiesladecklegO, 
profesora Dr. Jćzefa W eigla, prymayusza 
Dr. Oskara W ldm anna, prymarjnsa Dr. 
E, Sawickiego, prymaryusza Dr. Zlem- 
bickiego, dyreatora szpitalu w Wiedniu 
Dr. Lorinstra- radcy dworu profosora Dr 
Brauna, profesora Dr. DraschegO, profe
sora Dr. Spactha, dyrektora profesora Dr. 
E Korczyńskiego, dyrektora profesora 
Dr. L. Jakubowskiego, radcy Dr. W ola
na, radcy Dr. Strzeleckiego, Dr. Stoek- 
loewa, Dr. Załozlcckiego etc. ete. naj- 
pochlebniejszem l świadectwam i za
szczycone i polecone

______________________(6275 17 ]]

WISA LEGZHCZfi! Karola MlkoBasclia
jako to Wino hiszpańskie chinowe, chinowo-żeiaziste, rumbarbarowe, 

pcpsynowe i peptonowe, oraz

Napoje dla rekonwalescentów i chorych
przez tych samych lekarzy jak najmocniej polecone:

Koniak, Malaga, lokaj i Wino hiszpańskie dla rekonwalescentów 
Z p iw n ie  K A R O L A  M i E O Ł A S C H A

znajdują się w głów nych sk ładach , 
we L w o w i e  w aptece „pod Gwiazdą" P i o t r a  M l k o l a s c h a ,  
we i i f i e d i i h ł  u W ł l h e i m a  M a a g e r a .  H eum arkt 3 , 
w K r a k « » i e  w  aptece Wgo F o r t u n a t a  © r a l e w M l r i t f j ę o , 
w C z e r m ó w c a c b  w aptece F .  l £ r  z y ż a i s o w s k i

Mniejsze składy utrzym ują wszystkie apteki 
r e n o i u O i r a n o  A n ę i r o -  W ę j l e r  i wielu 
m atoryalistów  w  W i e d n i u :  uwagę jednak 
zwracać należy na f irn ie : M i k o l h a c L ,  po 
k ilk a  razy  tak  na etykiecie flaszek, jako też na 
kapsli i w dodanej do każdej flaszki broszurce 
i .a szklaneczce dołączonej, umieszczoną, osobli
wie zaś w ystrzegać się n a le i^  podrabianych win 
leczniczych i napojow dla chorych i rekenwa- 
lescentów.
C e n y  : flaszka *7 litrow a któregokolw iek W ina  

leczniczego 1 złr. 50 ct.; koniaku 1 z łr. 80 
ct., M alagi 1 z łr. 20 c t., Tokaju 2złr. 50 ct., 
W ina h isŁpańskiego d la  rekonwalescrntów  
1 złr.

P rzy  posyłkach liczy się za o p a j t o w ł M i i e : 
2o: n fKozek 25, 3ch 26, 4eh 30, 6eiu 40, 
8miu 45, lOoiu 50, 12tu 60 ct. za sK rzjnkę 
wraz z stemplem  poczt.

karol Mikoiasch ^
P IO T R  M IK O L A SC jET we Lwowie.

P o d z i ę k o w a n i e .
W ielmożnemu Dr. Ł l t y / i s k i e m n  w P rze

myślu. za Bezinteresowne wyleczenie męża mego 
z ciężkiej słabości, w której nie m ieliśm j nadziei 
ży c ia , ni# bęaąo w sten ie  w ynagrodzenia, składum  
niniejszem  publiczną podziękę. (1290)

Mościska, 25 iutogo 1884.
H e n r y K a  z K ędzierskich S t r z e l e c k a .

Uznanie.
P a n  B e d n c r s k i ,  właściciel znkła- 

dd froterskiego we LWowie przy ulicy G arn
carskiej I. 4, zaprawiał u mnie posadzki 
płynem woskowym, kopalowym, bezwodnym, 
swego wynalazku. Rezultat jest tak trwały, 
a piękna posadzka i prędko schnie, że zasłu
guje n a  zupełne uzun mie i poparcia.

D r Balasits. 
(967 2—3) ul. Garncarska, 1. 4 B

Kwas karbolowy
i inne środki desinfekcyjne

polecają po cenach fabrycznych

skład fabryczny farb
i  t «  p >  (1241 3 3) 

3 L »  W  4 »  W  1 .  J E -

Ma post
poleca handel

I W  « »  fe « -

Bryndr.9 wyśmienitą.
Sór Ciesiiiski.
Ser Ementhaler.
Ś Bdzi3 Skotclne.
ŚlsdZid holenderskie, 
śledzie marynowane. 
Sardynki w oliwie.
Kawior Astrachański.

___________________________ (1275 1—8)_________

XXXXXXXtfXXOXXX£X
Apteka

JU L. KAHLIKA we Lwowie
poleca

Wodę na porost włosów
przeciw wypadaniu tychże i łuszczenia się sk ó  
ry, jako najpewniejszy środek.

Cena flaszki 1 złr.

POMADĘ dr. Mili er eta
używaćna porost włosów, dla niemogącyeh 

płynu na głowę.
Coca słoika 2 złi.

Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel 
kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne, 
krajowe i zagraniczne, jakoteż przyrządy i przy- 
bory chirurgiczne i opatrunkowe.

Zamówienia z prowincyi załatwia się 
odwrotną pocztą. (7877 16—4

XXXXXXX3*XXXXXXX

§ n b j e M
p iak .y k ę  hand lu  miesz

z handlu  skói, posiadająoy 
Bcio-letnią praktyko, oraz 

p iak .y k ę  hand lu  m ieszanego i wiu. N a żądanie może 
się wykazać chlubnem i św iadectwam i, poszukuje p o 
sady na prow incyi natychm iast. — fcaw aw e zgłosze
n ia  przyjm uje pod adresem  JL, J .  W .  poste restanto 
L w ó w .

¥  MFtt ffllowyi
w mo  j s k © w y

ul. P iekarska  l. 21,
rozpoczyna się n o w y  k u r a  do egzaminów
na j e d n o r o c z n y c h  o c L  o t n i k ó w  i do
wjzystK;ch c. k . Zakładów wojskowych z dniem 
Ig c  m a r c a .  — Insty tu t utrzym uje także 
pensyonat.

W  interesie własnym  kandydatów leży, by 
się wcześnie zgłaszali, gdyż zgłaszającym  się 
po rozpoczęciu kursu  In s ty tu t nie ręczy za do
bry skutek  egzam inu.

dyrektoi Z ak ładu , przyj- 
mujo od 5 do 7 po po!. 

__________  (Tl 04 8-15)
F. Koestlich,

rosyjski
jedyny raaykalny  środek na,

I l e u m a t y z m  t  g » e c l e e .

O e f o a  f l a s z k i  1  z ł r .
I ł a l s a m  u r a l s M  i  a r o -  

p i s  a m e r y k a ń s k i e  ?

celno środKi od h o lu  zu o o w  Flako
nik 50, óO, 1 zlr. 50 ct.

l i  ł< L »  W M . y  *s B— S  i t t l
A P T E K A

Eli Karczewskiego we Lwowie,
y n kw R tJL.

Moje serdeczne ] o.lziębowanie W ielm. Panu 
I £ A S tC J J f iU W S K I E S S U , aptekarzow i we Lwowio 
za p rzyu łm y  rai t f i i i s n n i  r o a s y j s k i  na reum a
tyzm, który mnie z d ługoletniago okropnego reum a
tyzmu zupełnie wyledzył.

JA N  ST R O K A , nadleśniczy.

f f l .  i * a u i e !  N adesłany  mi na reum atyzm  
B a l s a m  " O . n y j s k i ,  okazał zadziw iającą sk u 
teczność, proszę zatem  jeszcze o jedna flaszko dla 
brata. K A R O L BO TELA , proboszcz, (1133 4 15)

w t w t t  m  ę e e @ e
321. (1201 3 — 3)

Ogłoszenie Konkursu.
W ydział Rady powiatowej ko lom jjsk .ei 
rozpisuje ponownie konkurs na  posadę 
w eterynarza pow iatowego z p łacą  ro
czną 400 zł. a to, 300 zł. z funduszów 
pow iatow ych i 100 zł. z funduszów 
gm iny Kołomyi w ypłacać się m ających.

Obowiązany będzie w eterynarz  
.przyjęty stale zam ieszkać w Kołomyi 
i po za obręb pow iatu bez przyzw ole
nia prezesa lub tegoż zastępcy w yda
lać się nie może.

Nadto obow iązany będzie konie, 
w łasnością gm iny Kołom yi będące, 
bezpłatnie leczyć.

Posada ta  je s t w  pierw szym  ro 
ku prow izoryczną a  stabilizaeya na
stąpić może po upływ ie tego czasu.

Podania o tę posadę, zaopatrzone 
w św iadectw a z egzam inu w eterynary i 
i odbytej p rak tyk i należy w nieść do 
W ydziału pow iatow ego do końca m ar
ca b. r.

Od w ydziału pow iatow ego 
w Kołomyi dnia 15. L u tego  1884

U | n  k T / O i Ł '#  1 handlu  korzennego, z7m io- 
letn ią  p rak tyką, poszukuje 

posady w tymże handlu lub jako piwniczny w sk ła 
dzie win. — Łaskaw e zgłoszenia przyjm uje pod a- 
dresem  C .  D .  poste restante J .w ł s w .

r n ś  PurgatiLChamóard

POKARM na DZIECI
ZIÓŁKA IMIZbCZYSZCZAJfif.E

rana CHJtKBARD w Paryżu

dla wzm ocnienia <1*1*c i  i osób wątłych, słabych 
na lub żołądek, albo dotkniętysh  b i a 

ł a c z k ą  i - o g ó l i i e m  o s T a h i e u i c u i ,
R A C A H O U T ARABSKIE

Przygotow any przez 
P-a DELANGRENIER w PARYŻU.
(U nikaś fałszerstw  i naśladownictwa).

w aptekach pp. M ikelascLa, N ahlika  
i Krzyżanowskiego (7166 ;8 —10)

W skład których wchodzą wytycznie 
rośliny i kwiaty,
sUnowiy śi odek 
przeczyszczaj y c y , 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso
by , be/, różnicy 
płci i w ieku, m o
gą go za i-w ać

z wyrobiouem pismem, 
z p rak tyką sądową, ma - 
jacy  przeszło rok służby 
rządowej, z dobronoi świa- i 

_  dectwami, poszukuje po- I
sady zaraz za m iernen' wynagrodzeniem . — Łaskawe , 
zgłoszenia p„d adresem  . J ó z t ł  £  u c b a r s l  I ,
post. rest iC fc e n z A w . (Li

ocz oderw ania się od zajęć. Użycie ich 
oswobadza od zujlt&rmcnia ) ić lc i,  które 
się ot czasu do czasu ekupiaj.y w żołądku; 
utrzym ują one stolec wolny, podniecaj 
lun łcye  traw ienia i cyrkulacje krwi u ła
twiaj.; Własności te spraw ,„ją, że użycie 
ich sl utkuje pomyślnie przeciw w w rotum  
płow y, m ijm nom . ir.dłoiddm , biciu serca, 
nicilr<nvnoś(:'om, lĄ tu w U isn io m  i wszel
kim ao leg lńco id tm , pocłe/lzącym  z ta fle y -  
mienia kie-.en lub iobidkn.

vVe LWWWIK w ajtiekaafc. i p. K. 3J,ko- 
lascha, Mahliła i Krzyżakówskieoc etc.

(153 tP)
A K X X X X X X X 30C C K X '3C X '550Q 0C X 3tX X X 3£30iagsqj

-

ln ia  się nad( r przyjemnym  orzcźwiająoyn. zRpHohein 
ypłTw i a a  [feó  i skurę , konserwiijac i chroniąc 

t. Po ' ‘ '

za przewyborne perfumy i wady toaletowe.
i  W o d a  l w o w s k a  odznacza się bardzo przyjem nym  i d ługo trw iłym  zapachem . V oda Lwowska 

f ' 2  zyskała powszechną wziętosó w keajn i xa granicą. Elz.kon po 80 ct i 1 zł. .>0 ct.
- W o d n  l « w  a  j d o w . t  u i  i u i  a  i  a .  Posiada bardzo przyjemny i ł iln y  zap ach ; służy do Rkra- 

p ian ia  sukien i chustek, daje bardzo przyjem ne i wonne kadzidło. C*na flakonu 1.20. Toł 
tiakonu 70 ct.

W o d n  l e w n n d o w a  p o « l w ł V j u a .  Odszizególn
i używa się z wodą do my a, korzystnie w p'yw a
ją  od wyrzutów, zmarszczek itd . Cały flakon DO ent P ó ł flakonu 50 cnt.

Ó o d a  k o I o A n k n  j» o k W O ji i a ,  która o wiele przewyższa swoją dobrocią zagraniczne flakony 
po ent 2". 40, ?0, 80, złr. 1 i 1.50.

O c e t  t o a l e t o w y .  Odznacza sio nader przyjemnym  zapachem  i jest powszechnie używanym do 
odświeżania ciała, skórzo nadaje jędrnnść, czerstwosó i chroni ją  od wszolkion wpływów 
szkodliwych. Służy on również do"odświeżania i odw ietrzania pow ietrza w salonach. C era 
Bu cnt. i 1 złr.

e r f o i n y  t l l l / p r ,  helio trop , jaśm in, Jo ksy -K lub , hiacynt, lilia , perfum a ki akowska perfum y 
z kwiatów alpejskich, kwiatów polnych, kw ia iw wschodnich; Ess bouąuet Mi.lefleur", 
paczula, rezeda, róża mchowa. Oponaks, Y lang-Y lang, piżmo, perfum a litew ska, fiołek, 
św itezianka, am brozja, n iezapem inąika, p eszczotka, kw iat polski, konw alis, pierw iosnek, 
róża i t. d. flakoniki po cnt. 30- 50, 75, z łr . 1.50 i 2.

S u a / . e t k i  ( S a c h e t ) z  zapachem  pacznlowyra, u kwiatów wscj.oduich, konwaliowy , kwiatów 
polskich, kwiatów alpejskich , fiołkowym, lewandowym , piżmowym, różanym , heliotropowyW 
i t. d po ent. 50, z łr . 1 i 4 złr.

W o d y  ^ o a l e t o w e  z zapacham i: fiołek, koliolrop, M illefleurs, Ess B ouąuet służą do naciera
nia ciała. F lakon  1 złr.

•fan III siato wie*
Fabryka we Lwowie, ulica K opernika 1. 3, F ilia przy ul. Halickiej 

i w Krakowie Sukienn.ee 1. 20 .

O O CXXTO CXXXXX)O O G CD£XX)W G O CX>O a.XXX.
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Ces. król. uprzyw.
%

ąalic. akcyjny Bank hipoteczny
w

wydaje W © W o w i e  i przez Filie 
K r a k o w i e ,  C z e r n i o w c s c h  i  T a r n o p c r H * i

A S Y G S A T Y  K A SO W E
4
4 1!-

proccentowe płatne w 30 dni po wypow7iedzemu'
60 *1 w
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*bu

~ZśV$ ó w ,  7 stycznia 1884.

Z drukarmi Wł. Łoziński-go ul. Czarneckiego 1. 12 dom Wernera

(P rzed iuk  nie będzie płusony) (5 12-?)

H 3 t X M X X 3 Q f l d D g O O Q e i » i
Papier z o. k. uprzyw. fabryki

D Y R E K C Y f ' h'Ol
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